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Prenumerata:

Fncznte n>. 9, półrocznie rs. ó 
top. 60. 1-wnrtalrn'e rs. 2 kop. 2: 
trioFiorznie kop. 75.

7a obnoszenie ć!o óomn dopiacr
fio miesięcznie kop. 5.

Fa prowincji i w Cesar-
r’wie: koszta jnesyJki loczto- 

we‘ podane sa r ragłórrku su­
wem rorannesro.

Wychodzi i rozsyła się twa razy dziennie na Warszawę! ra (rcwincje. W niedziele i święta 
uroczyste wychodzi iyiko rano, w poniedziałki i dni poświąteczne tylko wieczorem.

ROK SZEŚĆDZIESIĄTY CZWARTY.~
Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Avr/era II arszirifliego codziennie od ęodz. 8-ej rano do 8-ej 

wieczorem, ń ni<dziele i święta od gedz. lf-ej inno do I-ej w południe.

Za granicą fz przesyłka ie. 
dnorazową) miesięcznie rs. 1 k. 5C.

Oddzielna przedpłata na jedno 
tylko wydanie Knrjera przyjmo­
waną być nie może.

Numer pojedynczy wieczorny 
kop. 5; poranny w dni powsze­
dnie k. 3, niedziele i święta k. 5.

KURIER WARSZAWSKI
Ogłoszeń i a

Reklamy: za jeden wiersz 
garmontowy albo jego miejsce 
pierwszy raz 25 kop., każdy na­
stępny raz. 20 kop.

Ńekrologja: za jeden wiersz 
15 kop.

Zwyczajne ogłoszenia: zale- 
den wiersz petitowy albo jege 
miejsce pierwszy raz’10 kop.,' ka­
żdy następny raz 8 kop.

Małe ogłoszenia: za jeden » »/- 
raz pieiwszy raz 2 kop., każdy 
następny raz l*/3 kop.

Ogłoszenia do Knrjera War- 
fzawskier/o przyjmuje także Biuro 
ogłoszeń Bajctmańa i Frendłera 
ulica Senatorska 18.

— Jutro o godzinie 9-ej zrana w kościele św. An­
ny (po-bernardyńskim) odprawioną będzie solenna 
(wotywa arcybractwa Serca Marji, a to na intencję 
nawrócenia grzeszników. _________________

Przegląd polityczny.
Korespondent rzymski Germanji pisze pod dniem 

TS-ym b. ni.: ,.Gdy Ojciec św. zeszłego miesiąca ob­
darzył swojego długoletniego powiernika i wypróbo­
wanego pomocnika biskupa tytularnego, msgr. Lo- 
‘renziego, kapeluszem kardynalskim, puszczono w 
świat sensacyjną pogłoskę, że nowy ten purpurat 

,zostanie mianowany sekretarzem stanu. Wiadomość 
‘ta jest zupełnie bezpodstawną, a wszyscy obznaj- 
mieni ze stosunkami watykańskiemi wiedzą aźnad- 
,to dobrze, iż o ustąpieniu kardynała Jacobiniego nie 
ma mowy. Pomimo to jeden z dzienników powa­
żnych doniósł, iż kardynał Lorenzi otrzymał polece­
nie „rokowania wyłącznie” z p. Schlózerem. Tym­
czasem rzecz ma się. przeciwnie, gdyż właśnie p. 
Sch.ózer odebrał z Berlina instrukcję, aby ze swoje- 
mi wnioskami udawał się, jeśli nie wyłącznie, to 
przeważnie do kardynała Lorenziego, gdyż sfery 
berlińskie są zdania, iż wpływ jego jest potężniejszy 
u Leon? XIII gj. niżeli wpływ kardynała Jacobinie­
go. P. Schlozer jednakże, odwiedzając pil nie różnych 
prałatów a przedewszystkiem nowego kardynała, w 
pierwszym rzędzie komunikuje się z sekretarzem 
stanu Jacobinim, któiego glos ma przeważne zna­
czenie w radzie Ojca św.

O jakichbądź rokowaniach nie ma jednakże mo­
wy, albowiem dotychczas nie zdołano nawet znaleść 
podstawy, na której możnaby zawiązać dalsze ukła­
dy. Poseł pruski ogranicza, się przeto na wypowia­
daniu przy każdej sposobm ści życzema, aby Ojciec 
św. poczyni! na rzecz zapatrywań rządu berlińskie­
go ustępstwa, bąoź przez nowe obsadzenie stolię ar­
cybiskupich w Poznaniu i Kolonji, bądź w inny spo­
sób. Gdy to nastąpi, rząd pruski zgodzi się na zła­
godzenie wrogiego dla kościoła ustawodawstwa ma­
jowego. P. Schlozer skarży się. dalej na centrum, 
które skutkiem swojej opozycji krzyżuje pokojowe 
zamiary Prus, na kler, który, zamiast być wdzię- 
jznym z powodu poczynionych ułatwień na polu 
duszpasterstwa, agituje przeciw rządowi, wreszcie 
na prasę katolicką, utrzymującą wrzekomo w cią­
giem wzburzeniu ludność katolicką.

Wizyta, jaką delegat apostolski w Konstantyno­
polu, msgr. Rotelli, złożył nowemu patrjarsze gre­
ckiemu, Joachimowi IV-mu, nastąpiła na podstawie 
specjalnych instrukcyj, danych rmgr. Botelliemu ze 
strony Propagandy. Wizyta ta oraz osobiste poglą­
dy Joachima IV go budzą nadzieję, że połączenie 
kościołów greckiego z zachodnim' ostatecznie na­
stąpi.”

Prasa berlińska żywo zajętą jest komentarzami do 
poniedziałkowej uchwały parlamentu niemieckiego, 
który ks. Bismarkowi wprawdzie „nie imponuje”, 
ale za to serdecznie—oponuje. Mówimy o uchwale 
odmawiającej kanclerzowi uposażenia na posadę 
drugiego dyrektora w wydziale spraw zagranicz­
nych. Organa prasy opozycyjnej dziwią się gorącz­
ce i zaciekłości, z jaką ks. Bismark bronił swojego 
żądania, posuwając się w końcu do groźby porzuce­
nia na dłuższy czas wszelkich zajęć. Przypominają 
one, że pp. Bunsen i Loeve dokładnie określili w roz­
prawach stanowisko opozycji, które nie odmówiło 
kredytu na rzeczoną dotację ze względów zasadni­
czych, lecz jedynie z przekonania, iż nowa posada 
jest zbyteczną. Poseł Bunsen wykazywał, że praca, 
mająca być przydzieloną drugiemu dyrektorowi, nie 
wystarczy do należytego zajęcia go, a poseł Loeve 
przypomniał, że w Kierownictwie wydziałem spraw 
zagranicznych dopomagają kg. Bismarkowi sekretarz 
stanu (hr. Halzfeld), podsekretarz Busch i jeden dy­
rektor (jeśli się nie mylimy, Jordan).

Przed kilkoma dniami wydał namiestnik Alzacji 
i Lotaryngji, marszałek Manteuffel, na cześć przed­
stawicieli duchowieństwa katolickiego bankiet. Zna­
czna część zaproszonych odmówiła przybycia, tłum a- f 
cząc się tern, że opinja publiczna wynioskowaćby ( 
ztąd mogła, iż władze duchowne wpłynęły pośrednio 
tolerancją swoją na zawieszenie organów katoli­
ckich: Union i OddieiMatt. Namiestnik naprawie- ■ 
dliwił się, że tylko wzgląd na pokój i bezpieczeń­
stwo państwa skłoniły go do wydania wzmiankowa­
nego zakazu rzeczonych publikacyj, a o bezstronno­
ści jego poświadcza równoczesny zakaz dziennika 
protestanckiego Echo. Jak było, tak było—bankiet 
się nie udał...

W sprawie połączenia scrbskp-tureckich kolei że­
laznych doniesiono niedawno z Konstantynopola, że 
połączenie to należy uważać ze strony rządu ture­
ckiego, jako zapewnione, gdyż minister spraw zagra ­
nicznych, Assim-basza, na kilkakrotne przynaglenia

rządu serbskiego, oświadczy! kategorycznie, iż kolej 
turecka zostanie wykończoną w oznaczonym termi­
nie. . Według telegramu belgradzkiego do wiedeń­
skiej Presse, wiadomość powyższa jest bezpodsta­
wną. Wprawdzie taktem jest, iż rząd serbski pokil- 
kakroć zwracał uwagę W. Porty na niewłaściwość 
dotychczasowej zwłoki i podniósł przytem, iż wy­
kończenie wzmiankowanej kolei wymagać będzie 
przynajmniej 16 miesięcy czasu, niemniej, że rząd 
austro-wegierski poparł w tej mierze „urgensy” rzą­
du serbskiego—wszystkie jednakże kroki pozostały 
dotychczas bezowocnemi, skutkiem czego Serbja po*- 
star,owiła sprawę te poruszyć jeszcze raz, atoli w 
innej, niż dotychczas, formie. Sprawa połączenia ko­
lei żelaznych jest sprawą europejską, gdyż opiera 
się na traktacie berlińskim, to też Serbja zamierza 
wnieść ją przed forum mocarstw, reprezentowanych 
na kongresie berlińskim. Jak zawiadamia dalej te­
legram wiedeńskiego pisma, odnośna nota zostanie 
już w tych dniach wysłaną do interesowanych mo­
carstw, a w decydujących kołach serbskich nie wąt­
pią, że krok ten będzie uwieńczony skutkiem po­
myślnym.

W serbskich kołach wojskowych obiega pogłoska 
o projekcie sformowania pięciu nowych bataljonów 
piechoty i dwóch szwadronów jazdy. Jak telegra­
fują z Belgradu, wkrótce rozpoczną się tamże próby 
z wynalezionym przez pułkownika artylerji, Barko- 
wieża, poprawnym systemem dział

Br. Z

■W hrestji TolMzo-jnBiiijsłowj.
Że kwestja obłożenia cłem maszyn i narzędzi roi 

niczych mocno obeszła zainteresowane«trony, dowo­
dzą ożywione rozprawy, jakie toczyły się na dwóch 
zeszłotygodniowych posiedzeniach Towarzystwa po­
pierania przemysłu i handlu.

Że zarząd Towarzystwa pragnie wyczerpać dys­
kusje w tym względzie, dowodzi decyzja wzięcia 
raz jeszcze odnośnych wniosków pod obrady człon­
ków. Czy rozprawy te doprowadzą do przyjęcia pro- 
jektowanych wniosków, trudno przesądzać, lubo j 
toku prowadzonych do tej pory dyskusyj można się 
tego spodziewać; a mimowoli pomni na znany i utar­
ty aksjomat, hic fecit cui prodest, pod pierwszem 
wrażeniem wygłoszonych argumentów pro i contra

CUDOWNY LEKARZ.
OBRAZEK Z NATURY.

Badając i dociekając wszystkiego, co się tyczy 
etnograi'ji ludowej, trafiłam właśnie do pewnej oko­
licy, o kilka mil od Warszawy odległej, gdzie prze­
szło od roku rozsiadł się jeden z naiprzebieglejszych 
może znachorów. Nie był to nawet domowego chowu 
oszust, tylko o wiele niebezpieczniejszy jakiś przy- 
blęda-wyzyskiwacz. Przybywszy nie wiadomo zkąd, 
w krótkim czasie zjednał sobie sławę tak wielką, że 
go lud okoliczny inaczej nie nazywał, tylko „lika- 
rzem” lub „dochtorem”. Locum standi obrał we wsi 
J w pobliżu kolei nadwiślańskiej położonej i wyna- 
jąwszy izbę w dworku znanego wszystkim szlachci­
ca, leczył z początku bezinteresownie. Chcial niby 
przez dobre serce pomagać bliźnim swoim. Skoro je­
dnak zyskał praktykę u ludu, kazał sobie naprzód 
płacić za lekarstwa, potom ośmieliwszy się, już i za 
poradę żądał pieniędzy po 30, 50, 100 rs. i więcej, 
gdyż cena rosła w miarę rozgłosu. Wieść bowiem o 
cudownym lekarzu tak się szeroko rozeszła, że na­
wet z dalszych wsi przybywali pacjenci i szereg fur 
z chorymi i kalekami codzień rano ciągnął gościń­
cem i codzień zalegał przed bramą owczarza.

Opowiadano dziwy i wierzono bezwarunkowo, 
gdyż ci, którzy powątpiewali czasem o umiejętności 
lekarskiej, ze zdaniem swojem nie śmieli głośno wy­
stąpić. Było bowiem to przekonanie ogólne, że 
owczarz umie czary przeróżne, wie wszystko co o 
nim kto mówi, a nawet co myśli, i że podobno z nie- 
qptf 0U4 tr?yma.,.. Supąób badania miał tak szcza.

I gólny, że już to samo dawało do myślenia. Każdego 
chorego bowiem podnosił na rękach i wysłuchując 
niby co się wewnątrz działo, chrzęścił stawami pal­
ców, a obecnym się zdawało, że to mu tak na zawo­
łanie odpowiadają kości pacjenta. Jakoż ten dowód 
siły niezwykłej, to chrzęszczenie i przytem potok 
niezrozumiałych wyrazów, któremi chętnie sypał, 
wszystko to w takie zdumienie wprawiało patrzą­
cych, żo niektórzy mimowoli się żegnali. Zatem po 
wysłuchaniu choroby znachor określał czas, w któ­
rym się podejmował uzdrowić i przyrządzał leki 
z ziół, albo też zawczasu przyrządzone dawał. Na 
zapytanie pacjenta, jak to zażywać? dla wszystkich 
miał jedną i tę samą odpowiedź:

— Cem prędzyj wypijes. tern prędzyj ozdrowieies! 
Pili wiec i zdrowieli, radząc się tak dobrze w we­

wnętrznych, jakoteż i w zewnętrznych cierpieniach, 
gdyż sławny dochtór i chirurgię i patologję upra­
wiał zarówno. Opowiadano za rzecz najpewnie,szą, 
że komuś nogę, od urodzenia krzywą, wyprostował; 
kobiecie, która od lat niepamiętnych na głowę cier­
piała, przeciął skórę i wyjął ogromnego robaka, 
który siedział nad uchem. Na ból głowy i oczu nie­
zmiernie skutecznie targał za włosy w górę, czasem 
ręką, niekiedy zębami i wyzdrowienie natychmiast 
następowało. Leczył zaś przeważnie ziołam1, obok 
których miał jakieś szczypiące lekarstwa kupne i te- 
mi, według uwagi własnej, smarował oczy, czoło, 
szyję, a czasem do środka zażywać dawał.

Lecz powoli z za pochwał jednych dało się sły­
szeć szemranie innych. Dowodzono, że owej nogi 
krzywej nietylko nie wyprostował, ale będąc pija­
nym, jeszcze przez pomyłkę zdrową wykręcił. Że 
kobiecie, która'zaniewidziała na oko, chociaż po- 

kilkakrotnie kręcił i szarpał włosy, nic zgoła nie po<; 
mógł. Żc dziewczyna, której wyciął na ustach na­
róść wielkości śliwki i za operację sto rubli kazał 
sobie zapłacić, była w niebezpieczeństwie życia 
wskutek zaognienia się rany.

Słysząc tyle różnorodnych, a niemal codzień no­
wych opowiadań, postanowiłam sobie raz przecie 
w życiu zobaczyć na własne oczy znachora. Pewne­
go dnia w sierpniu bieżącego roku, umówiwszy się 
z kilku znajomymi, pojechaliśmy na miejsce. Ce- 
lem naszej wycieczki były niby gruszki, ż których 
wieś ta słynęła i które w osobliwszych gatunkach 
miały się znajdować u szlachcica, w dworku któ­
rego mieszkał właśnie znachor.

Kiedyśmy weszli do izby i przywitali gospodarza, 
wyluszcząjąc interes, o kilka kroków ujrzeliśmy 
młodego, bardzo nawet młodego blondyna. Twarz 
miał białą i rumianą, bez żadnego zarostu, siedział 
na łóżku pod oknem i tłukł coś w moździerzu. Nie 

j ulegało zatem wątpliwości, że to był właśnie oso- 
i bnik, który przyjechaliśmy oglądać. Na widok 
! obcych podniósł ciekawie niebieskie oczy i ręką, w 
| szerokie pierścienie zdobną, poprawił ’ złotawych 

włosów, krótko strzyżonych i trochę falu jących. Ubra­
ny był w brązowy żakiet o dnżych metalowych gu­
zikach, na szyi miał łańcuch srebrny, spięty takiniżd 
guzem i sięgający od kieszeni do kamizelki, wido­
cznie był przy zegarku. W ogóle miał niesmaczno- 
pretensjonalną powierzchowność lokaja, z tego od­
rębnego rodzaju, co to spotkać można po niezamo­
żnych domach lub u poczynających praktykę dokto­
rów. Wzrostu był zaledwie średniego i budowy 
szczuplej, jak to się widzieć dało w chwili, gdy 
powstawszy z łóżka. ‘ sięgnął ręką do torebki papie-



o nieprzychylnym wyroku większości dla wniosko­
dawców wątpić trudno.

Bądźcobądż wyrok ten jeszcze nie zapadł; a ja­
kimkolwiek będzie należy nam przynajmniej wystą­
pić z należytą oceną własnych interesów, należy 
nam otrząsnąć się z pierwszych zbyt może poryw­
czych wrażeń i wniknąć głębiej w istotę tej nowej, 
jakoby przeciwko nam wymierzonej kwestji, aby 
nas znowu nie osądzono za nieobecnych”.

Zabrała już glos w tej materji Gazeta rolnicza 
(nr 49); słyszeliśmy z zadowoleniem na zebraniu se­
kcji V-ej Towarzystwa zachęty przenjysłu i głosy 
kilku ziemian rozpaczliwie stojących na straconym 
posterunku. Atak liczebnie silniejszy, dzielnie od­
pierany w imię trudności, w jakich się rolnictwo 
znajauje, nie zakończył jeszcze wyzwania. Oczeku­
jemy zkąd należy odsieczy dla strony słabszej. Wzy­
wamy więc o pomoc zdania światłych rolników z 
szerszym, nie jednostronnym na sprawy ekonomicz­
ne kraju poglądem.

Gdyby poważny głos dra Tadeusza Kowalskiego 
i ścisłe argumenta, jakiemi starał się na posiedzeniu 
Towarzystwa zbijać wnioski postawione za ocleniem 
maszyn, mógł być usłyszany przez szerszy ogół 
współobywateli, nie potrzebowałbym tutaj stawać się 
rzecznikiem sprawy tak żywo nas ziemian obcho 
dzącej.

Ze sprawozdań dziennikarskich znana już jest 
czytelnikom treść rozpraw nad podanemi wnioskami. 
Ze Strony interesowanych występowały cztery głosy 
za projektem, przeciwko niemu zaś dwa, a właściwie 
Jeden; to trochę zamato na ogół naszego ziemiaństwa, 
z grona którego na kilkudziesięciu obradujących 
można było 4-ch lub 5-u naliczyć. Nic w tem dzi­
wnego; nie jest to pora roku, w którejby ziemianie, 
zwłaszcza niepowiadomieni o posiedzeniach, mogli 
brać w nich udział.

Sądzimy jednak, że w rzeczach tak żywo obcho­
dzących roliiików nie należałoby poprzestać na gło­
sach samych zainteresowanych fabrykantów lub lu­
dzi, którzy sami nawet do znajomości gospodarst a 
nie roszczą pretensji. Możhaby wprawdzie twier­
dzić, że wobec już prawie gotowego rządowego pro­
jektu oclenia maszyn i narzędzi rolniczych, obrado­
wanie nad dokonanym faktem wyglądało i wyglą­
dać będzie na szermierkę słów i wywoła tylko gro­
my na jednostronność poglądów pewne j jakoby ko- 
terji członków Towarzystwa na korzyść pojedyń- 
czych gałęzi przemysłu.

Otóż z tego zarztitu radbym przed samym sobą i 
przed innymi wnioskodawców projektu usprawiedli­
wić. Panowie wnioskodawcy, również jak i my rol­
nicy, mają zupełne przeświadczenie o słuszności po­
pieranych inotyi. ów. I w tem właśnie leży cala 
drastyćżńośĆ położenia, że tak jedni jak i drudzy 
zdają się stać na samolubnym, jednostronnym 
gruncie.

Cła, mówią pierwsi, które otoczyły ]
inal wszystkie gałęzie przemysłu, nie __
Szyn i narzędzi rolniczych, uniemożliwiają nam kon­
kurencję z zagranicznemi wyrobami, nie dozwalają

nam rozwinąć odpowiednio zasobów naszych. Nie 
przeciwko wam, panowie rolnicy, zwrócone są nasze 
wnioski, bo ostatecznie z was zyski nasze lub choć­
by egzystencje osiągnąć chcemy: ale pocóż napędzać 
oęromne sumy do kieszeni anglików, amerykanów, 
niemców i innych cudzoziemców. Wszak warto za­
stanowić się nad tem, w jaki sposób poważna suma, 
dochodząca do 9 i pół miljonów rubli, która wycho­
dzi z kraju na kupno maszyn i narzędzi, mogłaby po­
zostać między nami i wzmocnić nasz ubogi kapitał. 
Mamy dobitne dowody, choćby w tym samym żela­
znym przemyśle; na czyją korzyść wyszło oclenie 
walcowanego żelaza, wyrobów stalowych i choćby 
taborów kolejowych. Przemysł ten rozwinął się i 
wzmocnił tak dalece, że prawie zupełnie wyrugo­
wał zagraniczne fabrykaty. Toż samo nastąpi z 
maszynami i narzędziami rolniczemi. Pierwsze, ja­
ko wymagające znacznych do obiegu kapitałów, bę­
dą udziałem zamożniejszych fabrykantów: na dru­
gie składać się będą mniej zamożni rękodzielnicy. 
Powstaną po miastach i wsiach nawet mniejsze war­
sztaty, których zadaniem będzie nie dopuścić mono­
polu, przeciwstawić kapitałowi zasoby wiedzy i 
pracę.

Zgoda—odpowiadają rolnicy; nie jesteśmy ani tak 
uparci, ani znowu tak samolubni, żebyśmy, nawet 
z ofiarą kilkuset rubli, nie przekładali wyrobu kra­
jowego nad zagraniczny. Ale gdzież gwarancja, że 
wyroby te będą w ogóle możliwe do użycia, że nas 
nie narażą na daleko dotkliwsze straty, gdy je wy- 
padnie zupełnie odrzucić, a bądźcobądż wrócić do 
lepszych importowanych. Gdzie gwarancja, że ka­
pitał, jak zawsze i wszędzie, nie ściągnie do siebie i 
wiedzy i pracy i nie zmonopolizuje w swych rękach 
tego, co miało być korzyścią wielu. A wówczas, czy 
zasada, że „powodzenie obowiązuje”, będzie zawsze 
kierować przedsiębiorstwem? Niestety, ileż to smu­
tnych doświadczeń przechodziliśmy w tym wzglę­
dzie? W takim stanie rzeczy, jak tu wyjść z tego 
zaczarowanego koła?

Wobec anomalji, że mając na miejscu surowy ma­
terial żelazo, węgiel, drzewo, nie zużywamy go je­
dnak należycie; że nie jesteśmy dość bogaci, aby 
9 i pół miljonów wydzierać podupadłemu naszemu 
budżetowi; a z drugiej strony wobec znów tego, że 
posiłkując się lichemi, jak do tej pory, wyrobami 
krajowemi, wystawiamy siebie i kraj na gorszy upa­
dek, nie pozostaje nam jak tylko odwołać się do pp. 
fabrykantów obecnych i przyszłych, aby w imię 
głoszonych zasad chcieli także coś na ołtarzu ogól­
nego dobrobytu złożyć. Aby, szczególniej w począ­
tkach, w tym stanie przejściowym zadawalniali się 
mniejszemi zyskami, wypuszczając ze swych fkbryk 
wyroby zupełnie wymaganiom odpowiednie.

A tym sposobem dadzą nam możność popierania 
przemysłu swojskiego, od którego tylko zniewoleni 
twardą koniecznością, nawet ponosząc ciężazy ceł, 
odwrócić się będziemy zmuszeni.

Z. del Campo.

Dr Henryk Hoyer.
W dniu jutrzejszym warszawskie Towarzystwo 

lekarskie odbędzie posiedzenie nadzwyczajne dla 
uczczenia 25-letniej działalności dra Henryka Hoyer’a, 
profesora histologji i embrjologji w uniwersytecie 
warszawskim.

Zasługi człowieka pracującego na polu tak mało 
dla ogółu przystępnem, jaką jest histologja, nie mogą 
być wszystkim znane, a nazwisko cichego i nieszn- 
kającego rozgłosu, ale wytrwale pracującego bada­
cza, obija się o uszy publiczności tylko przy niezwy­
czajnych okolicznościach. Otóż korzystamy z po­
wyższej okazji, żeby czytelnikom naszym naszkico­
wać obraz działalności czcigodnego jubilata.

Henryk Hoyer urodził się w 1834-ym roku w Ino­
wrocławiu. Skończywszy gimnazjum w mieście ro- 
dzinnem, rozpoczął studja lekarskie w Wrocławiu, a 
ukończył je w Berlinie, gdzie 1857-go roku uzyskał 
stopień doktora medycyny. Zaraz po skończeniu u- 
niwersytetu rozpoczął swoje gruntowne studja nad 
mikroskopową budową tkanek ludzkich i zwierzę­
cych, a pierwsza praca jego w tym przedmiocie uka­
zała się jeszcze przed ukończeniem uniwersytetu w 
r. 1856-ym w Archiwum Mullera, piśmie wielce pod­
ówczas w Niemczech cenionem.

Gdy w roku 1857-ym otworzoną zosta’a w War­
szawie akademja medyczna, a wszystkie katedry wy- 
padlo obsadzić w stosunkowo krótkim przeciągu czasu, 
zwrócono uwagę na młodego uczonego i zaproszono go 
na katedrę fizjologji, której wykład tymczasowo ko­
mu innemu poruczono. Hoyer chętnie przyjął daną 
mu ofertę i 19-go września 1859-go roku rozpoczął 
pośród nas piękną i zaszczytną działalność swoją.

Wychowany w szkołach niższych i wyższych nie­
mieckich, nieobznajmiony ani z językiem nauko­
wym pobkim ani z naszą torminologją, mnsiał prze- 
dewszystkiem walczyć z trudnościami językowemi. 
Jak zwycięsko z tej walki wyszedł, dowodzą tego 
liczne prace jego piękną polszczyzną pisane, oraz 
przemowy publiczne, w których nigdy żadnego śla­
du gepmanizmu dostrzedz nie można.

Wykładać fizjologię w owych czasach nie było to 
łatwą rzeczą. Nauka to jest doświadczalna, w v ma 
gająca pracowni zasobnej w rożne instruments, w 
znacznej cz ;ści bardzo drogie. Hoyerowi przypa­
dła w udziale piękna i bogata w następstwa rola 
stworzenia takiej pracowni przy bardzo małych 

i środkach, jakiemi ówczesna początkująca szkoła le­
karska rozporządzała. W takiej utworzonej praco­
wni młody profesor oddawał się studjom fizjo- i hi­
stologicznym i wydal na świat cały szereg pięknych 
badań, któremu niespożytą zjednały sławę.

Piękne odkrycia, jakiemi Hoyer wzbogaci naukę, 
zjednały mu uznanie całego św ata uczonego i sku­
tkiem tego niejednokrotnie miał on sposobność zaję­
cia katedry w jednym z uniwersytetów niemieckich. 
Oparł się jednak wszelkim pokusom i pozostał na 
zajętem raz stanowisku, na któiem tak liczne zasłu­
gi wobec nauki i społeczeństwa położył.
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rowej na oknie i coś z niej sobie do moździerza do­
sypał.

Podczas gdy gospodarz posłał córkę po gruszki, 
wszczęła się jakaś ogólna rozmowa, zbliżyliśmy się 
do blondyna, pytając co tłucze w moździerzu?

<—■ A to, prose państwa, leki na fiuks—odparł ma­
zurując, a głos miał ochrypły i nieprzyjemny, co 
mimowoli nasunęło podejrzenie, że mnsiał dużo trun­
ków używać — państwo nie wie co to fiuks?... To 
takie rany, co jak się wdadzą w nogę, to je cięsko 
zgoió i ani jedyn dochtor na te chorobę nie poradzi, 
bo oni temu nic nie rozumią... Ale u mnie to sie 
wnet zgoić musi...

— Proszę! Więc to pan jest tym sławnym na ca­
łą okolicę lekarzem? Słyszeliśmy o panu. A wolno 
też zapytać, czemu to takie zielone, to, co pan tłu­
cze?

Z kolei zajrzeliśmy wszyscy do moździerza Sła­
wny „likarz” z zadowoleniem przyjął naszą cieka­
wość.

— Bo to są zioła, prose państwa, to sie wiecerza 
Pańska nazywa—rzeki, wydobywając gałązkę je 
mioly.

Zaczęliśmy oglądać, jak gdyby coś nigdy niewi­
dzianego, licząc na to, że sławny „likarz” będzie 
się czuł w obowiązku udzielić nam pewnych obja­
śnień.

.— Ta wiecerza Pańska — ozwał się, głos zabie­
rając — to jesce z tego casu sie nalazła, jak Panie- 
zus z apostołami jod we wielgi cwortek wiecerze, 
tak, jakby nie przymierzając, i my tys jimy kolacy- 
ją... Dopiróz pachność od tego jadła poleciała do 
lasu i na chtóre ino drzewo padła ta pachność, cy na 
lipine, cy na świer, abo na chojoki, to po tych drze­
winach urosło to ziele i do dzisiaj dnia rośnie. *)

•) Mowa i wyrażenia autentyczne.

Dalej zaczął opisywać, że utłukłszy jemiołę czyli 
wieczerzę Pańską, dodaje do tego dwanaście innych 
ziół, tak jak i apostołów było dwunastu, a Chrystus 
Pan trzynasty — więc macierzankę, bylicę, wrotycz 
i wiele innych. Zatem, ugotowawszy to wszystko 
razem, macza w ekstrakcie tym szmatę, przykłada 
na rany i tym sposobem je goi. Ale narzekał, że 
po joptykach wszystkie zioła są fałszywe, więc musi 
Je albo sam zbierać, albo z wielkim kosztem z za­
granicy sprowadzać. Wszakże przekonał się, że to 
się opłaci, bo ludzie tłoczą się do niego i on ma od 
nich tyle pieniędzy, ile ino sam dice...

Dopytywaliśmy zkąd przyszedł do takiej szcze­
gólnej znajomości ziół? Odpowiedział, że był trzy 
lata w japtyce w London. Ta Japtyka miała aż 
trzy pietra: na pierwszem się sprzedawało, na drą­
giem sie przyrządzało, na trzeciem się sortowało. 
A London, to takie miasto, gdzie kolej zieZazna tak 
po dachach chodzi, jak teraz we Warsiawie tramwa­
je po ziemi. Trzy lata był w tej japtyce, nazywała 
się Baokoom • Trionia-' W pierwszym roku chodził 
i zbierał zioła pod praktykantami, w drugim już pod 
nim zbierali, bo miał dobrą głowę, w trzecim już nie 
zbierał, ino sam gotował.

— Więc pan zapewne nmie po angielsku? — o- 
zwał się ktoś z obecnych.

— Umiem! — odparł rezolutnie, kładąc nacisk 
na drugiej zgłosce — cobym nie umioł! Umiem! 
Trigonia, pelargonia, kalamcne bary tonią irala- 
tonia...

Byłby plótł jeszcze, ale ktoś niedyskretny par­
sknął śmiechem, więc urwał i już się potem po an­
gielsku odzywać nie cbciał.

— Zioła więc poznałeś pan w Londonie — inda­
gowaliśmy z kolei — lecz gdzieżeś się pan nauczył 
choroby poznawać?

— Choroby?... O, dalijesce! W egipskiej Stroniu!...

— Gdzież to .jest ta egipska strona?...
Trochę się zmieszał, zamilkł chw.lkę, .jakby się 

namyślał.
— Egipska strona?... — odparł nareszcie — w 

Malej Azji!...
— Czy to pan był na wsi, czy też w jakiem mie- 

śeie w tej egipskiej stronie w Małej Az ji?—dopytywa- 
i łam z caląpowagą gdyż chodziło oto, aby nienrwał 
I tak, jak z angielszczyzną.

— ł na wsi i w mieście — odparł — tamok dużo 
miastów je... Betleem, Jeruzalem, Berg Golgot, Rom, 
ja ta wsędy byłek...

To byłek, które mu się przypadkiem wymknęło, 
gdyż czcmprcdzej się poprawił, rzuciło pewne świa­
tło mi pochodzenie jego. Wiadomo, że byłek, Je- 
chołek, robiołek, zamiast byłem, jechałem, robiłem, 
mówią górale w Tatrach i Beskidach. Znachor 
nasz był oczywiście góralem, choć spytany zkąd 
jest rodem, dał na razie jakąś wymijającą odpo­
wiedź. Wpadłszy na temat poznawania chorób, 
był niewyczerpany w opowiadaniach chorób. Wy- 
rażał się niekiedy bardzo dosadnie, wymachiwał rę­
kami i z wielkim zapałem wymyślał doktorom, któ­
rzy, jak twierdził, nie mieli tego w głowie co on w 
pięcie. Bo czy to on tak mordował ludzi jak oni? 
On każdego uzdrowił, a nikomu nie zaszkodził! On 
ino wziął człowieka na ręce, wysłuchał go i wiedział 
co mu brakowało, czy tam w nim piszczało, abo 
miotem bilo, abo tak grało jak w organach! Nie­
dawno podniósł chorą babę, przyłożył ucho do boku 
i słyszy, że w niej saleter (soliter) chodzi — nam*-  
cal dobrze, palcami przycisnął i zgniótł głowę — 
chrupło mu raz i już było amen! Baba wyzdrowia­
ła i dwieście sążni tego saletra chowa dziś na pa­
miątkę w butelce.

(Dokończenie nastąpi-)
Stefanja UlanowtUu,
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W roku 1869-ym, gdy szkoła główna przekształco­
ną została na uniwersytet z językiem wykładowym 
rosyjskim, Hoyer nie porzucił katedry, ale po raz 
wtóry pokonywając trudności językowe, rozpoczął 
wykłady histologji, embrjologji i anatomji porówna­
wczej. Obecnie gdy skutkiem wysłużenia 25-ciu lat 
w karjerze profesorskiej poddany został balotowaniu, 
zaproszono go jednogłośnie do pełnienia owych obo­
wiązków przez dalsze pięć lat.

Prace naukowe Hoyera nader są liczne, a pomiesz­
czał on je przedewszystkiem w naszych pismach, a 
następnie w cudzoziemskich. Najważniejsze prace je­
go odnoszą się do bezpośrednich połączeń pomiędzy 
tętnicami i żyłami do zakończenia nerwów w rogów­
ce oka, do budowy szpiku kostnego, do błony śluzo­
wej nosa etc. Z większych prac jego zaznaczyć na­
leży „Histologję ciała ludzkiego” (Warszawa, 1862 
roku), piękne i pod każdym względem przedmiot 
wyczerpujące dzieło, opatrzone licznemi rysunkami.

Jako profesor i dzielny a niestrudzony przewodnik 
naukowy młodzieży, Hoyer zjednał sobie miłość i 
cześć ogólną całego młodego pokolenia lekarzy, któ­
rzy szeroko po świecie sławę jego roznieśli.

Hoyer we wszystkich kierunkach piękną działal­
ność swoją rozwijał. Widzimy go kilkakrotnie na 
zaszczytnem stanowisku prezesa Towarzystwa le­
karskiego, a kierunek, jaki tej sympatycznej insty­
tucji nadawał, był zawsze najwyższego uznania go­
dnym i wskazywał jak zdrowo pojmuje on cele i dą­
żności tej naukowej korporacji.

Pisma nasze lekarskie pilnie piórem i czynem po­
pierał. Jakiś czas był współredaktorem nieistnieją­
cego już dzisiaj Tygodnika lekarskiego, a od roku 
1881-go jest jednym z najgorliwszych współpraco­
wników Gazdy lekarskiej.

Nieskazitelność charakteru, gorące zamiłowanie 
do nauki, obok pierwszorzędnych zdolności i praco­
witości prawie bezprzykładnej, samodzielność zda­
nia i cywilna odwaga wypowiadania go zawsze i 
wszędzie, sumienność w spełnianiu obowiązków, 
jakie społeczeństwo i rodzina nakłada, wreszcie de­
likatność w postępowaniu ze wszystkimi żądnymi 
światłej pomocy mistrza, cechują naszego zacnego 
jubilata i składają się na piękny obraz człowieka, 
którego prawdziwą chlubą naszego społeczeństwa 
nazwać możemy.

D.

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE.
—. Ostatecznem rozstrzygnięciem kwestji wzbro­

nienia urzędnikom, pozostającym w służbie państwa, 
sprawowania urzędów w instytucjach prywatnych, 
ma się zająć komitet ministrów w przyszły wtorek.

= Na mocy prawa wzbraniającego zajmowania 
jednocześnie urzędów państwowych i prywatnych, 
prezes z; r ądu towarzystwa dróg żelaznych połu­
dniowo-zachodnich rz. r. st. Wyszniegrodzkij opu­
szcza, jak się dowiaduje z wiarogodnego źródła 
Odes, wiestnik, stanowisko na drodze żelaznej i 
obejmuje, na prawach towarzysza ministra, za­
wiadywanie wszystkiemi szkołami tecbnicznemi 
w państwie, które przechodzą pod zarząd ministe- 
rjum oświaty. Kandydatem na miejsce p. W., naj­
więcej mającym szans wyboru na ogól nem zebraniu 
akcjonarjuszów południowo-zachodnich dróg żela­
znych, jest p. Kologriwow, inżenier komunikacyj.

= Na rzecz urzędników kancelaryjnych w zarzą­
dach celnych na granicy państwa, za pisanie różnych 
kwitów, ogłoszeń i innych dokumentów polecono po­
bierać, jak donoszą pisma rosyjskie, specjalną opła­
tę w rozmiarze oznaczonym w odnośnym cyrkularzu.

— Z dniem 13-ym stycznia wprowadzony być ma 
w calem państwie rosyjskiem nowy rodzaj plomb na 
towary zagraniczne.

= Na mocy rozporządzenia ministerjum komuni­
kacyj, jak donosi >St. Pet. Herold wprowadzony być 

‘ma od nowego roku na kolejach nowy przepis, we­
dług którego bilety, wykupione na odległość 100 
wiorst, będą ważne przez 24 godzin, na 200 wiorst 
przez 48 godzin i t. d., tak iż na każde dalsze 100 
wiorst przypadać ma 24 godzin.

= W tych dniach zaczęła obowiązywać taryfa dla 
przewozu zboża, kaszy, mąki i nasion oleistych z ko­
lei orłowsko-gr jaski ej przez Orzeł, Smoleńsk, Brześć 
do Gianicy, Sosnowca, Aleksandrowa i Warszawy 
trans i to.

= Stacja oceny nasion przy Muzeum przemysłu i 
rolnictwa w ciągu czasu od dnia 1-go lipca r. z. do 
d. 1-go lipca r. b. zbadała wartość użytkową, tj. pro­
cent siły kiełkowania i zanieczyszczenia, 732 prób 
rozmaitych nasion, jak koniczyny, lucerny, buraków, 
traw pastewnych itp. Z grona rolników tylko 35-iu 
nadesłało próby do zbadania.

= Bank handlowy rozpocznie w dniu 2-gim sty­
cznia wydawanie akcjonarj uszom na poczet dywi­

dendy za r. o. przedpłatę w stosunku 6% czyli po | 
rs. 15 na akcję.

= P. oberpolicmajster poleca policji wykonaw- i 
czej przestrzegać ściśle przepisów, dotyczących rato­
wania osób, które nagle zasłabną na ulicy, lub ule­
gną jakiemuś wypadkowi.

i = Dzisiejszy rozkaz policyjny zawiera listę 23-ch 
j osób, skazanych w drodze administracyjnej na kary 
j pieniężne za wykroczenia meldunkowe.

= Wydział lekarski uniwersytetu lekarskiego u-
1 dzielił dyplom lekarza p. Janowi Krakowskiemu.

= Z literatury.
* W Bibljotece najcelniejszych utworów literatury 

europejskiej, w dalszym ciągu „Komedji ludzkiej” 
Balzaka, wyszły powieści: „Szuanie“, przekład Br. 
Zawadzkiego i J. W. oraz „Jaszczur” i „Arcydzieło 
nieznane”, przekład Antoniego Sygietyńskiego.

* Wkrótce w łamach Bibljoteki warszawskiej uka 
że się powieść „Działoscy”, skreślona w Irlandji na 
podstawie miejscowych stosunków rolnych.

* Wyszła z druku broszurka p. n. „Jan Zamoyski, 
kanclerz i hetman wielki koronny, podług dzieła 
Franciszka Bohomolca”, napisał i wydał Franciszek 
Walczakiewicz.

Książeczka mieści na czele por.ret wielkiego kan­
clerza.

* Wyszedł z druku kalendarz humorystyczny Mu-
; chy, przeznaczony „dla porządnych ludzi”.

Kalendarz ten wychodzi od łat 10-ciu, co jest po­
cieszającym dowodem, iż liczba porządnych ludzi nie 
zmniejsza się, gdyż bez nich wydawnictwo nie mo­
głoby się utrzymać.

Artykułów wyliczać, ani pomniejszych konceptów 
powtarzać niepodobna; jest ich sporo, a „miejsca do 
zapisywania dowcipów” także nie braknie.

Oryginalnością formy i miejscami znakomitym hu­
morem zwraca uwagę wspólna bjografja Jana Lama 
i Liberata Zajączkowskiego, redaktora lwowskiego 
Szczutka, przez jednego z nich (tj. pierwszego) napi­
sana.

* Proszeni jesteśmy o doniesienie, że najnowszą 
powieść Ebersa p. t. „Serapis" tłumaczy na zasa­
dzie specjalnego pozwolenia autora p. Wł. K. Zie­
liński.

= Z teatru i muzyki.
* We środę i czwartek przyszłego tygodnia, jako 

\ w wigilję i pierwszy dzień świąt Bożego Naro­
dzenia, widowiska w teatrach naszych zostają za­
wieszone.

* Na scenie teatru Rozmaitości odbyła się dziś 
próba w celu przypomnienia krotochwiłi Fiedry, 
„Oj, młody, młody!”.

Sztuka ukaże się w dniu jutrzejszym.
* Repertuar operowy na przyszły tydzień zapo­

wiada na niedzielę: „Carmen”, na wtorek: „Lucję, z 
Lammermooru”, a na sobotę: Lindę z Chamounix”.

W poniedziałek i w niedzielę następną danym bę­
dzie: „Sen nocy letniej”, a w piątek balet: „Pan 
Twardowski".

* Opera „Mazepa", o skomponowoniu której przez 
p A. Miinchheimera donosiliśmy w dniu wczoraj­
szym, jest w 4-ch aktacb, a nie w 5-iu, jak to myl­
nie było zaznaczonym.

Libreto, osnute na tragedji Słowackiego, ułożone 
zostało przez p. Maks. Radziszewskiego, według sce­
nariusza opracowanego przez p. Kazimierza Za­
lewskiego.

Autor opery kończy okecnie instrumentację trze- j 
ciego aktu.

* „Sonety krymskie” Moniuszki mają być wyko­
nane w poniedziałek w teatrze lwowskim przez 
miejscową orkiestrę teatralną.

Cały dochód z koncertu przeznaczony bedzie na 
na rzecz wdowy mieszkającej w Warszawie.

* Marcelina Sembrich według własnego listu wy­
biera się po laury do kraju yankesów.

Impresariem i przewodnikiem artystycznej wy­
cieczki będzie mąż pri madonny Sztengel.

= Jasełka.
Siostry milos:erdzia w szpitalu Dzieciątka Jezus, 

jak corocznie tak i obecnie zajęte są urządzeniem 
jasełek, oddzielnie w szkole chłopców i dziewcząt.

Poczynając od wigilji, wieczorami w dni świąte­
czne przez ciąg zapust około jasełek zbiera się służ, 
ba oraz chorzy, którzy przy akompanjamencie arna 
torskiej kapeli wyśpiewują kolendowe pieśni.
= Dla miłośników koni.
Dowiadujemy się, że zarząd stada rządowego ko­

ni w Janowie, pragnąc ułatwić hodowcom koni i wła­
ścicielom stadnin nabywanie reproduktorów ze sta­
dniny, powziął zamiar przenieść do warszawskiego 
tattersalu licytację przeznaczonych na sprzedaż oka­
zów.

Licytacja ta odbywała się dotąd w Janowie, co 
pociągało za sobą konieczność odbywania dość dale­
kiej i uciążliwej podróży.

= Rzemiosła.
Warszawa posiadała w r. z. 4984 samodzielnych 

warsztatów rzemieślniczych, w których pracowało 
35,800 robotników i wygotowało produktów za su­
mę rs. 30,997,900.

Przed jedenastu laty, tj. w r. 1872-im, istniało 
w Warszawie 2926 warsztatów rękodzielniczych, 
zatrudniających 11,191 robotników i przy wartość' 
produktów rs. 18,440,057.

W ten sposób w ciągu lat jedenastu wartość pro 
dukcji wzrosła prawie o 70%, a liczba rzemieślni­
ków pomnożyła się przeszło trzykrotnie.

= Albumy Warszawy.
W handlu ukazały się aż trzy rozmaite albumy 

Warszawy, z tych dwa fotograficzne, jeden zaś zło­
żony z fotodruków.

Albumy zawierają widoki wybitniejszych ulic i 
gmachów naszego miasta.

= Na święta dla biednych.
Sam tytuł tego artykuliku mówi wszystko, co mo­

glibyśmy powiedzieć...
Zbliżają się święta, dni tradycyjnych obchodów i 

rodzinnego wesela.
Radość jednak i wesele nie są udziałem wszys­

tkich... spory zastęp biedaków w dniach powsze- 
I chnego szczęścia dotkliwiej tylko czuje swoją nie- 
! dolę.

Osłodzić przykry los jednemu z tych upośledzo­
nych, jest to szczęście i zadowolenie własne pomno­
żyć i uszlachetnić.

Naszej szczodrej zawsze Warszawie tłumaczyć te­
go nie trzeba.

Z obowiązku kwestarskiego, który od tyłu lat 
spełniamy, prosimy o ofiary „na święta dla bie­
dnych”...

= Orkiestra amatorska.
Jeden z miłośników muzyki zamierza urządzić or­

kiestrę amatorską, celem dawania koncertów na ko­
rzyść biednych.

Pomysł ten, zapożyczony od miast niemieckich, 
wart urzeczywistnienia...

= Z aury.
Przy dzisiejszym parostopniowym przymrozku, 

trwającym do godziny 9-ej rano, stawy pokryły się 
cienką powłoką lodową.

Zwolennicy ślizgawki spoglądają na tę zapowiedź 
pożądliwem okiem.

Już to od lat paru ślizgawka nie cieszy się u nas.. 
życzliwością kapryśnej zimy...

— Kwestja lodowa.
Wobec absolutnego braku mrozów, kwestja lodo­

wa zaczyna na nowo nabierać, znaczenia.
Składnicy korzystając z mrozów, energicznie na­

pełniali lodownie w początkach grudnia, zapasy te 
jednakże nie wysarczą dłużej nad dwa miesiące.

Jeżeli mrozy nie przybędą na pomoc, będziemy 
mieli kryzys lodowy jak w roku przeszłym.

= Z Wisły.
Groźba powodzi minęła szczęśliwie.
Od dnia wczorajszego do dziś poziom Wisły obni­

żył się prawie o stopę.
Wodostan wskazywał dziś rano 8 stóp i cali 2
Piana zniknęła zupełnie.
= Główna wygrana.
Fortuna stanowczo widocznie zacięła się na War­

szawę...
Trzecia już bowiem czy czwarta z kolei główna 

wygrana w piątej klasie, owe śnione i marzone przez 
tysiące trzymających 75,000 rs., przenosi się napio- 
wincję.

I dziś także, w przedostatnim dniu ciągnienia do­
piero, padla ona na nr. 21,432, będący w posiadani? 
kolektora Lichtenfelda w Lublinie.

Ileż to nadziei warszawskich padło ofiarą tego lu­
belskiego szczęścia!"._________

— Dla mających słuch osłabiony.
Wspominaliśmy już kiedyś o wachlarzach, zaopa­

trzonych w zręcznie umieszczoną trąbkę akustyczną.
Pomvslowy ten przyrząd dla dam mających słuch 

przytępiony, spostrzegliśmy już w jednym z magazy­
nów tutejszych.

Dla mężczyzn w tym samym celu wyrabiają się 
podobno laski w odpowiedni sposób urządzone.

Wartoby je także sprowadzić.
= Na porost wąsów.
Jakiś zagraniczny „wynalazca” ogłasza przez tu­

tejsze pisma „nieomylny środek na porost wąsów!”
Jeżeli środek jest rzeczywiście „nieomylnym”, to 

należałoby strzedz go pilnie, bo cóżby się stało 
gdyby go która z pań użyła przez pomyłkę zamiast 
beautó eternelle?

= Skarga.
Mieszkańcy ulicy Widok i Brackiej użalają się, 

że w wieczornej porze przejść wpuumiane aiice jest



wprost niemożliwe z powodu krążącego stada kawek 
ulicznych, które bezczelnie zaczepiają przechodniów.

Pożądanem byłoby ściślejsze wykonywanie w tym 
punkcie miasta istniejących przepisów policyjnych.

=» Dezinfekcja proszkiem otwockim.
Na podwórzu pewnego domu przy ulicy Prostej 

urządzono zbiornik nieczystości wywożonych z miejsc 
ustępowych.

Rezerwoar ten, obejmujący już obecnie kilkaset 
parokonnych wozów, mieści odchody dezinfekcjono- 
wane za pomocą wojłoku roślinnego, czyli t. zw. 
proszku otwockiego.

Ktoś doniósł władzy porządku o nadużyciu, wy­
delegowano zatem komisją sanitarną, która po sta- 
rannem zbadaniu zadecydowała, iż nawóz nie wyda- 
je żadnej woni, nie jest zatem zupełnie szkodliwy 
dla zdrowia.

Skutkiem tego skład pozostał na dawnem miejscu, 
a proszek otwocki zyskał nową i bardzo wymowną 
reklamą...

= Nawet nie trychiny.
Podaną w naszem piśmie wiadomość o spaleniu w 

rzeżnicy na Pradze dwóch wieprzy dotkniętych try- 
chinami, należy wyjaśnić.

Wieprze zostały wprawdzie spalone, ale trychin 
w nich nie było.

Powodem zniszczenia miąsa było to, iż oględziny 
weterynaryjne wykryły, że wieprze miały poprze- 
rzynane gardła już po uduszeniu się w wagonie ko­
lei żelaznej.

= Groźny pożar.
Dziś około godziny wpół do 9-ej zrana zaalarmo­

wano wszystkie oddziały straży ogniowej wezwa­
niem do pożaru, który wybuchł przy ulicy Ludnej 
pod nrem 1-ym, w fabryce wyrobów stolarskich pod 
firmą Karola Simmlera, należącej do p. Mireckiego.

Fabryka ta, jak wiadomo, uległa pożarowi w r. z., 
a teraz po odbudowaniu powtórnie padła pastwą 
płomieni.

Ogień, znajdując mnóstwo pożywnego materjału? 
rozwinął sią gwałtownie, dzięki jednak szybkiemu i 
energicznemu ratunkowi został prądko owładnięty i 
ograniczony do palącego sią budynku.

Wnętrze obszernego dwupiętrowego budynku wy 
Jialiło się zupełnie, nad dogasaniem tlących się czę- 
ti straż pracowała jeszcze po południu.

Bliższe szczegóły podamy w porannym numerze. 
= Kradzież.
Dziś rano panu M., jadącemu wagonem tramwajowym mię­

dzy Marszałkowską, a Graniczną, wyciągnięto z kieszeni pal- 
tota paczkę, zawierającą weksle na 14,000 rs.

Podrzucenie.
Na Hożej pod nrem 13-ym w sieni znaleziono podrzucone 

niemowlę płci żeńskiej, liczące kilka tygodni życia.
Podrzutka odesłano do szpitala Dzieciątka Jezus.
= Obłąkany.
Nocy dzisiejszej dostał napadu szaleństwa p. właści­

ciel domu aa Wspólnej.
Jeszcze wczorajszego wieczoru p. był zupełnie przy­

tomny i położył się spać około godziny 12-ej.
W parę godzin później syn pana student uniwersytetu, 

obudził się, czując, że go ktoś dusi.
Przerażony poznaje własnego ojca.
Silny młodzieniec zdołał się wyrwać z duszącego uścisku, 

a p. *** w grubym negliżu wybiegł do sieni i wpadłszy do 
izdebki stróża, zaczął wydawać dzikie okrzyki, bijać żonę 
stróża.

Szalony hnłns rozbudził wielu mieszkańców.
Fiksata. musiano związać i nad ranem atak szaleństwa zu­

pełnie przeszedł.
= Zalew.
Na Wspólnej pod nrem 20-ym przez nieostrożność służącej, 

woda wypuszczona z wodociągu zalała mieszkanie na pierw­
sze™ piętrzą

Zniszczenie spowodowane zalewem jest znaczne, gdyż na­
wet belki przegniły i okazała się potrzeba dać nowe.

Jedna taka nieostrożność wyrządziła szkody na paręset rs.
» Zapadnięcie się podłogi.
W dniu wczorajszym ua Nowej Pradze Józefa K. weszła 

na strych stajenny, celem rozwieszenia bielizny.
Nagle pod jej ciężarem zapada się podłoga 'i nieszczęśliwa 

spada ze znacznej wysokości.
Poniosła ona dość ciężkie obrażenia na całem eiele, a nad­

to w dwóch miejscach złamała lewą nogę.
«= Zaczadzenie.
Nocy dzisiejszej na Grzybowskiej zagorzało troje dzieci 

państwa Z. wraz z piastunką śpiącą z niemi w jednym po­
koju.

Piastunka była właśnie powodem wypadku, gdyż napaliła 
w piecu późnym wieczorem i zbyt wcześnie blachę zasunęła.

Wszystkich zdołano do zmysłów przywrócić, lecz życiu 
dwuletniego chłopczyka grozi niebezpieczeństwo.

— Śmiertelne poparzenie.
Wczorajszego wieczoru na Dzikiej pod nrem 30-yui, Icek 

S., nalewając naftę dę larnpy, uległ smutnemu wypadkowi.
Ktoś go potrącił i nafta oblała mu ubranie, które zapaliło 

się od przewróconej świecy.
W okamgnieniu S. stanął w płomieniach.
Ogień natychmiast stłumiono, lecz S. poniósł tak ciężkie 

popa rżenia, iż stracił przytomność i życiu jego grozi niebez­
pieczeństwo.

— Wypadki. — Na Podwalu podniesione jakąś kobietę 
w stanie zupełnej bezprzytomności i odesłano ją do szpitala.— 
Na Lesznie z dorożki nr 372 wypadt na bruk niewiadomy z 
nazwiska pasażer; ciężko lennego w głowę umieszczono w 
szpitalu ewangeUekl*- 

f = Z nowej kole?.
Zarząd kolei dąbrowskiej zamknął już listę urzę­

dników i oficjalistów.
Nowomiauowani zawiadowcy, ich pomocnicy oraz 

telegrafiści zjeżdżają na miejsca pełnienia obowiąz­
ków.

Wydziały ruchu i telegrafu, tak uposażeniem jak 
i organizacją, nie różnią się cd kolei nadwiślańskiej.

t Wspomnienie pośmiertne,
Przed kilku dniami zmarł w gub. wileńskiej ks. 

Wlfidyslaw Rutkowski.
Urodzony w r. 1830-ym, otrzymał święcenia w r. 

1854-ym z rąd biskupa Żylińskiego.
W piśmiennictwie znanym był z artykułów histo­

rycznych, zamieszczanych niegdyś w Pamiętniku re­
ligijno-moralnym.

— Ogólne zebranie.
Towarzystwo rolnicze mińskie zwołało na dzień 

29-ty b. m. ogólne zgromadzenie.
Na porządku dziennym obrad znajdują się mię- 

I dzy innemi: projekt wzajemnej asekuracji od ognia, 
sprawozdanie z obecnego stanu funduszów i składu 

; narzędzi rolniczych, projekt wystawy rolniczej w r. 
i 1885-ym,

= Apteki.
W ostatnich czasach powstało kilka nowych aptek 

w gnbernji wileńskiej, głównie na prowincji.
Według ostatniego spisu, znajduje się w gubernji, 

. oprócz m, Wilna, 25 aptek.
Liczba ta nie odpowiada jeszcze potrzebie.
= Skarga gospodyń lubelskich.
Lublin kiedyś przed zaprowadzeniem kolei żela­

znej uważany był, jako jedno z najtańszych miast 
w Królestwie, dziś to należy do wspomnień bezpo­
wrotnych.

Pomimo spadku cen zboża i niektórych artykułów 
żywności, drożyzna w Lublinie jest stale większa 
niż w Warszawie.

I Dla porównania weżmy parę artykułów spożyw- 
i czych.

Kaszki drobnej krakowskiej kwarta kosztuje w 
Lublinie kop. 18, kiedy w Warszawie można dostać 
po kop. 9; słoniny funt u nas dochodzi do kop. 24, 
w Warszawie po kop. 19.

Podobną różnicę można spostrzedz i na innych ar­
tykułach niezbędnych.

Nawet ziemniaki dla przekupniów służą do ogro­
mnego wyzyskiwania publiczności, gdyż w detalicz­
nej sprzedaży są tylko mierzone kwartą; choćby 
kto chciał kupić garniec lub parę garncy, zawsze 
mu wymierzają kwartami.

Korzec taką miarą wymierzony, handlującemu 
z pewnością daje półtora korca.

Czyby nie było możności przekonać przekupniów 
lubelskich, iż zasada wolności handlu powinna mieć 
pewne granice?...

ZE ŚWIATA*
X „Gazeta krakowska”, wydawana dotychczas co­

dziennie, zamieniła się na pismo tygodniowe.
X Panny Bulewskie artystki europejskiego roz­

głosu, koncertują obecnie we Lwowie.
X Świętokradztwo popełnione zostało dnia 16-go 

b. m. naraz w dwóch kościołach lwowskich, archikate- 
dralnym i karmelickim. Niewykryci dotąd złoczyńcy 
skradli w tym ostatnim porankiem rzeczonego dnia 
wota z bocznego ołtarza (cztery złote krzyżyki i trzy 
srebrne talarki) oraz dwie blaszane skarbonki, w ka­
tedrze zaś oderwano również skarbonkę, z której już 
od kilku miesięcy nie wybierano pieniędzy.

X 0 ekspedycji hr. Lanckorońskiego do Pamfilji 
donoszą: „Podróżni zdjęli plany sytuacyjne w Aspen- 
dos, Byllein i Parge i zwiedzili inne znaczniejsze miej­
scowości, jako to Tamessou, Side i Seleucję. Hr. L. 
zamierza w roku przyszłym prowadzić prace dalej i re­
zultat takowych w oaobnemi obszernem dziele ogłosić.”

X Listy pani Smith, dotyczące pierwszego cesar­
stwa, ukazały się w druku. Znajdują się w nich cie­
kawe szczegóły o pobycie wojowników naszych w Hi­
szpan] i.

X W Ameryce umarła Katarzyna Gebel w wieku 
lat 105, W r. 1807-ym była ona w domu Tepera na­
uczycielką i zostawiła z owej epoki ciekawy pamię­
tnik, dotyczący Księstwa i samej Warszawy, ustępy, 
przetłumaczone na język polski, mają się ukazaś w je­
dnym z naszych amerykańskich czasopism.

X Telefony znalazły wroga. Znaczny urzędnik po­
licyjny w Brunświku, Markrauz, wystąpił przeciw ko­
munikacjom telefonicznym, jako instytucji niebezpie­
cznej dla spokoju państwa, pomagającej do knucia 
spisków i t. p. Genjałny ten pomysł jest przedmio- 

' tern wesołych komentarzy humorystycznych.
X Brilksei’a została w tych dniach połączoną ko- 

• munlkacją telefoniczną z Antwerpją i Leodjum. Linja 
I funkcjonuje bez zarzutu.

X Oktaw Feillllet napisał nową czteroaktową ko- 
medję p. t. „Chamillac”, która wystawioną zostanie na 
scenie Thćńtre Franęais lub Gympase.

X Przeciwko filokserze znaleziono jakoby skute­
czny środek. Wynalazcą jest pewien lekarz francu­
ski z departamentu Seine et Loire, a próby odbyte w 
Medoc’u dały pomyślne rezultaty. Część winnicy skra­
plana systematycznie pewnym roztworem arszeniku z 
popiołem zmieszanym, pozostała nietkniętą wśród ca­
łej plantacji przez filokserę nawiedzonej.

X Reklamistka czy bohaterka? Pewna dobrze w 
stolicy znana paryżanka, pani Astie de Valsayre, do­
wiedziawszy się, iż Pasteur nie znalazł dotąd ochotni­
ka dla wypróbowania na nim skutków zaszczepienia... 
wścieklizny, zgłosiła się doń z propozycją poddania się 
chętnie temu eksperymentowi. Pasteur w imię zdro­
wego rozsądku odrzucił propozycję, uczynioną dla do­
bra nauki.

X W Nowym Orleanie w d. 16-ym b. m. otwarto 
wystawę jubileuszową wyrobów bawełnianych. Jest 
to największy w świecie popis tego rodzaju. Same bu­
dynki, mieszczące okazy, zajmują 16 akrów. Zarząd 
wydaje specjalną gazetę, poświęconą bawelnictwu. Po 
między wystawcami znajdujemy kilka nazwisk pol­
skich,

X Na oceanie Atlantyckim urządzają angllcy Sta­
cje telegraficzne. Są to budynki pływające, przytwier­
dzone do dna, z których żeglarze będą się mogli z lą­
dem stałym komunikować. Obsługujący telegrafiści 
mają obowiązek robienia spostrzeżeń meteorologi­
cznych. Stacje te oddadzą niewątpliwie usługi wiel­
kie nauce, jako też podróżnym, których dotychczas 
podróż przez ocean odcinała zupełnie od reszty świata.

X W New-Yorku ukazał się kalendarz dla „zło. 
dzjei kieszonkowych”. Umieszczono w nim adresy: fi 
lantropów, posażnych panien i ludzi mających wpływ 
w przedsiębiorstwach kolejowych. Łatwo z tytułu i 
układu przedmiotów odgadnąć,iż jest to szykana z ludzi 
ubiegających się o łatwy chleb, których porównano z 
pickpocketami,

— Dnia 17-go b. m., jako w rocznicę śmierci ś. p. 
Feliksy z Drużbackich Lubienieckiej, złożono rs. 8 
dla biura informacyjnego o nędzy wyjątkowej.

— W dniu 13-m b. m., jako w rocznicę śmierci 
Maniusi Chromińskiej, składa się rs. 2 do rozporzą­
dzenia biura nędzy wyjątkowej.

— W dniu dzisiejszym, jako 9-ym ciągnienia 
5-ej klasy 143-ej loterji klasycznej, główniejsze wy­
grane padły jak następuje: nr 21432 wygrał in. 
75,000 u kolektora Liobtenfebla w Lublinie, nr 5691 
rs. 20,000 u kolektora Simonsohna w Warszawie, ni 
2111 rs. 4,000 u kolektorki Kornfeldowej w Warsza­
wie, nr 10633 rs. 2,000 u kolektora Rogalewicza w 
Warszawie, nr 20889 rs. 2,000 u kolektora Erlicha 
w Wolbromiu, nr 862 rs. 1,000 u kolektora Lipschil. 
tza w Warszawie, nr 4812 rs. 1,000 u kolektora 
Szymkiewicza w Kaliszu, nr 6382 rs. 1,000 u kole­
ktora Fordońskiego w Łukowie, nr 6643 rs. 1,000 u 
kolektorki Godzińskiej w Warszawie, nr 11971 rs. 
1,000 u kolektora Rosenthala w Warszawie, nr 
15204 rs. 1,000 u kolektora Apfelbauma w Warsza­
wie, nr 19463 rs. 1,000 u kolektora Fruchtmana w 
Warszawie, nr 20423 rs. 1,000 u kolektora Orleanu 
w Warszawie—po rs. 400 nra: 629 1916 2561 2676 
2837 4762 5173 5570 5622 11027 11838 1627016535 
23056— po rs. 200 nra: 1771 6778 7459 9729 10225 
11486 14245 16319 18303 23286.
HeMMMaSSSSSMgHHHSHMSSH--------- U----- i................................................ —łam.
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f Ś. p. Piotr Kuniński, urzędnik warsz. Towarz. ubezpie­

czeń od ognili, po długiej i ciężkiej chorobie, opatrzony sw. 
sakramentami, przeżywszy lat 45, życie zakończył. Pozostałe 
w ciężkim smutku żona zaprasza krewnych, przyjaciół i ko­
legów na wyprowadzenie zwłok odbyć się mające w dniu 
20-ym grudnia, to jest w sobotę, o godzinie 1-ej z południa 
z kościoła św. Aleksandra na cmentarz powązkowski. —4065
f Ś. p- Feliks Górski, syn nieżyjącego Józefa i Emmy 

z Kadłubowskich, po krótkiej chorobie, w dniu 18-ym gru­
dnia zmarł w 8-ym roku życia. Wyprowadzenie zwłok do 
grobu familijnego nastąpi w dniu 20-ym b- <H., tj. w sobotę, 
o godzinie 11-ej zrana, z domu przy ulicy Żórawiej JŁ 25 no­
wy, na które stroskana matka wraz z dziadkiem zaprasza 
krewnych i znajomych. —4063—
t Ś. p. Jan Brygiewics, emeryt, b. urzędnik górnictwa, 

następnie drogi żelaznej warszawsko-wiedeńskiej, po długiej 
i ciężkiej chorobie, przeżywszy lat 62, w dniu 18-ym gru­
dnia 1884 r. przeniósł się do wieczności. Pozostałe w głobo- 
kim smutku dzieci wraz z siostrą zmarłego zapraszają kre­
wnych, przyjaciół i kolegów na żałobne nabożeństwo oodbyć 
się mające w kościele św. Krzyża w dniu 20-ym b. to 
jest w sobotę, o godzinie 9 i pół zrana, oraz na wyprowa­
dzenie zwłok z tegoż kościoła i tegoż dnia o godzinie 3-ej po 
południu na cmentarz powązkowski. —4066—

-J- Za duszę ś. p. Teofila Roguskiego, prezesa Banku pol­
skiego, oraz jego małżonki Emilji z Czechowskich, odbędzie 
się w sobotę, fj. duła 20-go k • godzinie 10-^j ran*



v VoJrfete św. Jans 4aM>n» wotywa, na którą, poznsfaH ey- ] 
Bowie zapraszają przyjaciół i znajomych. —4044— l

f W sobotę, to jest dnia 20-go grudnia, w kościele św. An­
toniego (po-reforma ckim) przy ulicy Senatorskiej, o godzinie 
10-ej rano, odbędzie się żałobne nabożeństwo za duszę ś. p. 
Józefy z Rzewuskich Racięckiej, i Jadwigi z Mrozińskich 
Racięckiej, na które pozostały mąż zaprasza krewnych, 
przyjaciół i znajomych. —4050—

f Dnia 20-go grudnia, to jest w sobotę, jako w szóstą 
bolesną rocznicę zgonu ś. p. Józefa Zbikowskiego, rejen­
ta, odbędzie się wotywa żałobna o godzinie 9-ej zrana, w ko­
ściele św. Marcina (po-augustyjańskim) przy nlicy Piwnej, o 
której pozostała wdowa z synem oznajmia życzliwym pamięci 
zmarłego. —4048—

f W sobotę, to jest dnia 20-go grudnia, o godzinie ii-ej 
zrana, w kościele Narodzenia N. Marji Panny na Lesznie, od­
będzie się żałobne nabożeństwo za duszę ś. p. Antoniny z Dą­
browskich Wolle, na które siostra z siostrzenicą zapra­
szają.. —4057—

f W sobotę, to jest dnia 20-go grudnia r. b., w kościele 
Panny Marji na Nowem Mieście, o godzinie 10-ej zrana, od­
będzie się żałobne nabożeństwo za spokój duszy ś. p. Ale­
ksandra Białkowskiego, b. budowniczego m. Piotrkowa, 
na które pozostała wdowa zaprasza krewnych, przyjaciół i 
znajomych. —4058—

i- W dniu 16-ym b. m. zostały pochowane zwłoki ś. p. Ja­
na Kulińskiego, profesora progimnazjnm pułtuskiego. — 
Wszystkim obecnym, którzy raczyli oddać ostatnią przysłu­
gę zmarłemu, szanownym: inpektorowi, kolegom zmarłego i u- 
czniom, którzy na własnych barkach trumnę do grobu zło­
żyli, w imieniu całej rodziny zmarłego, łączę serdeczne „Bóg 
zapłać? — Wacław Kuliński. —4064—
f W dniu 22-im p rudnia r. b., to jest w poniedziałek, o 

godzinie 10-ej zrana, w kościółku instytutowym warszaw­
skiego Towarzystwa dobroczynności, odbędzie się żałobne na­
bożeństwo za duszę Józefa ś.p. Fleminga, na któreto nabożeń­
stwo Towarzystwo zaprasza opiekunki i członków swoich, o- 
raz familję zmarłego.—1526—

Petersburg 17-go grudnia.—Petersburskija wiedo- 
mosti piszą: „Jak to nieraz już mówiliśmy, dla Za­
chodu nastała pora kłopotów z politycznemi proce­
sami oraz z materjałami do nich. Dopiero co się za­
kończył proces anarchistów w Wiedniu a oto znowu 
przyszła kolej na trzy procesa tegoż samego rodzaju: 
dwa z nich odbywają się w Peszcie, trzeci w Lipsku. 
Obok tego nie przejdzie dzień, ażeby telegramy albo 
zagraniczne gazety nie przyniosły wiadomości o no­
wych, przez nich wykonanych zamachach. W Ster- 
bergu aresztowano trzech anarchistów, przyczem 
znaleziono przy nich przyrządy wybuchowe; w Lon­
dynie był dotąd nie wyjaśniony wybuch pod mostem 
londyńskim; świeżo znów telegramy doniosły, że w 
Urfar aresztowano czterech anarchistów z „„bomba­
mi eksplodującemu”” Dzisiejszy telegram z Lipska 
donosi o rozpoczęciu w tem mieście procesu o słynny 
zamach w Niederwalde. Nie ma wątpliwości, że ten 
ostatni proces ma ważniejsze znaczenie, aniżeli wie­
deński i peszteński. Idzie tu o zamach na życie ce­
sarza Wilhelma podczas odbytej w Niederwalde u- 
roczystości odsłonięcia pomnika jedności niemieckiej. 
Jak wiadomo, domyślano się, że była myśl wymordo­
wania za pomocą podkopu jednocześnie wszystkich 
członków rodziny cesarskiej oraz książąt znajdują­
cych się w świcie. Tym sposobem rozpatrywane 
przez lipski sąd przestępstwo pod względem zakre­
su zbrodniczego zamysłu jest podobnem do peters­
burskiego zamachu z dnia 5-go lutego. Można mieć 
nadzieję, że ten w najwyższym stopniu interesujący 
proces rzuci jakieś światło na rozmiary i organiza­
cję anarchistycznej szajki w Niemczech. Że zamach 
w Niederwalde jest dziełem rąk anarchistów, oka­
zuje się to z zeznań głównego podsądnego Reinsdor- 
fa, któiy oświadczył, że jest anarchistą. Zupełna 
analogja między rysami podziemnej agitacji szajki 
grożącej się po Niemczech a rysami jakiemi odzna­
czają się nasi terroryści, jasno pokazuje opinji pu­
blicznej w Europie, że propozycje Rosji co do wspól­
nej walki ze wspólnym wrogiem niepotrzebnie były 
odrzucone przez krótkowzrocznych mężów stanu, 
zachowujących się względem tych propozycyj pra­
wie tak samo, jak niegdyś zachowywali się nasi u- 
dzielni książęta względem próśb swoich sąsiadów- 
książąt o pomoc przeciw wspólnemu wrogowi-tata- 
rom.”

Petersburg 17-go grudnia.—Nowoje wremja pisze, 
że z powodu okrucieństw, których ofiarą padają 
chrześcijanie w Macedonji, Times zamieścił następny 
telegram, datowany z Odessy dnia 10 go grudnia: 
„Bezustannie nadchodzą tu wiadomości o okrucień­
stwach, których ofiarą jest bułgarska ludność Ma­
cedonji. Mówią, że w niektórych miejscowościach 
bułgarzy obawiają się wychodzić ze swoich miesz­
kań, tak bardzo zagęściły się od pewnego czasu za­
bójstwa i porywanie ludzi. Według przybliżonego 
obliczenia, w ciągu kilku tygodni zamordowano w 
Macedonji do 200 chrześcijan.”

ZWersbwra 17-go grudnia.— Birż, wied. rozpatrują

proces banku skoplńskleto I uwałnląe go za Jeden ł 
z najdosadniejszych objawów z całego szeregu jemu ; 
podobnych, powiadają: „Proces Rykowa to tylko je­
den rozdział z szerokiej epopei pogromu narodow e- j 
go mienia, trwającego cale dziesiątki lat przy pię­
knie brzmiącym akompaniamencie dźwięcznych gło­
sów o znaczeniu, sile i potędze kredytu, pojmowa­
nego u nas specyficznie w znaczeniu oddawania bez 
kontroli w ręce najrozmaitszego rodzaju łotrów, spo­
łecznych oszczędności i zasobów. Nie sam tylko kre­
dyt miejski, ale wszelkiego rodzaju giiinderstwa, 
pełne są objawów rykowowskiej natury, a jeżeli 
dotychczas byliśmy tylko świadkami strusbergow- 
skiego łupienia kupców moskiewskich, okradzenia 
naszych landlordów przez Juchancewa i zniszczenia 
przez Rykowa drobnych właścicieli, to wynika to 
ztąd tylko, że wyprowadzać na jaw w całej nagości 
sztucznie wywoływany ruch ekonomiczny naszej 
przeszłości, byłoby to wystawiać na widok publi­
czny takie społeczne rany, których się widzieć nie 
pragnie." ____________

Z OSTATNIEJ poczty.
Berlin 17-go grudnia. — Umowa, zawarta przez 

Anglję z towarzystwem afrykańskiem, mieści dwie 
deklaracje. Anglja oświadcza zgodność swoją z ce­
lami towarzystwa i uznaje flagę jego, jakoteż przy­
szłego państwa wolnego. Sądownictwo nad podda­
nymi angielskimi wykonywać mają konsulowie.

Rzym 17-go grudnia.—W izbie deputowanych mi­
nister robót publicznych Genala bronił dzisiaj umów 
kolejowych. Ankieta kolejowa oświadczyła się za 
prywatną eksploatacją kolei. Zasady umów zawar­
tych odpowiadają powszechnie przyjętym. Zaczepki 
Baccariniego przeciw wielkim towarzystwom są nie­
uzasadnione. Umowy zapewniają lepszy zarząd poczt 
i telegrafów, a uwalniają państwo od finansowych 
niebezpieczeństw.

Rzym 17-go grudnia. — Ajencja Stefaniego dono­
si, że włoski ajent dyplomatyczny w Egipcie otrzy­
mał polecenie od rządu swojego, aby przypomniał 
kedywowi, że Wiochy jeszcze podczas konferencji 
londyńskiej przemawiały za dopuszczeniem przed­
stawicieli Niemiec i Rosji do zasiadania w kasie dłu­
gu egipskiego.

Bzanghai 17-go grudnia. —- Według wiadomości 
z Korei, wojska japońskie cofnęły się przed powstań­
cami do Chumulpo. Pogłoska krąży, że krzyżówce 
chińskie udały się do Korei.

„KURJERA WARSZAWSKIEGO”.

Łtrów 19-go grudnia.
Tutejszy sąd przysięgłych skazał studenta Tyszar- 

skiego za podrabianie banknotów austrjackich na 
trzyletnie więzienie.

Wiedeń 19-go grudnia.
Na wieczornej giełdzie panowało wielkie zaniepo­

kojenie z powodu ucieczki Jaunera, jednego z dyre­
ktorów dolno-austrjackiego towarzystwa dyskonto­
wego. Wyznaczono 2,000 guldenów za wskazanie 
śladów zbiega. Po południu aresztowano wekslarza 
Kaufflera. Zbiegły dyrektor przez zdyskontowanie 
niepewnych weksli Kaufflera miał wyrządzić towa­
rzystwu około miljo na guldenów szkody. Komuni­
kat zarządu dolno-austrjackiego towarzystwa dys­
kontowego podaje, że dokonana bezzwłocznie re­
wizja wykazała brak 2,059,£60 guld. w gotowiżnie 
i papierów wartościowych na 500,000 guld. Według 
innej wersji miano znaleźć u Kaufflera weksli na 
miljon guldenów.

W iedeń 19-go grudnia.
Na cmentarzu w Kierliug pod Kahlenbergiem, 

gdzie pochowaną jest matka Jaunera, znaleziono 
zwłoki, które mają być zwłokami Jaunera. Policja 
udała się do Kierłing. Giełda nieco się uspokoiła i 
okazuje nawet pewną dążność zwyżkową, z powodu, 
że pozyskane ułatwienia zabezpieczają istnienie in­
stytucji. W mieście jednak stan rozdrażnienia trwa 
ciągle.

Wiedeń 19-go grudnia.
Jest domniemanie, że Jsuner, dyrektor towarzys­

twa dyskontowego nie popełnił samobójstwa, lecz u- 
ciekł, gdyż w kasie okazał się deficyt na 2,059,000 
guldenów, zrobiony w ciągu ostatnich dwóch tygo- 

i dni. Wypadek ten wywołał wielki popłoch w całym 
I Wiedniu, gdyż towarzystwo dyskontowe uwaźanem 

było za instytucję bardzo godną zaufania, w której 
zainteresowany był cały miejscowy świat handlowy 

i i której upadek musiałby przynieść szkodę całemu

rynfeowf. 9 tego powodu rozchodzą słę 'nłepołrojące 
pogłoski, wskutek czego lud tłumnie otoczył gmach 
w którym mieści się towarzystwo, a właściciele 
dowodów kasowych towarzystwa ściągali ze wszech 
stron. Rada zarządzająca zebrała się bezzwłocznie 
na narady. Oka załosię, że Jauner był związany ze 
stowarzyszeniem spekulantów-lichwiarzy, z których 
Kauffler został aresztowany. Spekulanci ci narazili 
na szkody firmy cukrów nicze i czeski bank kredytu 
rolnego. Rada zarządzająca odbyła rewizję kasy i 
opublikowała, że istnieniu instytucji nie nie^zagraża 
i że zdefraudowana suma będzie pokrytą. Zmo­
bilizowano natychmiast dziesięć miljonów, aby 
wszelkim zobowiązaniom zadość uczynić. Na­
wet niewymagalne jeszcze należności natych­
miast będą pokrywane. Instytucja wcale nie jest 
zagrożoną. Wypadek, jaki się zdarzył, jest zupełnie 
odosobniony, a aresztowanie Kaufflera powinno przy­
wrócić zaufanie. Można tylko przewidywać niewy­
płacalność kilku drobniejszych kupców, zresztą sprze­
niewierzenie nie pociągnie żadnych następstw. Przez 
całą noc jednak cały Wiedeń czuwał w obawie kra­
chu, gdyż towarzystwo dyskontowe jest instytucją 
czysto austrjaeką. Dopiero nad ranem ludność się 
uspokoiła.

Kudapesst 19-go grudnia.
Anarchiści z Lincu i Neustadtu umknęli wra„ 

z materjałami wybuchowemi do Węgier.
f,ipsk 19-go grudnia.
W procesie anarchistów podczas popołudniowego 

posiedzenia sądu ukończono badanie świadków. 
Z liczby ich zeznań zasługuje na wyróżnienie ze­
znanie Schiebeck a, według którego Reinsdorf miał 
mu powiedzieć, że ma dokonać wielkiego dzieła i 
wyplatać figla takiego, że całe Niemcy będą o nim 
myślały. Jutro rozpoczną się mowy obrońców. 
W poniedziałek w południe można spodziewać się 
wydania wyroku.

Londyn 19-go grudnia.
Urzędnicy celni, rewidując w dniu wczorajszym 

przybyłe do Douvru ze stałego lądu paki z towara­
mi, znaleźli między innemi pakę, zawierającą około 
200 funtów dynamitu, zadeklarowanego jako żelazo 
lane.

Belgrad 19 go grudnia.
Zamek królewski w Kragujewaczu spłonąŁ 
Petersburg 19-go grudnia.
Według doniesienia dzienników, opracowany przez 

ministerjum komunikacyj regulamin ruchu kolejo­
wego ma być wprowadzony dniem 1-ym stycznia r. 
1885-go.

Petersburg 19 go grudnia.
Według zamieszczonego w dzienniku urzędowym 

dekretu cesarskiego, sejm finlandzki, mający się ze­
brać w dniu 2-im stycznia, będzie otwarty przez je- 
nerał-gubernatora Finlandji, jenerała Heydena. 

Moskwa 19-go grudnia.
Ryków w ostatniem swojem długiem przemówie­

niu powtórzył treść dawniej dawanych objaśnień i 
prosił o uniewinnienie, aby mógł zakończyć życie w 
klasztorze. Oświadczył w końcu, że gdyby dla wy­
nagrodzenia wierzycieli zażądano spalenia go na 
stosie, on sam pierwszy podłożyłby pod stos ogień.

Z sali sądowej.
Córka zamiast matki.

Niezwykła sprawa Jana Chmielą, oskarżonego o 
: przypadkowe otrucie córki zamiast żony, przywoła- 
i ną dziś została na stół obrad w I-ym wydziale kar- 
j nym sądu okręgowego.

Komplet wyrokujący składa się z presesa p. Iwa* 
nowa i członków sądu Brewerna i Polakowa.

Świadkowie stawili się w komplecie.
W roli eksperta staje znany chemik-fizjolog dr 

i Nencki.
Obwiniony ani do zarzutu dwukrotnego usiłowa­

nia otrucia żony, ani też do mimowolnego otrucia 
córki trucizną, dla żony przygotowaną, nie przyznał 

i się, twierdząc, że o niczem nie wie, i że sam przed 
j wyjściem z chaty jadł wraz z synem struclę, w któ­

rej następnie truciznę znaleziono.
Powierzchowność oskarżonego sprawia w ogóle 

wrażenie przykre.
Szczegóły sprawy odkładamy do jutra.

I X



GIEŁDA
dnia 19-go grudnia 1884-go roku.

Po małej podwyżce wczorajszej widzimy w dzi­
siejszych szacowaniach porannych znowu pewne o- 
bawy i wątpliwości. Szacowania te również jak 
wczoraj n e zapowiadają zwyżki kursowej dla rubli 
w Berlinie, owszem w porównaniu z notowaniami 
wczorajszemi są o 25 do 75 f. niższe.

Niepewności te i obawy udzieliły się też i giełdzie 
warszawskiej, która, jak wiemy, wczoraj ku końco­
wi zebrania słabo usposobiona dziś już od początku 
ku zwyżce dążyła i,takową w istocie przeprowadziła.

W zestawieniach poniższych bierzemy porównanie 
z kursem ouegdajszym, to jest z ostatniem naszem 
Dotowaniem onegdajszem.

Za weksle długoterminowe równie jak za kró­
tkoterminowe na Berlin źądano47.52%—o 2’/, kop. 
crożej niż w środę. Za pierwsze 47.42%, za drugie 
47.40 z początku płacono, poczem jednak w dążeniu 
zwyżkowem dojść zdołano do 47.45 tak dla jednych 
jak dla drugich, to jest do kursu końcowego środo­
wego.

Na pomniejsze miasta niemieckie pewną drobną 
ilość krótkoterminowych kupić zdołano po 47.37 */3 
na począiku czynności.

Na Londyn 9.61 żądano, 9.58% za długoterminowe I 
i 9 59 a nawet 9.59% płacono.

Na Paryż 38.45 żadano, o 5 kop. wyżej; płacono 
88.32% aż do 38.37%*

Na Wiedeń bez zmiany 79 żądano i płacono 78.75, 
78.80—bez zmiany również.

Papiery nielepiej niż w ostatnich dniach.
Listy likwidacyjne 87.45 i 87.35 w żądaniu; za 

większe sztuki 87.20 i 87.30 nawet płacono.
Pożyczka wschodnia I i II-ej emisji po 95.75 ofia­

rowywana, miała nabywców po 95.50 i 95.60. Emi­
sja III 96.25 w żądaniu.

IJsty zastawne ziemskie słabo. 96.75, 96.70 i 
96.65 serja I, 96.25 III, 95.45 IV i 94.50 V w żąda­
niu. Płacono za III 96.15, za V 94.20 i 94.30.

Listy miejskie 95.25, 93, 92.60, 92; III miały na­
bywców po 92.35.

’ Obligi po 91 ofiarowywano.
Listy łódzkie po 85 za I, 84.50 za II serję poszuki­

wano. III po 84.25 do kupienia.
Z akcyj sprzedano znów partję akcyj Zawierciepo 

250 przy żądaniu 255.
Godzina 12'/,.—Usposobienie wyczekujące mocne. 

Buch mały. IV/.

W Y KAZ D E PE SZ
otrzymanych przez warszawską centralną stację tele­
graficzną w d. 17-ym grudnia r. 1884-go, a niedorę- 
czonjch adresatom z powodu niedokładnych adresów: 

Marszałkowska 48, pułkownik Kuzmin,—Stare mia­
sto nr 20, Jażembski dla Delatnr,—Wolski,—Idei 
Szlapoberski,—Laskowski, Książęca nr 2,— Radzi­
kowski nr 15b,—Lindau, Długa 19,—J. Lachowski,— 
Bracka 13, Korabiewski,—Nalewki 26, Kamińska,— 
Jan Abermet, hotel Angielski,—Rosenthal, Karmeli­
cka 19,—Nowolipie 32, Bychowski,—Petersburski I- 
gnalino Chalecki.

Uwaga. Osoby, życzące odebrać którą z wyżej wy­
mienionych depesz, winny przedstawić stacji telegrafi­
cznej dowód legitymacyjny.

T £ ft T fl A
WIELKI. Dziś: „Sen nocy letniej”. Jutro: „Rigo- 

letto” (występ panny Elly Russell). — ROZMAITO­
ŚCI. Dziś: „Żona pana Bonifacego”. Jutro: „Barkarol- 
la” i ,.Oj młody, młody!”.—MAŁY (ulica Danielewi- . 
czowska nr 4). Dziś: Przedstawienie magika p. A. I 
Siedleckiego. Jutro: „Zuch dziewczyna14 (pierwszy 
raz) i „Wujaszek Alfonsa44.
Hi.________ !■ ---------------------------- 1----- -a-..........  ■ i

MUZYCZNE, TEATRALNE 1 ARTYSTYCZNE j
Tygodnik artystyczno-literacki.

wychodzi co sobotę. Daje w przeciągu roku 80 ar­
kuszy tekstu pióra najwybitniejszych sił pisarskich 
polskich i zagranicznych, około lOOillustracyj (prze­
ważnie portretów), oraz przeszło 60 arkuszy nut 
muzycznych na fortepian (w łatwiejszym i trudniej­
szym układzie), instrumentu smyczkowe i do śpiewu 
pierwszorzędnych kompozytorów krajowych i zagra­
nicznych.

Prenumerata roczna rs. 8, kwartalna rs. 2, z prze­
syłką pocztową rocznie rs. 10, kwartalnie rs. 2 k. 50.

Abonenci roczni otrzymują album złożone z sze­
ściu wielkich fotodrukowych portretów Marceliny 
Kochańskiej, Pauliny Lucci, Stanisława Moniuszki, 
Władysława Mierzwińskiego, Adama Asnyka i Jana 
Matejki. (1510)

Adres Redakcji: Senatorska 18 w Warszawie.

ZAPROSZENIE DO PRZEDPŁATY
NA ROK

Bibljoteka warszawska, pismo poświęcone nau­
kom, literaturze, sztukom i przemysłowi, wychodzić 
będzie w roku 1885 na początku każdego miesiąca 
zeszytami, obejmującemi 10 arkuszy druku, na tych 
samych co w roku zeszłym zasadach i warunkach.

Prenumerata wynosi w guberniach Królestwa i 
Cesarstwa, oraz we wszystkich krajach, należących 
do związku pocztowego:

Rocznie...................rs. 12 kop. —
Półrocznie. . . . rs. 6 kop. —

W Warszawie zaś:
Rocznie.................rs. 10 kop. —
Półrocznie . . . . rs. 5 kop. — 
Kwartalnie . . . rs. 2 kop. 50.

Upraszamy o nadsyłanie prenumeraty wprost do 
Redakcji Bibljoteki warszawskiej, Nowy-Świat nr 
33 gdyż tylko wtenczas może redakcja brać na 
swoją odpowiedzialność akuratną ekspedycję pisma. 
Równocześnie prosimy o wczesne nadsyłanie prenu­
meraty, ponieważ podług tego stosujemy ilość dru­
kujących się egzemplarzy.

Przyjmują także prenumeratę wszystkie księgar­
nie w Królestwie i Cesarstwie.

Bibljoteka dołącza do pojedyńczych zeszytów o- 
głoszenia, które prócz handlu księgarskiego i anty- 
kwarskiego, mogą się także odnosić i do innych in­
teresów. Opłata za te ogłoszenia wynosi:

Za ogłoszenie zapełniające 1 całą stronicę Bibl. 
warsz. rs. 5; za % stronicy rs. 3; za % stronicy rs. 2.

W zeszycie na miesiąc styczeń 1885 r., rozpoczy­
namy druk powieści oryginalnej, osnutej na tle bie­
żących stosunków w Irlandji, napisanej przez Dzia- 
łoszę, tudzież ogłaszać będziemy w dalszym ciągu 
„Wspomnienia Leona Dembowskiego”. (1529) n».irmynij iimmm ly iwnrinnrw 

Wyszła z druku

„C H 0 I N K A“
Gwiazdka dla matek, wdów, mężatek, rozwódek, 
narzeczonych, panien, a także wyjątkowo i dla 

starych kawalerów.
Wydanie to eleganckie, opracowane przez pier­

wsze siły literackie i humorystyczne, z rysunkami 
p. Wł. Szymanowskiego, odbitemi fotodrukiem. Ce­
na egzemplarza w ozdobnej okładce kop. 50.

Dostać można we wszystkich księgarniach w 
Warszawie i na prowincji.

Skład główny w księgarni pp. Gebethne­
ra i o >fa. ' (4061)

— Do nabycia we wszystkich księgarniach w War­
szawie i na prowincji

Nowe Tańce Antcniego Leśkiewicia,
Sny i marzenia, walc.........................50 kop.
l^eokadja, polka mazurka................. 30 „
19 iośłat z, mazur.................................30 „
Aiontreduns oryginalny.....................40 „
Szczebiotka, polka.............................30 „
JJlilusia, polka mazurka.........................30 „
Skład główny w księgarni A. IF'. Grusze­

ckiego w Warszawie, ul. Mazowiecka 14. (1530)

— Dr May zet rozpoczął przyjęcia chorych w le- 
cznicy I-ej i w domu (Królewska 25). (4006)

Istniejąca od roku 1879
Pierwisa Lecsnica
Od godz. ulica Niecała nr 7.
9—10. Dobrski Konrad. Chor, wewnętrzne (spec. płac, 

gardła i krtani). Codziennie (z wyj. poniedziałku i piątku).
9—10. Filipowicz Kazimierz. Clioroby wewnętrzne. W po­

niedziałki. środy i piątki.
9— 10. Kobyliński Franciszek. Choroby zębów. Zęby sztu­

czne po cenach przystępnych. Codziennie.
10— 11. Mayzel Wacław. Asystent Uniw. Choroby we­

wnętrzne. Codziennie.
10%—11%. Belke Teofil. Chor.weneryczne i skórne. Codz. 
11%—12% Eauerertz Adam. Choroby nerwowe, leczenie 

elektrycznością. Codziennie (z wyjątkiem niedziel).
11%—12%. Kosmowski Wiktoryn. Chor, wewnętrzne, 

specjalnie wieku dziecięcego. Codziennie.
12%—1*/3. Rucker Adolf. Chor, weneryczne i skórne. Codz.
1— 2. Erlich Jan. Chor właściwe kobietom. Codziennie.
1 >/s—2ł/a. Guranowski Ludwik. Choroby uszu. Codz.
2— 3. Kramsztyk Zygmunt. Chor. oczu. Wtorek, czwar­

tek i sob tta.
2%—3'/2. Perkowski Seweryn. Choroby weneryczne i 

chirurgiczne (organów moczopłciowych). Codziennie.
3— 4. Krąjewski Władysław. Chor, chirurgiczne. Co­

dziennie, z wyjątkiem świąt.
3%—4%. Brzeziński Jan. Chor, wewnętrzne, spec, ner­

wowe. Leczenie elektrycznością. Poniedz., środy i piątki.
4— 5. Tomaszowicz Anna. Choroby właściwe kobietom i 

choroby dzieci. Codziennie (z wyjątkiem niedziel i świąt).
Oplata za poradę kop. 40. Zupełnie niezamożni otrzy­

mywać mogą bilety bezpłatne od lekarzy lecznicy. —6—

Z dniem 1 [rodnia 1884 r. tamć zaczęty
Karetki kolejowe

z galeryjkami na rzeczy, na wzór istniejącycn 
w Paryżu.

Kantor na placu W areckim nr 18, 
przyjmować będzie zamówienia na karetki dwuoso­
bowe z galeryjkami do przejazdu z bagażem na 
wszystkie pociągi odchodzące z Warszawy, licząc za 
kurs na dworce w mieście położone rs. At k. 3Ot na 
dworce zaś na Pradze rs. £ k. 50. Kantor również 
wysyłać będzie takież karetki na pociągi przycho­
dzące do Warszawy za kurs z dworców w mieście 
położonych rs. 1, na Pradze zaś położonych rs. 1 k. 
20. Na pociągi przybywające do Warszawy, wysy­
łanym będzie konduktor dla obsługi przyjezdnych.

Uprasza się publiczność, aby wszelkie reklamacje 
składać raczyła wprost do kantoru. (3777)

■ T lefonu nr 15.———■ii—im mu, w„w-r'"isiswmk.---jimsrwuŁLjwrwiiy-wtwmi
— Porady w kwestjach górnictwa 

i udzielanie wskazówek codo zużyt­
kowania materjałów surowych na- 
sz.ego kraj u zasięgać można bezpła­
tnie w biurze Kedakcji Inżenierji i 
Budownictwa, Warecka Ar. 3, po­
między 6—7 wieczorem. (1306) 

3962) Dr Grodzki leczy choroby sekretne 
oraz niemoc wskutek takowych. Aleksandrja 15.

— Będąc przed paru tygodniami w Węgrzech, na­
byłem znaczne partje Win., a znając winnice szla­
chetnych szczepów, z których pochodzą, mogę z całą 
sumiennością za naturalność i dobroć tychże zarę­
czyć. Polecam również bardzo stare wina, wę­
gierskie i cognaci kuracyjne f rancu­
skie.—A. Kornecki. Sttlad wini towarów ko- 
lonjalnych, Nowy-Świat nr 40. _______ (1532)

Zarząd kasy pożyczkowej 
przemysło wcó w war sza wskich 

podaje ninięjszem do wiadomości uczestników kasy, 
że z powodu zamknięcia ksiąg i rachunków rocznych 
od dnia 12(24) grudnia po dzień 19 (31) grudnia 
r. b. włącznie, żadne czynności kasy załatwiane nie 
będą, oprócz przyjmowania należności wekslo­
wych. . . " (1528)

| Po 2 sztuki Hawańskie Cygara ~~|
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Hawańskie Cygara 
ze zbiorów r. 1884 różnych marek. 
na różne ceny i w rożnem opakowaniu, 

nadeszły do składu 

Kalinewski & Przepiórkowski 
w Warszawie, hotel Europejski.

Wszystkie gatunki cygar sprowadzili­
śmy również w opakowaniu 
po 2 sztuki i takowe w celu wypróbo­

wania polecamy 

Kalinowski i Przepiórkowski 
W Warszawie. (1447
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Po 2 sztuki Hawańskie Cygara

Magazyn Futer, firmy „Pe»7!sala, 
Bober, Kowalski*, Senatorska 6, 
przygotował na „Gwiazdkę" garni­
tury futrzane od rs. 6, czapeczki 
od rs. 3, oraz ubiory futrzane męz- 
kie i damskie po cenach przystę­
pnych._ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ 1523
GrW XZSLSZjUK. A

Fabryka i magazyn wyrobów złotych, srebrnych i 
brylantowych Józefa Belcher, Marszał­
kowska 65, sprzedaje swoje wyroby rzeczywi­
ście najtaniej, o ozem niejednokrotnie mieliśmy 
sposobność przekonać się. (1508)

— Do dzisiejszego numeru Kurjera dla prenume­
ratorów na prowincji, dołącza się prospekt Prz^jn- 
ciela dzieci i Tygodnika mód.
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Pud Korzec

85.
510
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495
506
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20
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570
635
650

420
315

585
650

450
345

Od Llrtów 
Od Listów 
Od Listów 
Od Listów

95 75
95 75
96.25

Z końe. giełdy 
żad. | płac.

dysk, w Warsz. 
handl w Łodzi 

Tow. ub. od ognia 
Tow. labr. cukru

87 45
87.25

Akcie
Akcje 
Akcie
Akcje
Akcje
Akcie

*7527,1 
9 61

38.45
79.—

Tszrg'i
NA PLACU WITKOWSKIEGO.

Dnia 19-go grudnia 1884 r.

Pszen. 242 sm. f ord. . •
 pstra i. dobra

„ Piała . . .
„ .. wyb. tnowa)

Żyto wyborowe 232 funt. .
„ óiednie (nowe) . .
„ wadliwe  

Jęczmień 2 i 4 rzęd. 202 i 
Owies (nowy) . . . 142 i 
Gryka  202 1 
Rzepik letni 

„ zimowy 212 lont 
Rzepak rapos zim. 212 1 
Groch polny 262 funt. . 
Ziemniaki . ...... 
Masło 4wieże funt ...

solone pud . . . . 
Siana pud........................
Słomy pud  
Drzewo opał. twar. s. kuh

„ „ miękkie „

'-'6 75
6.65 
•5.25
13.—
92.60

Cena okowity:
z dni.i 19-go grudnia 1884 roku.

Burt, skład, garniec rs. 2 kop. 46 
, wiadro rs. 7 kop. 56*

żeL warsz.-terespol. 
■łódzk.

Km liełiy laraanstel;
Dnia 19-go grudnia 18 4 r.

Wartość kuponów*
zast nowych 5’L kop. 245”,I8 
z. m. Warsz. e. I i ft k. 108‘/i 
żart. m. Łodzi kop 66’/, 
likwidacyjnych kopi. 20

od | do od | do 
k o p i e i o k

dr.
dr. żel. labryczno-lódzk. 
Banku handL w Warsz. 
Banku
Banku 
warsz.
warsz.
'1 ow. lab. cukru Józefów 
Lcbrzel. Tow. lab. cukru 
Tow. Lilpop, Ran i Lew. 
'Iow zakł. przędz. Zuw

Ferlin 100 mw. z krótk.
Londyn 1 Ihnt stert. „
Faryż 100 franków „ 
Wiedeń 100 guld. .

Papiery publiczne:
jr/0 Listy z- nowe z r. 1869 d.

P P W
Listy zast m. Warsz. serji I 

. . . U
’ , , Dl

, IV 
tisty znst. m. Łodzi serji 1 

% Listy likwidacyjne duże 
» « ni1^9

Filety Banku Ces. ser. L 11 i UJ 
Los. Toż. Premj. z roku 1864 

, 3866
3 Pożyczka wschodnia rs. 100 

. rs. 100 
-311 ’ , rs. 100

Listy wileńskie długoter. .
Akcje i obligacje:

Cbligacie miasta Warszawy 
Akcje dr. żel warsz.-w. rs. 10<J 
Akcje dr. żeL warsz.-b. rs. 100 
Akcie 
Akcje 
Akcje 
/keja

„POEZJE i MAH” 
wielka iiiimniiim 

TOMÓW 5, 
opuściły prassę nakładem księgarni 

GEBETHNERA i WOLFFA, 
i są do nabycia we wszystkich księgarniach, 

po cenie rs. za egzemplarz.
547

Nowe dzieła treści historycznej i literackiej,
WYDANE NAKŁADEM KSIĘGARNI i SKŁADU NUT

GEBETHNERA I WOLFFA.
Dubiecki Marjan. Obrazy i studja hi­

storyczne. Serja I. Rs. 2. — Treść:
1) Jan Długosz, pierwszy dziejopis Pol­
ski. 2) Osadczy ziemi Mandżu w XVII 
stuleciu. 3) Gniazdo hetmańskie. 4) 
Czarniecki w Danji. 5) Miłość wieków 
ubiegłych. 6) Jeden dzień z życia Piotr­
kowa w XV11I wieku.

J. Dr Antoni. Niewiasty Kresowe. 0- 
powiadania historyczne. Rs. 1 k. 50.— 
Treść: Hanna z ks. Sokolskich Borzo- 
bohata Krasieńska — Teofila Chmiele- 
cka—Zofia z Korabczewskich Chodkie- 
wiczowa—Helena z Krasickich Niemie- 
ryczowa — Anna z Meleniewskich Bło­
cka  Anna z Grabianków Racibo- 
rowska.

— Opowiadania historyczne. Serja 
III, 2 tomy. Rs. 3.—Treść: Tom 1. Ka­
rol Prozor, ostatni oboźny litewski— 
Antoni Nowina Złotnicki — Benedykt 
z Drozden Nowina Hulewicz — Dyzma 
Bończa Tomaszewski—Straszny Józef— 
Czartoryscy i Repnin. Tom II. Tron 
książęcy za kobietę — Jak się żyło na 
kresach ukrainnych przed inkursyą ko­
zacką— Jeden z wielu—Gospodarstwo 
naszych prababek—Niemierycze.

— Opowiadania. Serja IV. 2 tomy. Rs 4. 
Treść: Tom I. Senatorska dola—Cham­
ska dola — Palestrant z XVII wieku— 
Pan Balcer z Godzimierza Wilga—Na 
szpakowym szlaku—Gospodarstwo skar­
bnika czerwonogrodzkiego w kamie­
nieckiej warowni—Emir Rzewuski—Po­
czątek handlu polskiego na Czarncm 
morzu i żegluga po Dniestrze — Jeden 
ze szczepów zasłużonego rodu. — T. II. 
Hrabia Redux — Sprawa Tarnowska— 
Nieszczęśliwy Władyka—Z dziejów Po­
lesia—Aleksander W erycha Darówski— 
Maurycy Gosławski.

Jarochowski K. Nowe opowiadania 
historyczne. Ks. 3. — Treść: Zama­

chy Augusta II na Leszczyńskiego— 
Katastrofa Patkula—Koniec Radziejow­
skiego—Brandenburgia i Polska w pier­
wszych latach po traktacie Oliwskim— 
Polityka Brandenburgji w pierwszych 
latach wojny Karola XII i misja Prze- 
bendowskiego do Berlina—Próba eman­
cypacyjna polityki Augustowej i in­
tryga Poradowskiego — Oblężenie mia­
sta Poznania przez Patkula.

Korzon Tadeusz. Historja wieków 
średnich wyłożona sposobem elemen­
tarnym, z dołączeniem 4 map koloro­
wanych, 46 rysunków i tablic genealo­
gicznych. Rs. 2.40.

Odyniec Ant. Edw. Wspomnienia z 
przeszłości, opowiadane Deotymie. 

Prochaska Antoni. Szkice historyczne 
z XV wieku. Rs. 2.40.—Treść: Kon­
rad Wallenrod w poezji i w dziejach— 
Przed Grunwaldem—Zawisza Czarny— 
Husyta polski — Frefniś Heme u Wi­
tolda—Zabiegi Ciołka o infułę.

Scherr Dr Jan. Historja Literatury 
Powszechnej według szóstego wy­
dania oryginału niemieckiego przełożo­
na, w osobnych przypiskaeh uzupełnio­
na i w dziale literatur słowiańskich 
znacznie pomnożona, przez Bronisława 
Zawadzkiego. 2 tomy. Rs 6.

Smolka Stanisław. Szkice historycz- 
ne. Serja I, II, po Rs. 2. — Treść serji I: 
Niepoprawny ród — Witold jod Grun­
waldem—Długosz—Unja z Czechami— 
Słowo o Historji—Uzupełnienie.—Treść 
serji II: Gniazdo Tęczyńskie — Po bi­
twie Mochackiej—Czarny Iwan — Spór 
z kościołem—Marja Stuart.

Spasowicz Włodzimierz. Historja li­
teratury polskiej. Wydanie 2-gie. 
Przejrzał i poprawił A. G. Bem. Rs._2. 40
Do nabycia we wszystkich Księgar­

niach w kraju i zagranicą. r2860

Vyiawiclw s. Lewentaia i ffarsmie, Nowj-Swiat Nr 39.
Pod kierunkiem literackim

PANI MARJI KONOPNICKIEJ
i przy współudziale najznakomitszych literatek i literatów polskich, 

wychodzić będzie i nadal

WO TYQ0DM0WB ILLUSTflOWMfc DLA KOBIET 
pod tytułem

„Ś WI T“
wraz z dodatkiem wzorów robót i ubiorów kobiecych.

  -
Świt wychodzić będzie tak jak dotych­

czas: co tydzień, we Wtorek, w objętości 
dwóch wielkich arkuszy, w formacie i na pa­
pierze większych naszych illustracyi. Jeden 
arkusz o 8 kolumnach poświęcony będzie spra­
wom społecznym, literaturze, nauce i sztuce; 
drugi zaś, o tyluż stronicach, gospodarstwu 
domowemu, kuchni i modom. Prócz tego do­
łączane będą tablice kroju i mody kolorowa­
ne bez żadnych oddzielnych dopłat. Mody o- 
raz wzory robót zamieszczane w najznakomit­
szym dzienniku modnym, wychodzącym w Pa­
ryżu p. t:

REVUE DE LA MODE, 
jedynie ze wszystkich pism polskich podawa­
ne będą w dodatku modnym do Świtu.

Chcąc, o ile możności, dla szerszego koła 
czytelników „Świt” uprzystępnić, postanowi­
liśmy od Nowego Roku 1885 wprowadzić tro­
jaki sposób prenumeraty, a mianowicie:,

1) dotychczasowy, t. j. na „Świt" 
wraz z Dodatkiem Modnym;

2) na część „Świtu” literacką bez Dodatku 
Modnego;

3) na Dodatek Modny bez części li­
terackiej.

Prenumerata wynosić będzie: 1) na obie 
części „Świtu” jak dotychczas: w Warszawie, 
rocznie rs. 7 kop. 20; półrocznie rs. 3 kop. 
60; kwartalnie rs. 1 kop. 80; miesięcznie 

kop. 60. Na prowincyi i w Cesarstwie, wex 
nie rs. 10; półrocznie rs. 5; kwartalnie rs. 2 
kop. 50. 2) i 3) Za każdą część z osobna, 
bądź literacką, bądź modną: w Warszawie 
rocznie rs. 4; półrocznie rs. 2; kwartalnie rs. 
1. Na prowincji i w Cesarstwie; wraz z prze­
syłką pocztową, rocznie rs. 6; półrocznie rs. 
3; kwartalnie rs. 1 kop. 50.

JAKO PREMIUM
PRZEZNACZA SIĘ PO ZNIŻONEJ CENIE

TANIE

ZBIOROWE WYDANIE POWIEŚCI 
ELIZY ORZESZKOWEJ 

(Serja druga, Tom XIII—XXIV włącznie), 
które i nadal w roku 1885 wychodzić będzie 
po jednym tomie miesięcznie, czyli 12 tomów 
rocznie po cenie dla prenumeratorów „Świtu” 
kop. 65 za tom w Warszawie, a 70 kop. z 
przesyłką na prowincyą, czyli w Warszawie 
rocznie rs. 7 kop. 80;_półrocznie rs. 3 k. 90; 
kwartalnie rs. 1 k. 95; z przesyłką pocztową 
rocznie rs. 8 k. 40; półrocznie rs. 4 k. 20: 
kwartalnie rs. 2 kop. 10.

Prenumerować można u Wydawcy, Nowy- 
Świat Jfe 39, oraz we wszystkich znaczniej­
szych księgarniach.
2920r S. LEWENTAL.

WARUNKI PRENUMERATY NA ROK 1885
Wydawnictw perjodycznych S. Lewentaia.

2992r ' I, |

ADRES: S. Lewental Wytoca.—NOWY-Świat Ni’ 39.

W WARSZAWIE Z przesyłka jioeztow$ 
na prowincji

rocznie|półrocz.| kwart. mieś. rocznie) półrocz. kwart.
Kłosy, czasopismo tygodniowe illu- Ruble i kop i e j k i Ruble i kopiejki

strowane, wraz z wielkiem bezpla- 
tnem premium pism Michała Bału­
ckiego ...................................................

Świt, pismo illustrowane dla kobiet, 
wraz z dodatkiem wzorów ubrań i 
robót kobiecych; pod kierunkiem li­
teracki; m Pani Marji Konopnickiej.

8

7 20

4

3 60

2

1 80

671/.,

60

12

10

— 6

5

3

3 50
Część Świtu literacka bez dodatku

modnego ............................................... 4 2 1 6 3 1 50
Część Świtu modna bez dodatku

literackiego....................................... 4 2 1 6 3 1 50
Bibljoteka najcelniejszych Utworów

Literatury Europejskiej.................... 4 80 2 40 1 20 40 4 80 2 40 1 20
Tygodnik Romansów i Powieści . . 3 — 1 50 —• 75 — — 4 — 2 — 1 —
Tanie wydanie powieści Elizy Orze­

szkowe;, jeden tom miesięcznie — 
rocznie^ 12 tomów, dla prenumerato­
rów powyższych wydawnictw . . . 7 80 3 90 1 95 65 8 40 4 20 2 10

Dla nieprenumeratorów tychże wydaw-
12 — 6 — 3 — 1 — 12 84 6 42 3 21

2992r

■i u
N0W0-0TW0RZ0NA

Księgarnia i Skład Nut Muzycznych, poił firma

  

sarnuraftWFSR ■ KI zupełna, z powodu .ofSWYPRJFsil7 zwinięcia Magazynuj 
« n J A/, r Marszałkowska 60,Hi E" O I I Zielonego Placu.■ Wi BL. NJ* ■ I Posiada Meble od wykwintnych =t
■ WB niss ESP Sm D do najskromniejszych. 2688 r ->

w WARSZAWIE, Krakowskie-Pr zedmieście .V 54, (obok Seminarium), 
poleca Sz. Publiczności wybór dzieł: polskich, łacińskich, trancuzkich. angielskich, 
niemieckich, włoskich, szczególnie treści liturgicznej, teologicznej i ascety­
cznej, jak również Mszały, Brewiarze, Diurnaliki, Rytuały, Kancjonały 
ltd., zawsze posiada w zapasie, bez oprawy lub w oprawie od najskromniejszej do 
najwykwintniejszej i w najnowszych wydaniach.

Posiada wielki wybór Ksi®k dla iclotótój na Gwiazdkę.
Główna agentura sprzedaży akcyj rocznych Towarzystwa Zachęty Sztuk Pię­

knych: Warszawskiego, Krakowskiego i Lwowskiego, prenumerata pism, ga­
zet kra'owych i zagranicznych. 3037R



kop. 60

99

dla porządnych ludzi,

przez A. Malczewskiego
r, rycinami

Wydanie nowe, prześlicznie oprawione w angielskie płótno, bogato złocone.
Cena rs. 2,—bez oprawy rs. 1.50.

W tekście kalendarza pomieszczone są utwory proza i wierszem najpierwszych 
naszych humorystów, między innemi Jana Lama (autobiografia), Aur. Urbań­
skiego, Mar. Gawalewlcza, Boi. Czerwińskiego, Kossowskiego, Wł. 
Stebelskiego i innych.

Kalendarz zdobią duże rysunki w liczbie przeszło 40 F. Kostrzewskiego, 
W. Szymanowskiego, A. Głębockiego, Ar. Macharskiego, St. Machar­
skiego.

Na początku kalendarza znajduje się prześliczny portret kredkowy Żółkow­
skiego, A. Strobla.

Skład Główny w Redakcji «KurJera Porannego* i »Muohy,» Sena­
torska M 20, a także nabywać można we wszystkich księgarniach i kioskach war­
szawskich. 2912r

CENA KOP. 50, na prowincji i w Cesarstwie z przesyłką kop. 60.

Ozdobne Tomy Poezyj Polskich 
stosowne dla Dam 1 Panienek, 

WYDANE NAKŁADEM KSIĘGARNI 

FERDYNANDA HOSLCK’A 
Do nabycia we wszystkich znaczniejszych księgarniach.

MARJA.

Opuścił prasę

KALENDARZ 
^HUMORYSTYCZNY ILLUSTROWANY H/T T’T" TT TT" a

Na Gwiazdkę Nowości 
wydane nakładem 

JULJANA MULLERA, 
Senatorska Nr 18, wjrost lofc. ho AntOWUO.

Drewniane Abecadło
t /JOZcljkcl ^kolorowych kołeczków do układania podług 12-tu załączonych wzor- 

[VltaR/ A do wybudowania podług wzorów z załączonych materjaiów, trwa-
liicHy ArCrilieKl iych domkdw? alt.n, Datek itp. ........ . rs. 2.70.

Loteryjka Zoologiczna
mi obrazkami do ciągnienia,............................................................................ rs. 1.20.

7\A/jci' 7Ctci n loch/r-zna oraI wojsko, różnej wielkości, do rysunków i ma- <£-WierZęid plastyczne Rwania na różne ceny. 3931
Sy hlllS, we60}a zabawa towarzyska dla osób starszych,

LIRNIK POLSKI.

zebrany przez

WANDĘ ŻELEŃSKA
z illustracjami W. Gersona.

Cena. W bardzo ozdobnej oprawie, brzeg złocony..................... rs. 4
2689 bez oprawy...........................  rs. 3.

1885.
ATENEUM

PISMO I LITERACKIE
12 Zeszytów na rok.

Cena: rocznie rs. 12; półrocznie rs. 
Kwartalnie (tyłków Warszawie) rs.

6.
3.

Adres Redakcji:
W łodzimierska 14. m

NA GWIAZDKĘ!
NAKŁADEM KSIĘGARNI

wyszła prześliczna książeczka obrazkowa in 4-o, p. t.: 

„BUKIECIK dla dobrych dzieci." 
20 obrazków kolorowanych na 16 tablicach z tekstem.

Do nabycia we wszystkich księgarniach.

Łaskawy znalazca zechce odnieść na Eiy- 
wańską Jft 12, do p. SchUrr, za odpowiednią 
nagrodą. 4000

W iotal Zarłi, 
w pasie granicznym, jest do wydzierżawieni! 
od 1-go Stycznia 1885 roku Propinacjo, 
Gorzelnia i Dystylarnia.—Panowie Inte- 
resanci zechcą sfe zgłosić osobiście lub listów, 
nie do właściciela dóbr w Żarkach p. stacja 
D. Ż. W.-Wiedeńskiej Myszków. 2687r

Księgarnia, 

Skład materj ałów piśmiennych 
A. Karnrtiej i F. Zailocki®. 
róg Krakowskiego-Przedmieścia i 

i ul. Hr. Berga M 410,
Przygotowała obfity zapas najświeższych ksią­
żek dziecinnych, naukowych, historycznych, 
dla młodzieży i dla starszych. Liczne dzieła 
Illustrowahe 1 książki do Nabo«eń- 
stwa, w oprawach skromnych i kosztow- 

^Swieżo nadeszły znaczne transporty papie­
ru listowego, francuskiego i angielskiego, z 
rozmaitemi monogramami, w ozdobnych pu­
dełkach Papier najmodniejszy Jour se- 
maine, Papier Gobeline, Carnets de 
Bal, w wielkim wyborze Rejscejgi, Ne- 
oessairy do pisania w różnych gustownych 
pudełkach, kajety ozdobne, laurki, wszystko 
w znacznym wynorze.

Przyjmuje prenumeratę na wszystkie pisma 
krajowe i zagraniczne, miejscową i na pro­
wincję. 3035r

SZKIC HYGIENICZNY 

MĘŻATKA i MATKA, 
czyli 

przepisy zachowania się kobiet w stanie brz» 
miennym, oraz pielęgnowania niemowląt, 

skreślił
Leopold Weitzenblut, 

lekarz ordynujący w szpitalu starozakonnyS 
i akuszer m. Warszawy.

Wydanie czwarte powiększone.—Cena 80 k.« 
w płóciennej oprawie Rs. 1.

Powyższe dzieło wyszło w tych dniaeh na. 
kładem księgarni Gebethnera i Wolffa 
i jest do nabycia we wszystkich księgarniach 
w kraju i zagranicą. 2915r

Od Kaszlu 3764 
i piersiowych słabości, poleca Apteku J. Ró 
życkiego, na Pradze, znany od lat wiela 

Syrop i Ziółka własnego wyrobu.
Na kantor lub sklep 

w blizkosci Giełdy, do wynajęcia na pan. 
terze, z 3 wejściami, 4 pokoje z kuchnią i ko- 
morką.—Królewska 21. 3057R

nakładem księgarni 
Teodora Paprockiego i S-ki 

w Warszawie
8 Chmielna 8, 

świeżo wyszło dzieło p. t.

PAN TADEUSZ
Adama Mickiewicza.

STUDIEM ESTETYCZNO - LITERACKIE 
przez D-ra Henryka Biegeleisena 

(z dodaniem facsimile z autografu .Pana Ta­
deuszu/ oraz podobizny medalionu A. Mickie. 
wieża i kart tytułowych pierwszego wydania 

„Pana Tadeusza” z roku 1834).
Cena Rs. 2.50.

Nabywać można we wszystkich księgarniach 
krajowych i zagranicznych. 2731t

rs. i i i i \z i i im m o -L.M
dla dzieci od lat 2—6. Cena w oprawie ozdobnej rs. 1.25.

Wierszyki milutkie, poucząjące, obrazki piękne, wzięte żywcem ze świata dziecięce­
go, wydanie wytworne na papierze welinowym i cena umiarkowana, są główną zaletą tej 
książki, którą dziatwa powita z radością jako podarunek gwiazdkowy.

Jednocześnie Księgarnia poleca następujące swoje wydawnictwa uznanych zalet, 
jako nąjodpowiedmejsze podarki gwiazdkowe.

Anczyc Wł. L. Zwierzęta mówiące. Nader zajmujące powiastki o obyczajach, ży­
ciu, charakterze i całej w ogóle doli zwierząt. Z obrazkami chromolitografowanemi dla dzie­
ci od lat 8—12.—Cena w oprawie ozdobnej rs. 1.

Jeske August. Równianka czyli Zbiór Powiastek do opowiadania dzieciom 
od lat 3—7. Z obrazkami kolorowanemu—-Wydanie 2-e. Cena w oprawie ozd, k. 75. 

w oprawie w płótno angielskie z wyciskami, rs. 1.
Jeske August. Świat i dzieci czyli Nauka o rzeczach wyłożona na podsta­

wie nauki poglądowej.—Część I. Najbliższy światek dziecka (dla dzieci od lat 6—7). 
Wydanie 3-e z 15 tablicami kolorow.inemi. Cena w oprawie rs. 1 kop. 80.

na papierze welinowym w ozdobnej okładce kolorowanej rs. 2 kop. 25. 
UWAGA! Dla uprzystępnienia nabycia część ta została podzieloną na dwie połowy, z któ­

rych każda kosztuje w oprawie rs. 1.
Jeske August. Świat i dzieci. Część druga. Nauka o zwierzętach i roślinach 

wyłożona w obrazkach i szkicach zajmujących, z 15 tablicami kolorowanetni dla dzieci od 
lat 7—10. Wydanie drugie.—Cena w oprawie rs. 1 kop. 80.

W ozdobnej okładce kolorowanej rs. 2.
Jeske August. Świat i dzieci. Część III. Nauka o krajach i ludach w opisach 

i opowiadaniach nauczających i zajmujących z historji i geografji, oraz o osobliwościach na­
tury i sztuki, z 17 tablicami kolorowanymi, dla dzieci od lat 10—12. Cena w oprawie rs. 1.80. 

w ozdobnej okładce kolorowanej rs. 2.
Nowosielski Teofil. Pokój dziecinny. Podręcznik w duchu Froeblowskim z 20 ta­

blicami wzorów, zawierający poglądowy sposób rozwijania władz umysłu i serca dzieci od 
lat 3—6, przez piaktyozne zajęcie odpowiedniemi młodocianemu ich wiekowi, robótkami rę. 
cznemi, przeplatanemi krótkiemi powiastkami, piosenkami i wierszykami.

Cena w oprawie rs. 1.20. 2945r

Księiarnia, Skłal Not i Fortepianów 
Gebethnera i Wolffa, 

poleca znajdujące się na składzie głównym: 

Pogadanki z dziećmi 
ułożone metodą poglądową, 

przez 

Z. Morawską.
Cześć I zawierająca: Przedmioty ota­

czające.—Dla dzieci od lat 5 do 7, z 5 ko- 
lorowanemi tablicami w tekturowej opr., rs. 1.

Cześć II zawierająca: Przedmioty i ich 
części.—Wiadomości wstępne z nauk wy­
kładanych w szkołach. — Dla dzieci od lat 7 
do 10 w tekturowej oprawie, rs. 1.30. 
SDo nabycia we wszystkich księgar- 

w kraju i zagranicą. 3050r

We Wtorek, dnia 16, w przejściu z Chmiel­
nej przez Nowy-Swiat na Warecką, zgubiłam

0084



lokal, składający się z salonu obszernego, dru­
giego niniejszego pokoju, przedpokoju, kuchni, 
spiżarki na 1-ni piętrzą z dwoma balkonami 
od 2-ch frontów, przy zbiegu ulio Leszna 
i Żelaznej M 73, zdatny na sąd mi rowy, szko­
łę lub tym podobne, od dnia 1-go Stycznia 
1885 roku. 3951

Do wszystkich Sklepów i
Stowarzyszenia

„Merkury”
nadeszły:

Powidła śliwkowe po kop. 15 za funt,
Ser litewski « • 35 «
Miód lipiec • • 30 «
Jabłka amerykańskie « 30 •
Śliwki tureckie « • 20 •

Poudre de Biz

Wszelkiego rodzaju

SZPAGAT
sprzedaje 3046R

NAJTANIEJ
tak hurtownie jak i detalie nie, po cenach 
fabrycznych LUDWIK RIEDEL, 

Senatorska 22.—Świętokrzyska 9.

■
i.<

JAVA.
Prawdziwy wyrób paryzki. 

Cona dużego pudełka rs. i. 
Najlepszy i najdelikatniejszy ze wszystkich 

pudrów, nadaje cerze twarzy najpiękniejszy 
świeżość, młodość i zdrową różowość. — Dla 
przekonania o dobroci tegoż pudru, prób­
ki wydają się bezpłatnie w Pernimerji

Aleksandra Lipink.
ulica Wierzbowa, róg Niecałej.

Wystrzegać się należy licznych naślado­
wać tegoż pudru. 2608R

Fabryka Pierników 
F. Skolimowskiego, 

istniejącą od 1872 r. przy ul. Stare-Miasto 
Ni 17, a sklep przy ulicy Piwnej Ni 34, 

ma zaszczyt zawiadomić Szanowną Publicz­
ność, że przysposobiła na nadchodzące Świę­
ta Bożego Narodzenia, znaczny zapas Pier­
ników w najlepszych gatunkach, które sprze­
dawane będą po cenie fabrycznej. Osobom 
piorącym w większej ilośoi odstępuje się sto­
sowny rabat 3939

Piękne i tanie

KWIATY

s Marszałkowska 69.
3965

Na Gwiazdkę 
eleganckie, praktyczne i ta­
nie przedmioty, nabyć 

można 
ł sklepie lalanternujm

— kop. 20,

na-

B93

poleca

Fabryka F. Dragat,
Chmielna Mr 6.

Girlandy ślubne.................... od rs. 1,
Bukiety................................ ,
Siirnitury balowe................., , 1.

Obstalunki.na Cesarstwo i prowincję,
łyehmiast uskutecznia. 3961

spodziewając się, iż usiłowania jej uwzględnione zostaną licznym zakupem.

ti£99

Mąjlepszem
11 MYDŁEM
do mycia twarzy jest

MYDŁO 

z Kwiatów 
TATRZAŃSKICH. 

Cena kawałka 25 kop. 
Cena % tun. n. 125.

Do Składu Bielizny
A. Riedel,

Krakowskie-Przodmieście 15, 
nadeszły znane ze swej praktyczności 

Szelki Argosy 
w t nie od rs. 1.30.—Biorąoym w wię­
kszej ilości, odstępuje się rabat. 3O45R

Łupież, owierzbienle, Wypadanie Włosów.

POMADA DESLAURIERS
W PARYŻU, 81, ru® d® Clśry, i u wszystkich aptekarzy 

i w składach perfum.
Wystrzega/ s<f nalety nailadownictw.

OO OOOOOOKMOOOOOOOO 
Sprzedaż u Aleks. Kocha. Krakowskie 

Przedmieścia 83._________

Na Grtt
Lokomotywki, Lokomobilki, dzia­
łające za pomocą pary ' Fontanny, 
u' Mechanika Grodzieńskiego, Nowy- 
Świat 56, lewa oficyny_____ 39.12

Przechodząc z ulicy Gęsiej do Banku Pol­
skiego. zgubiony został pugilares z wekslami 
wartości rs. 702. Wszystkie były wystawio­
ne na imię Lęjby Horz Grtlnwald i jeden był 
wystawiony na rn. 236, na imię Bluma Grtln- 
wald. Łaskawy znalazca zeefice złożyć nu 
ulicy Gęsiej, pod M 11, n rządcy domu.' 3996 
Pr zy rogatkach Powązkowskich pod 

51,

I DWA SKLEPY, 
dwa duże pokoje z kuchnią, na szynk lub 
restaurację z bawarją, do wynajęcia od No­
wego Roku, za cenę bardzo umiarkowaną.

500 sztuk 
beczek transportowych 

po 50 wiader każda, są zaraz do sprzedania, 
wszelkie dalsze zamówieni* będą szybko i 
punktualnie załatwiane.

EMIL WEGENER, Zgierz,
(gub. Piotrkowa?*,).

FABRYKA PIERNIKÓW
Alberta Ehestaedt, 

ulica Żabia Nr 950|3,
Dziękując Szanownej Publiczności z* łaskawe względy i życzliwość, które so­

bie umiała zjednać przez lat 47 sumiennej pracy, ma honor zarazem Szanowną 
swą Klientelę zawiadomić, iż postanowiła wyrób swój specjalnie piernikarsld, a nie 
cukierniczy, wyprzedawaó na czas przedświąteczny 3899

EDWARDA LOTH,
Sprzedaż przedświąteczną.

Kapeluszy damskich i dziecinnych, z ubraniem 
i bez tegoż.|

Rośliny sztuczne i kwiaty do ozdoby 
apartamentów w doniczkach prostych 
i ozdobnych, żardinlerkach, koszykach, 
amplach itp. lub bez naczyń.

Kwiaty do mód, garniturki balowe. 
Pióra strusie i fantazyjne.

Wszystkie powyższe artykuły znajdują się 
w wielkim wyborze. 2960R

Do Rodziców! |
Były Inspektor szkól przyjmuje uczniów na 

stancję; wszelka pomoc naukowa zapewnia 
się,—Adres: Zgoda Ji 1 bez litery, mieszk. 2. 

MAGAZYN MÓD
Szubartowskiej i Horko,

M 12a NIECAŁA M 12a. .
Zaopatrzony został w najmodniejsze Żaboty, 
Ozepeczki, Kapelusze i t. p., po najprzystę­
pniejszych cenach. Oraz przyjmuje wszelkie 
zamówienia na powyższe roboty z jaknajdo- 

kładniejszem wykończeniem. 3983

Anny Damerau.
Krakowslde-Prsedmieście M 36, 

wprost Saskiego placu, 
ma do umieszczenia Guwernerów i Nau­
czycieli obojga płci, tak krajowców jak i 
zagranicznych, Bony różnych narodowości i 
Korepetytorów._____________ 8927

Nie płacąc sklepowego (bo w mieszkaniu) 
i kontentując się małym zyskiem 

Spmaajp o 30°|. taniej 
Wyroby złote nowe 1 mało używane, 
z brylantami i kolorowemi kamieniami. Wy­
bór biżuterjl srebrnej, wszystko ? próbą.

Obrączki złote dukatowe 94 i 56 próby, o- 
raz reperacje wykończam w kilka godzin. 
Henryk Juwiler, 59 Nowy-Świat 59, 
obok uliey Świętokrzyskiej, mieszkania 15, 
1-e piętro. 3002R

Mazowiecka Nr 14.
Na Gwiazdkę!!

Wl Woill:
Dywany Perskie oryginalne, różnej wiel­

kości.
Dywany Uralskie bardzo tanie.
Serwety Perskie najpiękniejszych deseni
Kanauz jedwabny na suknie, nadzwy­

czaj tani.
Aksamit Perski na meble.
Groty z cennych kamieni i minerałów, mi­

sternie ułożonych.
Przyciski, pantofle, pasy itp.
Chustki nadzwyczaj delikatne z kóz angor- 

skieh, oraz jedwabne, 
sprzedają się po cenach najtańszych 
Mazowiecka X 14, w domu, gdzie skład for- 
tepianów Hermana i Grossmana.8952

Panom i Paniom 
posiadającym rozległe stosunki towa­
rzyskie; wskazanym zostanie sposób ko­
rzystnego 1 stałego zarobku poboczne­
go.—Oferty pod Ut. V. 936, prz. ' 
Rudolf Mossa, Wrocław. 2

Szanownej
‘ ‘ ró-

'arcepany, Baumkucheay, 
- - -- " oraz

przyjmuje wszelkie obstalunki w gakresie fa- 
thu cukierniczego 3936

CUKIERNIA
K. Semadeni,

róg uiioy Berga i Mazowieckiej.
Ńa nadchodzące Święta poleca Szanownej 

Publiczności: Cukiy desserowe, Czekoladki ró­
żnego gatunku, Marcepany, Baumkucheay, 
Torty, Strucle nadziewane f Placki, 
przyjmuje wszelkie obstalunki w zakres 
bhu cukierniczego. 3936

Owccs frincuikie n cntal
(Fruits-Glaces) 3060R 

w skrzynkach i w ozdobnych pudelkach 
różnej wielkości, otrzymali i polecają: 
Stefan Dobrycz & C. 
Dostawcy Dworu J. c. K. M.

|e

Tanio! Tanio! Tanio!
kupuje ten, kto zaopatruje się w

Czapki i Kapelusze
W MAGAZYNIE

65. MARSZAŁKOWSKA 65, 
tam bowiem Czapki we własnym wykoń­
czane warsztacie z pięknego sukna, po rs. 1 
kop. 20, a Kapelusza od rs. 8 do rs. 6.50 
kupić można.__________________ goiSr

Do sprzedania za rs. 32 

Koncertowy Flet nowy, 
wartości 50 rs., z tonn H, z drzewa Grena- 
dilowego. systemu nowszego.—Wiadomość od 
godziny 3 po południu do 6 wieczorem.—Uli­
ca Grzybowska d. M 57, stróż wskaże. 3981

MAGAZYN MEBLI

ZAŁĘSKI i S-ka,
Marszałkowska Nr 63.

NA GWIAZDKĘ!
Garniturki fantazyjne. Stoliki ozdobne, 
Biurka męzkie i damskie, Żardyniarki 
słupki kątowe, Krzesełka fantazyjne, eta­
żerki, Dywany nad łóżka. Obrazy. Kan­
delabry, Świeczniki, Żyrandole bronzowe, Ze­
gary, po cenac bardzo niskich. 2966r

ne węgierki, fiancuzkie, tureckie, grusz­
ki suszone, w najlepszych gatunkach i 
różne baka(je, po ceni nizkiej. Żela- 
zna-Brama łł 8 nowy, obok apteki. 
_____ ____________ 3953

Wielki wybór Lalek, 
w kostjurnach narodowych różnych 
prowincji kraju, oraz innych zabawek, 
[>o cenach bardzo umiarkowanych, po- 
cca Helena Roszkowska, 

Wierzbowa 4, w Hotelu Angielskim.

Stoły, Erodonsy i Krzosiai 
wszystko dębowe: Krzesła od rs. 2 k. 50 do r8. 
12 do sprzedania Bednarska M A> mietzk. 5
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Korzystna sposobność do założenia

FABRYKI
(Papierosów, Cellulosj, farb 

anilinowych i l i)
Stojąca od kilku lat bez ruchu huta żelazna 

Ustronie (Okradzionów), w gminie Losien, 
w powiacie Bendzińskim, w gubernji Piotr­
kowskiej, około 4 wiorsty od miasta Sławko­
wa i drogi żelaznej Iwangrodzko-Dąbrowskiej, 
nad rzeką Przemszą położona, z rozporządzal- 
ną siłą wodną od 80—100 koni, składająca 
się z pieca do odlewu żelaza, żyneratorem 
gazowym wielkiem zabudowaniem, — wiel­
bieni zabudowaniem odlewnią, walcownią 
drewnianem zabudowaniem, wielkim dwupię­
trowym murowanym, na urządzenie fabrycz­
ne przydatnym domem, kuźnią, z zabudowa­
niem mieszczącem znaczną liczbę mniejszych 
mieszkań i magazynów, w ruchu będącym 
tartakiem 3 mórg,’ i 81 kwadrat prętów 
polskiej miary, ma być sprzedaną w 
drodze publicznej licytacji w Środę 
dnia ii-go Lutego 1886 r. w Biurze re­
jenta p. Żyzniewskiego w Bendzinie, 
za uiszczeniem natychmiastowej gotówki na­
bywca po nastąpionej sprzedaży, winien za­
raz zawrzeć kontrakt.

Każdy z licytujących winien złożyć u wska­
zanego rejenta 1000 rubli kaucji, pierwsze 
wywołanie stanowi 20,000 rubli

Od sprzedaży zostają wyłączone będące e- 
wentualnie do sprzedaży z wolnej ręki znaj­
dujące s ę tamże dwa kotły parowe, miechy 
maszynowe, wszystkie urządzenia miechowe 
wraz z rudą.

Oierty piśmienne przyjmuje p. Żyzniewski 
także przed terminem. w celu obejrzenia lub 
zasiągnięcia bliższych wiadomości, reflektanci 
raczą zwrócić się do Steigera Lorenza w 
Sławkowie, lub kasjera Honicka w Okradzio- 
nowie pod Sławkowem.____________ 3074R

NAUCZYCIELKA.
Polka wykształcona, posiadająca języki fran­
cuski i niemiecki z doskonałą konwersa­
cją oraz wyższą muzykę, zaopatrzona w 
chlubne świadectwa, życzy znaleźć miejsce 
za skromne wynagrodzenie. Biuro nauczyciel­
skie Łuczyńskiego, Trębacka .V? la.— Bony 
niemki i francuski świeżo przybyłe zaraz 
do umieszczenia. _________3075R

W dobrach blizko Warszawy, potrzebny 
EKONOM

energiczny, średniego wieku, praktycznie obe­
znany z wiekszem postępowem gospodarstwem, 
z dobrą rekomendacją i z kaucją. Wiadomość 
i bliższe warunki u rządcy Hotelu Rzym­
skiego___________________________4013

Administracja Piekarni Krakowskiej
Pańska Nr 11.

ma honor zawiadomić, że na nadchodzące | 
święta wypieka wyborowe strucle wszelkiego | 
gatunku.

Zamówienia robić można we wszystkich 
sklepach Piekarni Krakowskiej i w Kantorze 
przy ulicy Pańskiej 57 11,___________ 4006

Z kaucją 15,000 albo i wigeej 
młody człowiek, obeznany z handlem i buchal­
terią, poszukuje miejsca, albo udziału w ja­
kim interesie, gdzieby mógł mieć stałe zaję­
cie. Łaskawe oferty wysyłać pod lit. R. S., 
Poste restante w Warszawie. 4004

PARYŻANKA
młoda, wykształcona, przybyła na swój koszt 
d« Warszawy, poszukuje miejsca w Warsza­
wie lub na prowincji. Biuro nauczycielskie 
Łuczyńskiego, Trębacka 57 la. 3076 

NA GWIAZDKĘ!
Polecam Szanownej Publiczności Wyroby 

Złote i Srebrne po cenach umiarkowanych.
Ulica Śto-Kizyzka 57 11, wprost Gmachu 

Pocztowego.
JUBILER

Antoni Popielowski.
Dnia 18-go b. m., o godzinie 8-mej rano, 

z domu pod N7 10, mieszkania 9, przy ulicy 
Karmelickiej, wybiegła i zaginęła 

SUCZKA CZARNA 
średniej wielkości, 

z długim, czarnym włosem. Kto ią odprowa- I 
dzi pod powyższy adres, otrzyma r's. 3, 4012 ' 

Materace druciane 
wyrabia fabryka łóżek żelaznych i wag decy- I 
walnych J. Neufelda, Pańska 57 25. wprost 
Marjańskiej. Ceny nizkie stałe. Sprzedaż wy- | 
łącznie Aft miejscu. 3520

KASZTANY
4010

UlN et
P
P

z Mer an w Tyrolu.

w Warszawie, ulica Skórzana ?ś 4, w podwórzu

naprzeciwko Gościnnego Dwora

najlepszego gatunku, pud rs. 4 kop. 50.

JABŁKA TYROLSKIE
najlepszj- i najtańszy towar, za najtańszą cenę, w różnych gatunkach, 

od 18 do 28 rs. za skrzynkę, zawierającą od 450 do 480 sztuk;

w

KAPSUŁKI i PIGUŁKI >
Z BROMKU KAMFORY >

DOKTORA GLIN j
Laureata facultetu medycznego w Paryżu. — Nagroda Montyoh. S

KAPSUŁKI i PIGUŁKI Dra CLIN z bromku kamfory się C
chorobach nerwowych, mózgowych, w dolegliwościach sercowych t od- f 

dechowych, oraz w następujących przypadłościach: astmie, bezsenności, 7 
kaszlach nerwowych, spazmach, palpitacjach, kokluszach, epilepsyi, kon- f 
wulsyach, zawrotach głowy, zagłuszeniu, gorączkach, migrenie, w cho- \ 
robie pęcherza (kanałów moczowych i na uspokojenie całego organizmu. C 

NALEŻY WYSTRZEGAĆ SIĘ PODROBIEŃ, t WYMAGAĆ, JAKO GWARANCJĘ, f
SA KAŻDYM FLAKONIE MARKĘ FABRYKI (ZASTRZEŻONĄ), OPATRZONĄ W PODPIS >

Clin& Cie i Medal Nagrody Montyon
Nabywać można w Paryiu u Clin et Cie, 14, rue Racihe; zaś w Warszawie tr

w na arowtncyi z? r< średnictwem «r»«yatkich aptekarzy u których znajdują aię jednocześni X

Dyrekcja Dróa tanieli 
fflarwsko-Wtóstoj i Warszawsko-Bydgoskiej. 

Podaje do wiadomości osób interesowanych, że w dniu 18 (30) Grudnia 
r. b., odbędzie się submissja na dostawę w roku 1885 drobnego żelaztwa (przybo-
rów do szyn, a mianowicie:

Łasz oporowych szt. 37200. 
Haków krótkich szt. 658500.
Haków długich ....... szt. 111800.
Szrub z mutrami ...... szt. 141000.
Podkładek pojedynczych. . . . . szt. 39600.
Podkładek podwójnych szt. 16800.

ogólnej wagi w przybliżeniu około pudów 43996, które wyrobione być 
mają na zasadzie warunków technicznych i rysunków, jakie są do przejrzenia 
w biurze Wydziału Gospodarczego, codziennie w godzinach biurowych, z wyjąt­
kiem dni świątecznych i na żądanie zgłaszającym si ; w jednym egzemplarzu 
udzielone będą.

Mający przeto chęć podjęcia się rzeczonej dostawy, zechcą najpóźniej do d. 
17 (29) Grudnia r. b.,’ nadesłać na ręce Naczelnika Wydziału Gospodarczego 
opieczętowane deklaracje, z wymienieniem na kopercie: „Deklaracja na dostawę 
drobnego żelaztwa,” przy dołączeniu do takowej kwitu Kassy Głównej na złożo­
ne vadium wyrównywające 10% ogólnej summy zadeklarowanej dostawy, jak 
również warunków technicznych i ogólnych, podpisanych, w dowód przyjęcia 
takowych. 3066r

Bilet uwalniający od wojskal 
jost do sprzedania.—Dzielna 57 3, inieszk. 13, 
u Giuchowieckiego, od godz. 9—11 i od 4—6. 

Potrzebną jest Sklepowa 
do składu Jana Hoeha i Syna, Nalewki M 22. 
Wiadomość tamże._____________ 4007______

VI Ż E Ł
do sprzedania za bardzo nizką cenę.—Sosno­
wa 57 1, mieszk. 13, od g. 8—11 rano. 4009

Z powodu wyjazdu do sprzedania

5 KONI,
roboczych i 1 klacz z atestatem. sprowadzo­
ne z Tambowskiej gubernji, mające po 4 la­
ta i bez felerów. Wiadomość w Hotelu Kra­
kowskim Nt 24. ___ 4005

, Kareta. Kocze Z for- 
JSwieg, Faetoiiy, Wo- 
I • illt V Bryczki, Sanki, Amerykany, 
IclllLj , nowe i używane, to wszystko na 
parę i jednego konia. Śliska .W 13. 3912

APTEKĘ i 

z olirotem rocznym od 6 do 10,000 rs. 
zeclice przesłać ofertę do Biura Oglo-zcń Rąj- 
chmana i Frendlera "w Warszawie, Senator- ' 
ska 18, pod lit. Z. A. 3039R ‘

JVli.'wetrjijLxxx 
dość duże z rybkami i roślinkami, bardzo ła­
dnie urządzone, z fontanną i różneini do niej 
przyrządami, za rs. 50.—Pańska 57 40, Stróż 
wskaże. 4011

Do sprzedania

DOM 
zamieszkały, drewniany, z zabudowaniami fa- 
brycznemi murowanemi, front na dwie ulice, 
rozległość 17,500 łokci kwadratowych, dwie 
studnie źródłowe w wodę obfite, przy ulicy 
Czerniakowskiej 57 9. Wiadomość u rządey 
domu 57 14 przy ulicy Mokotowskiej. 3924

Do, sprzedania 

fotony nowe. 
Ulica Oboźna 57 3, w lubryee fortepianów 
A. Janiszewskiego.  3846

MAK Da Święta I
po kop. 20 funt, poleca

W. Chmielewski i S-ka,
4. MIODOWA 4. 3891

50 sztuk

BYDŁA
opasowego, zdatnego na rzeź, do sprzedania 
od dnia 15 Stycznia 1885 roku,—W iadomośćl 
na miejscu przez Lublin, Kraśnik, w majątku] 
Trzydnik Duży, albo w domu komisowo-han- 
dlowym W. Donimirskiego w Lublinie. 3)57

Makarony najlepsze mannowe 1 funt 
20 kop.

Mssło wyborowe mało solone funt 35 kop. 
jabłka świeże, piękne, 1 funt 10 kop.
Śliwki suszone prawdziwe tureckie 1 funt 

25 kop.
Kawy w domu palonej znakomity gatunek, 

1 funt 60 kop.
Strucle renomowanej piekarni postne f 

maślane, również na święta sprzedawane bę­
dą, oraz wszelkie kolonjalue towary, polec*

Nowy-Świat Nr 24.
Jest do sprzedania kolonialno-spożywczy 

handel, za rs. 1600, w najruchliwszej ulicy, 
wiadomość w powyższej firmie.3964

Kapeluszy żałobnych

Sukień żałobnych, 
kaszmirowych, kor* 
towych i sukiennych 

od rs. 14 do 50.
Pośmiertne Suknie, 
adamaszkowe, atłasowe, 
tarlatanowe itp., od rs. 
8 do rs. 45, oraz Kapy 
czepki, materace i wszel­
kie efekta pogrzebowe.

Trumny Metalowe 
(system JTIintera) 
oraz Drewniane 

poleca Warszawski Majazja załotij 
ZDZISŁAWA FIJAŁKOWSKIEGO, 

Plac Ś-no Aleksandra 
róg ulicy Wspólnej, wprost kościołana 1-m 
piętrze od frontu.

IMF* MAGAZYN PRZENIESIONY a 
ulicy Senatorskiej 18. 2456R

Wyższa Bona Polka, 
doskonała w jęz. niemieckim, mająca lat 30, 
a 10 lat praktyki z dwóch miejsc, i 
nader chlubne świadectwa, szuka miej­
sca od Nowego-Roku na 120 rs.—A. J Wa- 
liezak, Poznań, (sub. W. K.) 3048R

1

Chwilowo kantor telefo­
nu nie posiada. $70S

p-c Lecą
kAOJTOK SWW
02SENATORSKAE2 

OBOK RESURSY KUPiECKIEJ 
k ___ TELEFON N 2179. *



? poor's 
MEUBLES 
PARGETS

SMltTt OĆKĆRAieMUM1

FABRYKA W ODESSIE.
Ma honor podać do publicznej wiadomości, o nadejściu do Warszawy transportu nowej

JKstssy <Ł<>
(Pomade magiąue),©a fabrykantów i na użytek domowy.—Gatunek wypróbowanej dobroci i uznany za najlepszy tak u nas jak zagranicą.—Sprzedaje się detalicznie w składach materjałów aptecznych, 

galanteryjnych i t. p., oraz w sklepach pana T. Kozłowskiego, przy ulicy Senatorskiej Jiś 25 i Brackiej M 17.—W tychże składach do nabycia 

Politura do odświeżania mebli sposobem domowym 
(Encaustiąue V egetale).

Zamówienia hurtowe dla rzeczonej fabryki, przyjmuje Kantor Domu Kcmisowo-Ekspedycyjnego W. KREMKY & Comp., Leszno X? 1. 2755 R
.... —Mi IIIłi> Fff' ill TliT Tl IW li IIP I | I 11 ||Q±   i..Q U.. J' ITOl !~T1_ ~TT~

TO’WJk.T^Z’Y-ST-W'O

w Gmachu Starej-Poczty, przy ulicy Krakowskie-Przedmieście.

Na Świąteczną Sprzedaż
L jW. 3Ł M •» —« O IV O 4 

i wszelkich produktów gospodarskich, otworzyli

ŚW
SKŁAD PAPIERU i ŁITDKBAFJA 

Nowy-świat Ł_ Szyllera,
jak od lat Wielu tak i w tym loku przygotował na KOLENDĘ znaczny wybór: Szkatułek 
ozdobnych z przyborem piśmiennym od 1 rs. kop. *20; Książeczek, Zajęć i 
Gier jmdagogicznych.—Własnego nakłada TANIE GRY: Podróż do Warszawy rs. 1 
kop. 3o.—Loteryjka arytmetyczna rs. 1.—Forteca kop. 70.—Dzwon i młot kop. 40 
i 60.—Gra w Gąskę kop. 70.—Nowy Labirynt rs. 1 k. 20.—Wyścigi k. 80.—Łami­
główka abecadłowa k. 70.—Młynek k. 40 —Dziewiątka k. 40.—A. B. C. ruchome 
k. 50.—Sześć Gier razem rs. 2.—Wielki wybór papierów luksusowych, albumów i t. p. 3950

arszaw

znacznym wyborze, po przystępnych cehacb, poleea

Zarząd Stowarzyszenia Spożywczego 
„MERKURY" 

podaje do wiadomości, że na nadchodzące Święta Bożego Narodzenia przygotował 
w szelkie guulunki mąki d(> ciast, masło litewskie. świe> 
ze towary kolonjnlne, mieszane, bakalie, pierniki itp, 

W Sklepaeb przy ulicach: J%iowy-3»wiat. Elektoralnej, iTBar- 
Bzalkowskiej i Iow • ©-Senatorskiej, Wina Krymskie, 
począwszy od kop. 30, za 1 butelkę.

W Sklepie przy ulicy Marszałkowskiej, róg Złotej, oprócz 
Win Krymskich, Wino Bordeaux czerwone i białe, spro­
wadzone przez Zarząd z Francji.

VI’ódki, Araki i Likiery Anny Sznajdra, oraz Y& ina <*- 
gierskie Stępkowskiego ’ 3013r

Do wszystkich Sklepów dostarczane będą codziennie świeże . St 

.ŁbbJ1 uJLus/ śŚŁaJ

anklurtska,
pasach

ulica Marszałkowska 
niędzy ulicą Świętokrzyską,

Plac Teatralny Aj <CĄ 
obok kościoła 1'1'- Kanonio

SBWStl •bUS 
Dom Handlowy 

Dostmfiv Jejo Cesarskiej tói 
JanaDmitriewiczaBylownikowa

i Synów. 2936
Mając od roku otwarty główny kamtor i skład mąki 

Krupczatki w Warszawie przy ulicy Królewskiej Nr 14, 
ma honor zawiadomić Szanowną Publiczność, iż dla wygody 
kupujących mąkę Krupezatkę w najlepszym gatunku, 
pochodzącą z własnego mechanicznego -walcowego młyna, 
sprzedaje hurtownie i detalicznie w workach i woreczkach ó-o 
pudowych, 2 i pół pudowych i l-o pudowych, 20, 10 i 5 fun­
towych. Worki i woreczki są oplombowane, co ochrania ku­
pującego od wszelkich malwersacji w gatunku i wadze, a przy­
klejona na woreczku karteczka z ceną, usunie wszelkie nadu­
życia i da możność sprawdzenia takowej z cennikiem w głó­
wnym kantorze wywieszonym. — Uąka żytnia pytlo­
wa własnego wyrobu znajduje się także w składzie.

Zamówienia na większe partje z Warszawy lub z prowincji, 
uskuteczniane być mogą za pośrednictwem głównego kantoru, 
który w razie potrzeby dostawę zarząd J wprost z młyna, po­
łożonego przy stacji Głuszkowo na kolei Kursko Kijowskiej.

Trumny Metalowe 2877R 
! Przybory do tychże, od skromiąych do najozdobniejszych, 

w Składzie ALFREDA ORTHWEIN, ul. Czysta nr 6.

z?'\iadomić- Szanowną Publiczność, że otrzymał świeży 
szei iiwo 1 ei W najJęPS2ych gatunkach, z których szczególniej­
szej uwadze poleca gatunki w cenach po r«. 1 k. 60 i po rs. 2 za funt 

Koszta przesyłki Skład przyjmuje na siebie.
«>o^c>o»—  3032R

upraszam nie łączyć firmy mojej z firmą ,,Ba- 
zyli Perłow i Synowie.” z którą nic wspólnego nie mam.

3034*



urno

Wyroby skórzane i pluszowe, jako to: Necessairy damskie i męzkie, Albumy, Buwary, 
Portmonetki, Cygarniczki, Sac-voyage, Woreczki damskie podróżne i t. p.

Wyroby z kości słoniowej, jako to: Przybory do pisania, Ramki, Lusterka, Portmo­
netki, Porte-cigare, Noteski, Necessairy, Szczotki, Grzebienie.

Wachlarze szyldkretowe, z massy perłowej, słoniowej kości i fantazyjne, Wazony, Żardi- 
niery i przedmioty fantazyjne, z angielskiej, francuzkiej i saskiej porcelany, oraz Majoliki. 
Instrumenty muzyczne, Harmoniefliity z walcami, Szkatułki samogrające, 
Katarynki pokojowe, Harmonijki ustne i ręczne, Concertina; Aristony grające 

sto rozmaitych sztuk.
Wielki wybór Dywanów, Chodników, angielskich, kokosowych, ceratowych i 

wych; Wycieraczki jutto we w różnych gatunkach i wielkościach.
Sia tik i dla koni, CriruLoŁLSfw-laLi i DizwonKi ozdobne do sanek 
Serwisy stołowe, angielskie i francuzkie, z porcelany, fajansu i kryształu. 
Parasole deszczowe, jedwabne, wełniane, oraz Laski, Szpicruty i Baty.

Wielki wybór najnowszych Artykułów, stosownych

GWIAZDKĘ,

między któremi zasługują na uwagę:

ZŁ»ŁŁsJl llie <*<" (incassables).
Wyroby z bronzu i Cuivre-Poli, jako to: Przybory biurowe, Przybory 
dla palących, Żardinierki, Zegary stołowe, biurkowe i wiszące, Lichtarze, 

Ramki, Figury, Ample buduarowe i t. p.

w Warszawie, Rymarska Nr 10,

IMHS2T SM TiWW 1 KRÓLESTWIE,
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Oboźna Nr 3.

FOJD FIRMĄ

1
NAJTAŃSZY SZKŁ-A-ZD

Szkła, Porcelany, Lamp i Naczyń kuchennych

LUDWIKA FRINDT.

ZŁOTE MEDALE

H

NA GWIAZDKĘ

N.S. BRUNER &C

2448R

99
99

SS 
«
at 
>.

Oliwę Nicejską i Prowancką. 
Ocet stołowy.
Ocet kuchenny.
Ekstrakt i Essencję octową, 
tool kuchenną.

przy ulicy PRZEJAZD, wprost ulicy Długiej,
na nadchodzące Święta otrzymał wielki wybór 3064R

" prattyczue i late potoki aa Gwiazdkę,

po cenach niżej kosztu, która tiwae będzie tylko do czasu zbytu zapasowego 
towaru. 2822

Wiktor Waligórski
SKŁAD 1ATERJAŁÓW APTECZNYCH I FARB

Nowy-Świat Ni 42, ina zaszczyt polecić:
Oliwę do palenia.
Krochmal w różnych gatunkach. 
Farbkę do bielizny.
Farby olejne.
Zaprawy do podłóg.

T>JC Z®

i wszelkich nowości galanteryjnych, jako to: Wyrobów skórzanych, aksa- i 
mitnych. bronzowych,'Bonbonierek, Rękawiczek paryzkich, Wachlarzy, , 
Żardinierek, Aąuariów, Żyrandoli, Kandelabrów, Świeczników, Albu- , 
mów, Necesserów męzkich, damskich, do robót i podróży i t. p.

Porcelana saska, francuzka, chińska i Majoliki.
Magazyn w Niedziele dnia 14 i 21 dla Publiczności będzie 

otwarty. 2975R g

h s

SC

N

w Hotelu Europejskim
WIELKA WYSTAWA

ZUPEŁNA g

WYPRZEDAŻ
TOMÓW BŁAWATJHYCH. i

Oboźna Nr 3.

99
ócz tego znaczny zapas Szlafroków, Ubiorów myśliwskich, podróżnych, burek i t. p.

zawiadamia Szan. Publiczność, iż na nadchodzące Święta Bożego Narodzenia, wypiekać bę< 
dzie jak corocznie Strucle maślane, w najlepszym gatunku, oraz Strucle montowe z anyżkiem, 
których sprzedaż odbywać się będzie przy pomienionej piekarni, oraz w sklepach własnych: 
I-szy sklep, róg Nowego-Światu i Chmielnej 34 1259B, H-gi Krakowskie-Przedmieście 34 415, 
z czem poleca się łaskawej Publiczności.

3995

Krakowskie-Przedmieście 34 53, wprost skweru, obok cukierni 
p. Kocha, otwartą została z dniem 25 b. ni., to jest we wtorek

przy rogu Krakowskiego-Przećmieścia i ulicy Trębackiej, w domu dawniej „Starej Poczty,
posiada największy wybór gotowych ubiorów męzkich i dziecinnych na każdy sezon i każdej wielkości, które odznaczają się najnowszym krojem i w niczem nie ustępują ubio­
rom robionym na obstalunek, a z tego powodu ubiorów magazynu nie należy brać za jedno z garderobą pochodzącą z innych tego rodzaju magazynów.—Ceny oznaczone są liczbami 

na wszystkich sztukach i są widoczne dla każdego; są one bardzo nizkie lecz stałe, a mianowicie:

PIERNIKI
L. CZYNSKIEGO 

w Jarosławiu w Galicji, 

do nabycia we wszystkich główniejszych 
handlach delikatesów i owocarniach.

Obstalunki przyjmują: A. Stelik i S ka w Warszawie, 
Kotzebue Nr 3. 2959E

tak z pluszu jak i ze skóry, przytem wielki zapas najmodniejszych Wachlarzy, Perfum. 
Flakonów do tychże, oraz Piękny papier listowy z winetami, kwiatami i t. p.

DLA MŁODZIEŻY
Komplety przyborów szkolnych, Farby, Rejszejgi, Albumy do rysunków i marek pocz­

towych, oraz rozmaite Gry towarzyskie. 3970

Skład materjalów piśmiennych, rysunkowych i towarów galanteryjnych 
Władysława Bednawskiego, 

Miodowa Ni 497b,
Otrzymawszy już wszystkie towary, z zakupów osobiście przez właściciela składu zagranicą 
robiomych, po.eca między innemi wielki wybór najnowszych i pięknych wyrobów bron- 
zowych, Cuivrepoli, z marmuru, porcelany, jako to: Kandelabrów, Tac do biletów 
wizytowych, Kałamarzy, Lichtarzy, Garniturów do palenia, oraz, znaczny wybór:

Creme cahdermique Balsaminę
ma tę zadziwiającą własność, że po krótkim czasie jej użycia plamy, liszaje, piegi, oparze- 
lizna i krostki znikają z twarzy. Kolor twarzy staje się czystym, jednem słowem przybiera 
świeżość i młodzieńczą gładkość. Cena rs. i kop. 50. Przesyłka 50 kop.

Sprzedaż w obydwóch perfumerjaeh a la Renaissance, Bobrzańskiego, Krakowskie- 
Przedmieście Na 7, lub Nowy-Świat M 41. 2625r

ócz tego znaczny zapas Szlafroków, Ubiorów myśliwskich, podróżnych, burek i t. p. 22705
Obstalunki podług miary przyjmuje i wykonywa jak najskrupulatniej.—Najlepsze materjały krajowe i zagraniczne, są zawsze na składzie w wielkim wyborze.

Paltociki i Garniturki dziecinne

9799

6134
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K&GOTOWE UBIORY IĘZOT

Najwytworniejsze, najbardziej eleganckie i najmodniejsze gotowe ubiory męzkie, 
w wielkim wyborze, po najprzystępniejszych cenach, nabywać można TYLKO U

w Warszawie, Senatorska Au

I Do podłóg i posadzek: 
Hassy i w. mfłśsKi i Zajffls 

?Mw. I łśs Bnaiim
to ••**£*'

NOWO-OTWORZONA

ras i imń wara 
L. Aleksandrowicza, 

ulica Nowo-Wieika M 5.

Skład główny: WARECKA Nr 1.
3-ci sklep od Nowego-Światu, 

poleca na nadchodzące Święta wszelkie gatunki wyborowych PIERNIKÓW, między in- 
nemi zalezają się smakiem IMPERATORŚKIE i’ TORUŃSKIE, przygotowane 
przez majstra umyślnie z Torunia sprowadzonego. Przysposobiono również znaczny 2a- 
pas świeczek do choinek, różnokolorowych z prawdziwego wosku.

iiandiującym odstępuje się rabat.

Bioracy za rs.l, otrzymują dokładki za 20 kop.

2953R

Na Gwiazdkę!!!
Tak jak w zeszłym, tak i w tym roku urządziłem li tylko przez miesiąc

’3 Grudzień, wielką wyprzedaż towarów bławatnyoh, dodając do każdych 
dziesięciu łokci, (eden łokieć darmo jako benefis, nie podwyższając dotychczaso­
wych najniższych cen.

Z okazji tej proszę skorzystać!

.. jkisrTEir
iikiad labtyczny Towarów Bławatnych

•..lica aWAąiTOiii.RZYZKA róg WŁODZIMIERSKIEJ. 2900R

OCCASION!!! —

1

Kantor Główny, ulica Jerozolimska Nś 33.

. rs. 

. rs. — 
. rs. 17 
. rs. 18 
. rs. 19

1 kop. 5
1 kop. —. 

rs. — kop. 95. 
kop. —. 
kop. 25. 
kop. —-. 
kop. —. 
kop. —.

dstawn w wozach krytych', oplombowanych, cechą Magistratu ostemplowanych. 
ZauK-rajacvm wiasnenu furmankami, liczone będzie taniąj o kop. 10 na korcu węgli, rs. 

i [ia sążniu drzewa.

Korzec Węgla najlepszego, grubego z odstawą .................... ...
, .. z własnej kopalni ,Jań,“ grubego z odstawą
, r „ „ kostkowego,, z odstawą. .
, . drzewnego do samowarów, z odstawą . . .

Węgle kowalskie tranco. Skład Główny, pud.......................
Sążeń kubiczny drzewa Sosnowego szczapowego, z odstawą 

, Olszowego „ „
Brzozowego „ „

ća porąbanie do każdego sążnia kubicznego, dolicza się rs.

w £ kładzie Głównym 
F. ŁAPIŃSKIEGO,

. rs. 
. rs.

Naznaczona pierwotnie na dzień 10 Giudnia r. b.

LICYTACJA w lombardzie
przy SALI Licytacyjnej Prywatnej, 

w Warszawie, Miodowa Nr 10,
odbędzie się stanowczo u dn u 18 (•->'■) Gruduia r. b. 1 następnych, od godziny 10 rano, w lo­
kalu Sali Licytacyjnej. Podając o tern do wiadomości, uprzedza się osoby interesowane, iż 
zastawy ich nie prolongowane w terminie właściwym sprzedane zostaną przez licytację nie­
zawodnie w dnia wyżej oznaczonym; z zastawów zaś większych stu rubli, oznaczone 
,VNi. 421, 1656, 1782, 2319, 2326, 24/3, 2ao8, 33/5, 4218,4581, 4598, 4786, 4855, 4895, 4943, 
4944, 4952, 4978.—W dniu licytacji wykupy i proiongacja nie będą przyjmowane. 2996 I

3 CZARNYM ZĘBOM l
Q aby odzyskały białość alabastru i usunąć ślinowy kamień, zabezpieczyć od bolesnych fj 
Q dolegliwości, n ezbędnem jest Użycie: Eau dentifrice et poudies frombaises-Eliksir i f". 
Q proszków malinowych. Po dwukrotnym użyciu których, czarne zęby nabierają fj 
Q podziwiającej białości. Kilka kropel dodanych do wody, wzmacnia dziąsła, pozo- Q 
0 stawiając z ust najprzyjemniejszy oddech. Cena 75 kop. i rs. 1 kop. 25 za flakonik. ę 
Q Proszki 40 kop. i 80 kop. — Główny Skład na Krakowskiem-Prsedmleżciu, i 
Q w domu hr. Krasińskiego Ji 7, w uowo-otwo . zonym specjalnym Maga- i 
Q zynie kosmetycznym, a la Renaissance. Tamże nadeszły i codziennie nadcho- Q 
0 dzą nnjmodn ejsze perfumeryjne towary z Paryża i Londynu. — Dla dogodności pu- g 
Q blicznej, w tymże magazynie skoncentrowane są perfumeryjne towary najlepszych Q 
Q krajowych fabryk, od ceny 10 kop. do najdroższych
0 Fślja iKngazynk a la Renaissance, Nowy-Świat M 41.
Q W Magazynie na Krakowskiem-Przedmleściu odebrano wiele nowych przedmio- Q 
Q tów. — Perfumy: Kananga, Indian. Mogadar, Carmen. — Pudry: Diamantin r 
0 Laferiśra i Legranda. — Mydła i wody toaletowe, Carmen.—Kosmetyki i perfumy Q 

Metali.—Crem Simon 90 kop. — Ceny zniżone. 3022r
txxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxx

„Au^onJMarchó,” Miodowa Nr 4,

„Au bon Marche Msodowa Nr 4.

Fabryka Gorsetów 
„ftu Łon msFche."

Robota starannie wykończona, materjał wy­
borowy, ceny jnk najprzystępniejsze.—Maga­
zyn zaopatrzony we wszelkie fasony francuz- 
kie. Nadto fabryka wyrabia gorsety dla osób 
piersiowo chorych, wlosiennicowe, oraz praw­
dziwie hygiei/iczne «LENIVSZKI,» dla 
osób w stanie odmiennym będących; SZEL­
KI dla uczniów i uczennic, służące do pro­
stego trzymania się.—Szelki te polecone przez 
wszystkich profesorów zagranicznych, w celu 
czysto hygienicznvm. Fabryk* wyrabia podług 
najnowszego systemu. 2828R

Przygotowanie i sprzedaż poniższego 
środka, jako nie zawierającego w sobie czę­
ści szkodliwych dla zdrowia, dozwolone na 
ogólnych zasadach handlu

D-ra F. LENGIEL A 

Balsam Brzozowy.
Sam sok drzewny, otrzymywany z brzozy 

przez wywiercenie pnia tejże, ód najda­
wniejszych lat, jest najdoskonalszym środ­
kiem upiększenia twarzy; przerobiony 
według przepisów wynalazcy, wywiera sku­
tki prawdziwie zadziwiające. Pociera się nim 
wieczorem twarz lub inne' miejsca skóry, na­
zajutrz już naskórek się wygładza, przez co 
płeć staje się nadzwyczaj białą i delikatną. 
Balsam ten wyrównywa zmarszczki iu twa­
rzy oraz znaki ospowe, nadając.!0) kolor mło­
dości, skórze nadaje białość, delikatność i 
świeżość, usuwa w krótkim c*asie piegi, pla­
my wątrobiane, czerwoność nosa, Węgry i 
inno nieczystości skóry.—Cena słoika wraz 
z przepisem rs. 1 kop- 50.

Składy w Warszawie, u pp. Aleksan­
dra Kocha, Krakowskie-Przedm Ać 83, u 

Aleksandra Lip>nka, ul. Wierzbowa i Teofila Szul*-/ Bielańska. 2790R

sz

Prawdziwe 
VITREAUX 

GLACIER

wprost z fabryk 
w Belfast.

__ 2394r

stanowią obecnie niedawno wynaleziono „Ti- 
treuax Glaciers,” które aplikowane na zwy­
czajnych szybach imitują do złudzenia praw­
dziwe w ołów oprawne szyby kolorowe, 'wy0; 
brażające figury w stylu staro-niemieekim i 
allegoryczne, kwiaty, owoce, arabeski eto. 
Praktyczny ten wynalazek znalazł za granicą 
szerokie zastosowanie w wykwintnie urządzo­
nych pokojach jadalnych, buduarach, a także 
w7 eleganckich restibulach. Sprzedaż na War­
szawę i prowincję odbywa się

zie gotowe wzory 
obejrzeć można
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T^Tr* 4711 Spirytus jodłowy
(ZAPACH ŚWIERKÓW).

Znakomity do oczyszczania powietrza w pokoju! Nieodzowny przy chorych w domu. 
Z powodu znacznej zawartości ozonu, zaleca się głownio dla cierpiących na or­

gany oddechowe.
Za pomocą rozpylania spirytusu jodłowego, najduszniejszy pokój w jednej chwi­

li napełnia się nader przyjemnym zapachem świerków.
Jako na cechę oryginalności zważać należy na 4711.

FABRYKA WODY KOLOŃSKIEJ i PERFUMERII
GLOCKENGASSE Nr 471L 2K1E

Ferd. Miilliens w Kolonji n. R.
W Warszawie dostać można we wszystkich znaczniejszych perfumerjaeh.

o i iii
<5; 

CL.

Stowarzyszenie Spożywcze „Merkury” 
posiada SKLEPY;

1. JSowy-Świftt Jffr «<>•
2. Podwal Ar 17.
3. Elektoralna TVr 33.
4. Marszałkowska 'r 43.
5. Karmelicka It r 9.
6. Krucza, róję Hożej.
7. Jkowo-Senatorska ,¥r 3.

W Sklepach Stowarzyszenia Sprzedają się wszelkie produkty spożywcze i ko- 
loujalne, w gatunkach wyborowych.

W sklepie przy ulicy Marszałkowskiej Wino Bordeaux sprowadzane przez Zarząd 
z Francji, Wina Węgierskie firmy A. Stępkowskiego, Wódki, Araki, Likie­
ry firmy Sznajdra, Wina Krymskie, począwszy od 30 kop. za butelkę, oraz 
Szampańskie, od kop. 75 do rs. 2 za butelkę. Wina Krymskie znajdują się też 
w sklepach przy ulicy Nowy-Swiat, Elektoralnej, Kruczej i Nowo-Senatorskiej.

Pragnący przystąpić do Stowarzyszenia wnoszą wpisu rs. 1, udziału rs. 10, który opła­
cony być może'bądź w całości, bądź też kompletowany z przypadającej od zakupów dywidendy.

Po złożeniu samego wpisu, nabywa się już prawa do zysków. Stowarzy­
szeni zakupujący towary w sklepach Merkurego, otrzymują marki dywidendowe, wyrównywa- 
jące ilości zapłaconej gotowizny, które oprócz dowodu do dywidendy, stanowią też kontrolę dla 
kupującej służby. Oprócz tego można nabywać za markami: drzewo, węgiel, pieczywo, wędliny, 
naftę itd. Zapisywać się na Członków można we wszystkich sklepach i kantorze, Podwal 17.

X'
X

Ferd. Miilhens w Kolonii n. R.
na eieśzące się zaszczytnym rozgłosem znane swe wyroby?

& 4711 — 1---------- --------
4711
4711
4711
4711
4711
4711
4711

Fabryka Wody Kotońskiej i Perfumerji
rIoelizeiBllaMe JWac*

e się zaszczytnym rozgłosem znane swe wyrooy?
WODĘ KÓLOŃŚKA.
WODĘ TOALETOWA. 
EKSTRAKTY KWIATOWE. 
POMADY i OLEJE DO WŁOSOW. 
FUDER RYŻOWY TŁUSTY. 
NAJWYTWORNIEJSZE MYDŁA TOALETOWE, i 
MYDŁA KRYSZTAŁOWE.
PRZETWORY do CZYSZCZENIA E^EOW itp. itp. j

zwraca uwagę, polecając je nadal względom Szan. Publiczności.
W Warszawie dostać można we wszystkich znaczniejszych Perfumerjaeh. 2356RI

St

podąje do wiadomości, iż dwa wagony soli nadesłane ze stacji Slawiańsk, z po­
wodu jej nieodebrania, przez licytację d. 5 Stycznia 1885 r. będą sprzedane 
w Ekspedycji Towarów Krajowych w Warszawie.

Rzeczona sprzedaż, odbywać się będzie przed Urzędnikiem do tego upoważ­
nionym, sól zaś z magazynu po przybiciu i zapłaceniu, zaraz wydaną zostanie.

Przytem Dyrekcja nadmienia, że na żądanie kupujących, sprzedaż czę- 
ś iowa pó 10 worków będzie mogła mieć miejsce. ‘ 3067r

Nauka i wychowanie, 
potrzebny młody guwerner izraelita, z do- 
J skonnłą znajomością niemieckiego języka, 
ną wyjazd. Dzika 3, m. 17, drugic piętro.

( uwernantki posiada ąee muzykę, znajdą
Jpomieszczenie. Krakowskie-Przedmieścic 7. 

Biuro pedagogiczne, Dąbrowska i Marek.

Rodowita francuzka zo znajomością języka 
niemieckiego, poszukuje miejsca guwer­
nantki. Wiadomość i bliższe, porozumienie się 

pod X 12 przy ulice Miodowej, w mieszka- 
piu aawokata~Ejzenbeiga. 19247 
łlotrzebny student na Stałe Ś w i ę t okr z y z k a 
f Jfc 23, mieszk. 15, od godz. 6—8. 19297 
Ctancja dla uczniów z wszelkiemi dogodnó- 
gściami. Tamże lekcje muzyki od osoby po- 
siadąjąooj patent instytutu. Złota 3, in, 8. 
Potrzebna bona niemka nie mówiąca wcale 

po polsku, do dwojga małych dzieci. Wind.
od 11 do 8 po południu, hotel Victoria .N 49
Ilona z Genewy, młoda, guwerner polak, 
Ijewangelik młody, mający upoważnienie, 
świadectwa, poszukują miejsc. Krakowskie- 
Przedmieście 7. Biuro pedagogiczno. Dąbrow- 
ska i Marok. _ 19349" __
>VtoMń ostatniego Kursu szkoły handlowej 
lyoodziennej, który ukończy! gimnazjum re- 
aUM i przygotował już wielu młodych ludzi 
Óo powyższych szkół, posiadający chlubne 

’•wiadoctwa. przygotowuje do tycyże Szkól lub 
jys—kwie torepetycyl Może wyjechać na 
Beto Narodzenie. Ok ą po£ Jjwizą „Praca 
Mtolitulitiih* 18989

Jjaryżanka w średnim wieku udziela kon- 
j wersae i języka franctizkiego. Adresy skła­
dać proszę: ulica Warecka 9. ni. 3. 18023
Nauczycielka z patentem poszukuje lekeyj 
Iloraz liorepetycyj. Olerty proszę skłndnć w 
kantorze Kurjera Warsz. PO(l_l_it_ó^.5:„ł2AZi? 
ŚTsoba niloda poszukuje d'emi-plaee._ Nowy- 
VSw'at X 18, mieszk. 64______ 19254______
S“tudent 'filolog, 26 laTmnjący, polak, szu­

ka zaraz posadź guwernera na 200 rs. 
pens-i. Może nrżygfltownć uczni do średnich 
klas'gimnazjalnych. A. J. Waliczek. Poznań j 
(sub, C. .1.)__________ _ _______Jt’93

sobą młoda, wykształconą, posiadająca de­
brze muzykę i śpiew, pyszuktijc miejsca do 

towarzystwa. Nowolipki 13, ni. 3. 19 64

I rancuzka potrzebna na demi-plnce ml J-o 
Stycznia. Vienna 3, ni. 6, pomiędzy g. 1 a 3.

bo Cesarstwa lub Królestwa pragnie wy­
jechać w rodzaju nauczycielki, młoda inte­
ligentna polka, posiadająca śpiew, muzykę, 

franenż-ki, ruski, niemiecki, polski. Adreso­
wać: Rokiciny, Piotrkowska gub., poste-rc- 
stante lit Z. R. 14. ___ 3014
7 tancja dla uczniów w blizkości pensji p. 
^Górskiego, Pankiew.cza i tzkćł. rządowych. 
Dozór męzki i korepetycje w miejscu. Zielna 
■Vi 7A, dom Wernera, stróż wskaże. 19”86

Posady ś Pracc.

Lekarz pożądany jest do osady Brzesko w 
Proszowskiem, gub. Kielecka- Wiadomość 
na miejscu w aptece. 19392

KrakowsMe-Przedmieście M 15. 
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NA GWIAZDKĘ 
przysposobił Magazyn Ubiorków dziecinnych 

pawuk, 
po znacznie zniżonych cenach 

Sukienki, Fartuszki, Kołnierzyki, Krawaciki. 
oraz GARNiTURKS dia chłopczyków.------------ ---------- -—

sttóe

<u

Nr 11 Ś w i ę t o k r z y z k a fSF* Nr 11.

TepejH "V Roozoycjj npe-jąs ącąo

oraz zagraniczne, gustowne, w
znacznym wyborze.

Ceny następujące 
Wierzbowa Nr 4.

IPierścionki od is. f 
Kolczyki od rs.

! Krzyżyki od rs. 2 
(Szpilki od rs. 3 
Bransoletki rs. I1' 
Garnitury od rs. 15. 
Łańcuszki „ . 15. 
Medaljony od rs.15.

« jKolje od rs. 16.

Kolczyki od k. 50
Broszki od k. 75
Szpilki od k. 75
Breloki od rs. 1.— 
Bransoletki rs. 1.25 
Garnitury od rs. 2.— 
Medaljony od rs. 3.— 
Kolje od rs. 3.—
Łańcuszki od rs. 3.—

i

<’F

T-37-ll^o d.o ITowego ISolr-uL 
urządziłem B

WIELKĄ WYPRZEDAŻ
Pończoch, Skarpetek, Kaftanów, Spódniczek, 
Kamaszy włóczkowych, Kamizelek etc. etc. etc.

Odstępując przy każdym kupionym to­
warze, 525^ rs. S 

10- rabatu (cena hurtowa).
Kaftaniki Jersey od rs. 3,

Jest to najlepsza okazja na podarunki na 
Gwiazdkę, z której Szan. Publiczność raczy 
skorzystać! Towary i ceny najuczciwsze!!
3071R <4 ■■ » Sfi Hl e.

Ś w i ę t o k r z y z k a pf* Nr 11,
II zadca gospodarczy, z długoletnią prakty- 
I?ką i dobrem! rekomendacjami poszukuje 
adrafnistrncji większych dóbr. Oferty proszę 
nadesłać pod adresem: Frydrychowie?,’Poznań 
ul. Wielka Rycerska Ni 6. 18804 ’
[Joszukuje służby zaraz lub od kwartału 
| znająca się na kuchni i dobra praczka z 
10-letnią^córką. Mieszka przy ulicy Nowo- 
lipki Ni 56. Kaz.miera Klukowska. 19048 
t. oszukuje miejsca za gospodynię, osoba 
j znająca dobrze gospodarstwo. Adres pod 
lit. M. S. 3. w kantorze Kur. War. 19276 
U łoua le. torka w polskim i obcych języ- 
jlgkach i wyższą muzyką poszukuje zajęcia, 
a także może przyjąć jako Damę de compagnie 
lub za kasjerkę, u JB. Dobieckiej. Krakowskie- 
Prz.edmieśeie .w 61. 30ig_____

esniczy pracuiący w ***odzle le.-nym od 
jlat 8-u, mognoy wykazać się najlepszemi i 

najchlubntejszemi świadectwami, teoretycznie 
1 praktycznie wykształcony, mogący podołać 
wszelkim wymaganiom swej specjalności, zna­
jący gruntownie prowadzenie plantacji chmie­
lu, poszukuje odpowiedniej posady w Króle­
stwie, lub zachodnich guberniach Cesarstwa. 
Łaskawe oferty adresować należy do biura 
ogłoszeń Rajchmana i I*rendlera, Warszawa, 
Seuatorska 18, pod lit B. Z. K. 3013

Kucharka przyjezdna, znająca dobrze ku­
chnię, poszukuje miejsca na dnie lub na 
stałe. Wilcza ,V 17.____________ 19377

Inkasent z kaucją 100 rs. potrzebny. Infor­
macja: Piekarska M 1, » kawiarni, od go­
dziny 12 do 2 po południu. 19376

A panien zdatnych do sukien, potrzeb 
lUBracka 8. Berta.____________ 19365
Maszynista-zecer potrzebny do drukarni 

„Witold.1* Nowy-Swiat M 58. 19371
|Roszukuje posady za rachmistrza lub piJ 
J sarza, do składu węgli młody człowiek, ka* 
waler, znający język polski, ruski i rachun< 
kowość, mogący złożyć kaucję. O łaskawe o< 
ferty uprasza do kantoru tegoż pisma poi 
liter. J. N. 19362______
Osoba znająca krawiecczyznę, gospodar-' 

stwo domowe, poszukuje miejsca. Rekomen. 
dacje pewne. Nowogrodzka 20, ętróż _wskaza 
łjotrzebna kuchark® rfn pojedynczej osoby 
j Aleja Ujazdowska 9, w Dolinie, wiadomość 
U oe-iodnika. 19369
Lo składu farb potrzebny jest chłopiec.— 
ijiUliea Chmielna, wprost Zielnej. 19384

lipno i sprzedaż.

Uywany wschodnie, zachodnie, serwety; 
chodniki, pledy, kołdry różne „Najlepiej tu- 
pić," (w podwórzu), w składzie Giełżyńskie. 

go, Marszałkowska 65. 2089

('zapki męzkie sukienne radzimy najkoi 
jrzystniej kupić u W. Truchlińskiego. Mar 
szałkowska 65.__________________ 2976_____

i 'yiindry ostatniej mody paryzkiej, piętnie 
Yjwyknńezone, po rs. 7.50, 6.50 i 5.50, pole, 
ca magazyn W. Truchlińskiego. Marszałkow­
ska 65. 2978
1/ rawały nadzwyczaj piękne, poleca bogal 
Ifity wybór magazyn kapeluszy i czapel 
Truchlińskiego. Marszałkowska 65. 2977



IG

Q pokoje z cygankiem, na 3-m piętrze, za 
<r>. 9 miesięcznie. Hoża 10. stróż wskaże.

otoman wełniany na osobę dobrego

17 siążki, ryeiny, dawne monety i wszelkie 
Usta róży tnośei kupuje, po eenach dla sprze­
dających jak najkorzystniejszych antykwa­
riat Cezarego Wilanowskiego w Warsza­
wie. Ulica Bracka Aż 7. 19215

termometr lekarski w 
.do sprzedania, 

południa. Hoża Aż 30A, 
19133

anino kosztowało 500 rs., odstępuje się
25 procent. Kiosk Aż 15. 19375

Ilokoik przy familji do odnajęcia zaraz, lu 
od 1 Stycznia. Zielna 7A, dom Werner? 

stróż wskaże. 19387

Vklepik wiktuałów, z całem urządzeniem do 
^sprzedania. Nowolipie .V- 11.19066

prywatne. Czysta Ab 4. mieszka- 
19136

Igo wynąjęcia zaraz lub od Nowego-Roku 
Jpięć pokojów, przedpokój, kuchnia, alkowa 
zlew i wodociąg, osobno stajnia i wozownia. 

Ulica Śliska As 10.  19114

i*' powoda zmiany interesów, jest do sprze- 
/>dania sklep dystrybucyjno spożywczy, targi 
dobre, z znnowemi zapns.-inv. T'l. Dz olna. Aż 21.

(Garnitur mebli i tremo do zbycia, za bar-
Jdzo nizką. cenę. Hoża 10, stróż wskaże

Skład węgli do sprzedania. Ulica Bednar­
ska Aż 5. 19040

Fortepian wiedeński, modny, prawie nowy,
|'do sprzedania. Hoża 27, m. 1, parter. 19182

Sklep spożywczo-dystrybucyjny z herbaciar- 
n'ą, do sprzedania. Nowolipie 32. 19358

Ił okój dla mężczyzny przy familji, bez me­
bli. Wiadomość: Bielańska Aż 17, u i. Cie 

siińskiej. 18956

Do sprzedania szafy, łóżka orzechowe.—
Ulica Pańska Aż 1, u rządcy._______ 19306 Spokojów, przedpokój, kuchnia, od fron- 

tu, z wszelkiemi wygodami. Nowy-Świat 4.

klep duży z wystawą, pokojem i piwnicą, 
l' z eleganckim frontem, na pierwszorzędnej 
ulicy, w domu handlowym, zdatnvm nn han­
del win i delikatesów, lub na jaki inny pro­
ceder. Kontrakt cztero-letni, jest do wynaję­
cia każdego czasu. Wiadomość w kiosku na 
K i a kowskiem-Przedmie-eiu przy Koperniku.

Sklep piękny i obszerny do wynajęcia. Ul. 
Nowo-Senatorska A» 4. 18879

IJokoje kawalerskie z przedpokojami, za 8, 
j 7 i 13 rs. miesięcznie. Złota At 2a. 19244

I fortepian zagraniczny, palisandrowy, in­
krustowany, krótki, za który fabryka otrzy­

mała złoty medal na wystawie w Wiedniu, 
drugi Hofera palisandrowy, ozdobny. Nowy- 
Świat 68. Strojenia, reperacje przyjmuje 
Cerulli. 19301

U o interesu przemysłowego potrzebny 
wspólnik, z .kapitałem rs. <>.000, gwarancja 
liypotecznn, interes jowny. Wiadomość: biuro 

próśb. Podwal 9. 18931

?|ehle do sprzedania z kilku pokojów, ra­
il zem lub częściowo, bardzo tanio. Chmiel­
na Aii 8, wprost kąpieli Dyana, mieszkania 7, 
prawa oficyna.18971

Matnka młoda, przystoma, ze świeżym b. 
obfitym pokarmem, u akuszerki. Nowy-Świat

Aż 52, mieszkania 9. 19393

Do sprzedania 3 krowy, wszelkie przy­
rządy i sieczkarnia ręczna; przy ul. Twar­
dej pod Ali 28. 19327

Meble do sprzedania bardzo tanio: kanapa, 
6 krzeseł, 2 fotele i stół, oraz sklepowe u- 
rządzenie po rzeźniku do sprzedania bardzo 

tanio. Złota 12, stróż wskaże. 19229

Ijortepian, pianino, meble, sprzedaję wy- 
najmuję tanio. Wiejska 7, m. 5. 19361

Babio salonowe rzeźbione, garnitur czarny
i orzechowy, bibljoteka, biuro, fotel, urzą­

dzenie ozdobne jadalnego pokoju, masiv dębo­
we, kolumny, żardinierki, łóżka, umywalka i 
inne meble, tremo, lustra, firanki z 5-ciu po­
kojów, do sprzedania bardzo tanio razem lub 
częściowo, na ulicy Chmielnej w pałacu Aż 26, 
mieszk. 9, 4-ty dom od Marszałkowskiej, idąc 
do Brackiej, stróż wskaże. 19233

(fortepian krótki, czarny, za rs. 150 do 
sprzedania. Plac Warecki 16a. stróż wskaże.

» klep spożywczy narożny, z wystawami, w 
I miejscu zaiudnionem, jest do odstąpienia.— 
Cena przystępna. Wiadomość: Tamka 16.

5} okój na 1-m piętrze, wejście osobne, z n- 
I sługą, opałem, meblami lub bez, zaraz lub 
od 1-go. Śliska 38, stróż wskaże. 19161

!tla oszczędnych matek. Ubrania dziecinne 
•przeważnie chłopców, w sklepie norym­
berskim. 1'raetn X 3. obol- Fnksn. 19337

Do odstąpienia w każdym czasie restau­
racja z całem urządzeniem, z kontraktem 
3-letnim, albo też sam lokal składający się 

ze sklepu, 8 pokojów, przedpokoju, kuchni, 
oraz ogródka, 2-cli lodowni, 2-ch piwnic i ko­
mórki. Wiadomość na miejscu: ulica Nowy- 
Świat Aż 53. 19236  
( k op k-loajalno-spożywczy z dystrybuc ą. 
p»w okol.c,- Placu Teatralnego, na korzy­
stnych warunkach, zaraz do sprzeden:a. z | ’o- 
wodu bardzo ważnego. Wiadomość: Jerozo­
limska At 17- ni. 2. 19258

ffortepian lloffera, inkrustowany, Bbsen- 
dorfera, Shala, Bucholtza, do sprzedania, 
wszelką reperację, strojenia, przyjmuje Bier- 

nacki, Krucza 21, róg Alei Jerozolimskiej.

Akuszerka O. Gumińska przyjmuje osoby 
.^spodziewające się słabości, za umiarkowa­
ną cenę. Ulica Szpitalna Aż 2. m. 14. 19062

Jest pomieszczenie dla osoby inteligentnej, 
moralnego prowadzenia, płci żeńskiej, za 
rs. 4 kop. 50 miesięcznie. Wiadomość: ulica 

Zimna Aż 1. mieszkania 7. 1923S

Vklep do wynajęcia od 1 Stycznia 1884 r., 
fyna różny proceder. Nowy-Świat Aż 1, wia­
domość u rządcy. 19261

Va ślubną lub balową suknię, jest do sprze- 
jjdnnia sztuczka prawdziwej chińskiej ma­
terii. Hoża 10 bez litery, stróż wskaże. 19390
Szczeniaki mopsy, małej rasy do sprzeda- 
^nia. Ulica Chłodna Aż 24 nowy, mieszk. 9, 
1-e piętro.19397

IćatraiLj i.r -/.i-c oj. , fo-ieiw l.,cń3jpoic—Bnww * '
Redaktor Veaciaw b^manowski.—Wydawca Gustaw

IJotrzebny jest lokal, na szkołę męzką, 
J składający się z 7-u dużych, widnych i 
wysokich, oraz 3-ch mniejszych pokoi, w oko­
licy: Nowolipia, Karmelickiej, Przejazd, Le­
szna, Dzielnej lub Dzikiej, od 1 Lipca 1885 r. 
Oferty mogą być składane tylko do końca 
b. m., w godzinach od 4 ej do 6-ej, przy uli- 
cy Próżnej Aż 5, mieszk. Aż 6. 19253

Q futra (psy sybirskie), odnowa niedźwiad- 
jjkdwa, dublony i szopy, do sprzedania. Uli­
ca Aleksandrja Aś 16, mieszk. 22. 19096

tlibljoteka dębowa rzeźbiona, 2 szafy 0- 
jjrzechowe, maszyna Singera do szycia, ze­
gar antyk, szuba lisy, do sprzedania. Elekto­
ralna 33, mieszkania 19. 19278  
Uc sprzedania fortepiany nowe najnow­

szej konstrukcji, oraz przyjmuje wszelkie 
reperacjo lortepianów, pianin i strojenia. Ul. 
Obezna Aż 3. A. Janiszewski. 18609

Pokój elegancko umeblowany, 1 opałetn, 
samowarem i usługą, od 1 Stycznia. Jero­
zolimska 18a, stróż wskaże. 19251

(larnitur czarny, rzeźbiony, orzechowy, e- 
Jleganeki, urządzenie jadalnego pokoju dę­
bowe, oraz inne meble z kilku pokojów do 

sprzedania bardzo tanio. Chmielna 25, stróż 
wskaże. 18709

Asobie niezamożnej na spłatę, do odstąpie- 
Vnia maszyna pończosznicza, skutkiem za­
miany na cieńszą. Nauka roboty z-p‘wnia 
się w fabryce. Aleksandria 11. ni 2 J93r'6I I I ■ . . - , ■, ■   —■ —— -—>■

1]o sprzedania billard. Ulica Nowolipie, 
jprzy tfliey Karmelickiej Aż 20. 19380

Slrlep do wynajęcia za rs. 200 rocznie. Ul 
pi Długa .V 10.19023

i o k a i <*.

Dwa pokoje na dole, z meblami, pościelą, 
samowarem, obsługą. Krakowskie-Przea- 
mieście 7. 193.50

Tanie do sprzedania nowa szuba dolmano- 
wa, <

wzrostu. Wiadomość w "pracowni Helena, uL 
Krucza J& 13, przy rogu Wspólnej. 19356

Do sprzedania: mundur, czapka nieuży­
wane, dla ucznia z gimnazjum filologiczne­
go. kapelusz filcowy dziecinny nowy, łóżecz­

ka żelazne. Kiosk. Marszałkowska róg Alei.

ba Gwiazdkę. Monogramy i litery ozdo-f 
Abne 1.0 haftu Zeszyt l-v zawierający 122 
monogramy. Cena rs. 1 kop. 20; z przesyłką: 
pocztową rekomendowaną rs. 1 kop. 40. Pu­
delka ozdobne z przyboratni do pisania, <:lrw 
uczniów, od rs. 1, oraz wielki wybór papie-: 
rów ozdobnych w większych i mniejszych kom-| 
pletaeh, poleca tanio skład papieru J. N. 
Bronikowskiego w Warszawie, Nowy-Swirtt 
V, 1, mieszkania 5. 19355 j
..;—:   ------- -------- ,     , „y
f'abryka „Pluton" poleca wszystkie gatun-4 

ki codzień świeżo palonej kawy, oraz wlą-i 
cnego wyrobu cykorję figową. Ulica Święio- 
krzyzka Afe_9. 2964

I Jo 25 i 30 kop. nadrabianie pończoch.— 
„Amerykanka," Hoża 10. 3000

«amka wiejska, bez długu, z obfitym po­
karmom, u akuszerki. Trębacka 7, 19250 
Ziarnka bez długu z obfitym pokarmem.— 

IJ Marszałkowska J6 34, mieszkania X 8, u 
akuszerki.  19342

t/ądany jest pókoik od 1 Stycznia, przy fa- 
/yiuilji. Adresy ■ proszę składać w knntorz* 
Kur jera pod literą- K. M._______ 19379_____

liaszyna do szycia Wilsona za rs. 28 i su- 
jflknia brązowa za rs. 8 do sprzedania. Ul. 
Żelazna A& 20 lit. C, m. 13, od g. 3—6. 19188 
S~zuba atłasowa z kołnierzem tumakowym, 

lisami podbita, do sprzedania za rs. 50. Ul. 
Ciepła J6 2b, w magazynie strojów. 19201

11 o sprzedania suknia jedwabna niebieska, 
i,wieczorowa, do niej kwiaty paryzkie i 
pluszcz damski gumowy „impermćable." Plac 

Warecki 16a, ni. 5. 19257_____
ijignio do sprzedania: halki wełniane, sta- 
j rannie wykończone, dla dorosłych i dzieci, 
oraz dywaniki w sklepie Hoycza, ul. Świeto- 
krzyzka Aa 16.19263

Maszyna Polaeka i Schmidta, do sprzeda- 
;||nia. Wilcza 18. pracownia sukien. 3011

Fortepian mahoniowy, w dobrym stanie, z 
fabryki Bucholtza, jest do sprzedania za 
nizką cenę w domu przA" ulicy Świętokrzyz- 

kiej A6 11. w mieszkaniu A6 7, obejrzeć go 
można codziennie do godziny 11-tej zrana i od 
< do eJ-oj po nolndniu.19363

1 uniesienia rexmaite>
1 ajtaniej, prędko wykończa suknie, okry* 
t\eia. kapelusze, podług paryzkich żurnali.— 
M: gazyn mód Michaliny, Aiiodown 2. 2146
•j litry, walizy, torby, nd na-tańszych do naj- 

wykwintniejszych, poleca T. L. Breymeyer. 
M arsza wa. Królewska, róg Krakowskiego- 
P rzed mieścia.__________________ 2439_____
Ckarpeiki, pończochy,bez szwu i nadrabia- 
iV:ie pończoch. Nowy-Świat 70, mieszkania 
14, drugie piętro od frontu. 20  
4a gwiazdkę. Szlafroczki wełniane od rs. 6 
[ąoiaz flanelowe, stięjno czepeczki i ubranks 
od rs. 1 kop. 50: żaboty koronkowe od rs. 1 
po bardzo nizkich cennch przygotowała no* 
wo - ni warzona pracownia strojów i sukien 
damskich Heltno & Comp. Nowy-Świńj 28,‘ 
piet wsze piętro._____ __________ 2912

Ifeble do sprzedania: garnitur czarny wy- 
jl|twornie rzeźbiony, otomana, szeslonżek dam- 
iki buduarowy, fotel duży, z jadalni całe u- 
nieblcwanie dobowe, rzafy rozbierane, dwie 
n niejsze do bielizny i ubrania, tualcta dam­
ska dużych rozmiarów paryzkiego wyrobu, 
lustra czarne, stoliki damskie, pata łóżek dę- 
l owych bogato izeźi ionych, w stylu Ludwika 
XVI, para łóżek ozdobnych orzechowych, po- 
jedyńcze łóżko orzechowe misternej roboty, 
stolik do kart, kolumny czarne salonowe, ko- 
módki dwie, zegar, obrazy, firanki z gzemsa- 
mi i rozetami i wiele sprzętów domowych 
bardzo tanio. Ulica Bracka Aż 12, u zarządza- 
jącego domem.__________________ 19141

JSeble, garnitur czarny i orzechow y, ozdo- 
gbne urządzenie jadalnego pokoju dębowe, 
oraz inne meble lustra, tremo, żyrandol, kan­

delabry, z 6-u pokojów kompletne urządzenie, 
do sprzedania bardzo tanio, luzem lub czę­
ściowo, na ulicy Chnrelnej w pałacu Aż 27, 
mieszkania 14, pierwszy dom od Marszałkow­
skiej. sfróż wskaże. 19324 

1 pokój duży, z kuchnią dużą, na 1-ńi pię­
trze w oficynie l iO rs. rocznio, mieszkanie 
suche i ciepłe, do wynajec'a. Ogrodowa 17.

11,okój duży, elegancko uineblowany, przed- 
I pokój, wejście oddzielne, usług.-, o biały. 
Hoża 10a. m. 9. 2909

Fortepiany Hoffera, Kralla, najnowszej kon­
strukcji, do sprzedania, wynajęcia. Miodo- 
wa Aś 5, u organisty.____________ 19285

Iustro z konsoiami ramy złocone, tremo 
^rainy mahoniowe z hronzami, 2 żyr ndole,

4 świeczniki bronzowe, ampla z bronzami, 
zegar z marmuru kararyjakiego, skrzypce, 0- 
brazy olejne i sztychy do sprzedania. Saski 
Plac A*-i 5. róg Królewskiej u B. Bolcewieza,

Za rs. 210 rotunda, lisy, aksamitem kryte, 
na słuszną osobę., "Ul. Biała Ae 6, m. 4, od 
godziny 11—1 i od 5—7. 19366

liiteresa handl. & majątk.
ijogrzebówy zakład B. Korpaczewskiego, 
I skład trumien i wszelkich efektów pogrze­
bowych. Nowy-Świat 42. 18

17 a 13 rs. do wynajęcia pokój z meblami, 
/.opałem i usługą, 1-e piętro. Ulica Złota 43 
stróż wskaże. 19243 
DO wynajęcia od Nowego-Roku nn kwar­

tał lub po 1-szy Lipca dwa pokoje kawa­
lerskie, umeblowane 1 ) rzed] okój. przy ulicy 
Wareckiej Aż 13, mieszkania 1. Wiadomość 
tamże. 19262

jorlepian palisandrowy, jest tanio do sprze- 
d dania. Leszno 73, m. 22. 19070
JowÓZ mało używany tanio do sprzedania.

Wiadomość: hotel Lipski, u szwajcara.

]fortepian z fabryki Kralla i S.idlcra do 
■sprzedania za cenę rs. 425. Wiadomość: 
Nowy-Świat M 39. mieszk. 17, 2-o piętro.

(Skrzypce mające lat 130 do sprzedania, 
iyiji cenę is. 125. Wiadomość: Nowy-Świat 
Ń, 39, mieszk. A& 17, 2-e piętro. 3Ó17

U o wiadomości podaje się, że jest do zby­
cia w gubernji Wołyńskie', j owiecie Wło­
dzimierskim mająteczek „Wołosówka," prze­

strzeń tego majątku 8 włók pszennej ziemi. 
Ornej 75 morgów, sianożę-i 45 morgów. La­
sy: grabowy, dębowy 1.0 moigów, iglastego 
lasu 10 morgów, ogółem 240 morgów, sprze- 
daje się częściowo na dogodnych warunkach, 
ze wszelkiemi wygodami, cena przystępna, za 
włókę po rubli 9V0. Właścicielka tego mają- 
teczku Zofja Opacka. Odległość tego mają- 
teczku od kolei żelaznej 18 wiorst, iedzie sio 
Nadwiślańską koleją do stacji „Hołub". Wi l­
dom.iść powziąść można u pana Karolo Szulca 
w Wołosówce. ___________ 18939
Cklep wiktuałów do sprzedania. Ulica Do­
mbra .Aż 25. 1923 >
Vkicp wiktuałów do sprzedania, z powodu 
^wzięcia wtejciciela do wojska. Ogrodowa 5.

Abrazy, sztychy, min atury. książki, porce- 
ąjlanę, kryształy, meble, zegary, bronzy, dy­
wany, pasy polskie, szale, makaty, biżuterię, 
wszelkie przedmioty starożytne i nowsze ku­
puje księgarnia antykwarska B. Bolcewieza. 
Saski Plac .V 5, róg Królewskiej. 19.360 
żia bezcen do sprzedania: maszyna do szy- 
/jcia, prawdziwa amerykańska, masiv zbu­
dowana Wheelera; chodniki w rodzaju dy­
wanikowych 18 łokci, dolman zimowy, nia- 
terją kryty, otoman długi, ubierany cały fu­
trem ezarnem, na osobę średniej tuszy rs. 60. 
Ulica Wspólna Aż 24, prawa oficyna, drugie 
piętro, mieszk. Aś 11. 19382

Dwa lustra wielkie z niskiemi konsolami, 
garnitur salonowy, kresełka fantazyne, jar- 
dinierka, kredens, stół, — krzesła dębowe, — 

łóżka rzeźbione, — tualeta, — umywalnia 
wielka, klęcznik, biurko damskie, dwie szafy 
do ubrania i bielizny, łóżko pojedyńcze wy­
twornej roboty, szeslong, biurko, biblioteczka, 
lampa wielka salonowa, kolumny z kandela­
brami, bardzo tanio do sprzedaniu. Sienna 3, 
meszkania 4. 19394

Hopsy prawdziwe angielskie 3-tygodniowe, 
do sjirzedania. Wiadomość: Aż 27 Senator­
ska. w restauracj'.____________ 19231_____

Stosowne na gwiazdkę! Do sprzedali a bar­
dzo tanio garniturek mebli mahoniowych, 

garderoba damska zimowa, letnia i dziecinna, 
firanki nowe, tybetu czarnego łokci ,16, oraz 
biżuterja. Wiadomość: ulica Nowy-Świat 53, 
mieszkania 12. ______ 19249_
Fortepiany używane od rs. 260—380. Uli- 
jjca Krakowskie-Przedm. Aż 32. Tarnowski. 
Heble do sprzedania, urzędowej roboty, gar­

nitur za rs. 90. szeslongi prawdziwą ame­
rykańską skórą kryte po rs. 26 i wiele in­
nych po bardzo nizkich eenach, u tapicera: 
ulica Orla Aż 12.___________________19239
Masło litewskie doskonałe jest do sprzeda­

nia. Ulica Mazowiecka Ai 11, 2-e podwó- 
rze, lewa oficyna, mieszkania 30. 19273

Specjalna fabryka krawatów 1 szelek za- 
jjOpatrzona w Znaczny wybór i sprzedaje ta­
kowe, detalicznie po cenie fabrycznej tuzino- 
węj. Świętokrzyzka Aż 2, róg Nowego-Światu. 
tyinczera rasy bolońskiej ktoby miał do 

sjirzedania, raczy zostawić swój adres na
Chmielnej Aż 9. w dystrybucji.19354

Vprzedaje się półszubek męzki białych 
^krymskich baranków, zupełnie prawie no- 
wy, pokryty suknem, a także palto oficerskie 
w zupełnie dobrym stanie. Włodzimierska2a, 
niieszknnią Aż 6.___________________ 19248
Pzeslong i cztery foteliki żiutem pokryte, 
^nowe, porządnej roboty, potrzebując sprze­
dać prędko, sprzedam bardzo tanio. Bracka 
Ai 2, przez w parkanie, obok składu 
'sręgli. w lewej oficynie na piętrze. 19256 
Itywany starożytne gobeliny, do sprzedania. 
8? Złota Aj 9b, mieszk. 4. 2996

Sływa: y oryginalne perskie i uralskie, od 
jgji>. 2, chodniki, dery, kanauz jedwabny na 
suknie, oraz inne wyroby wschodnie sprzeda­
ją się bardzo lania. Mazowiecka Aż 14, dom 
p. Grossmann, naprcse'.w bramy, na parterze. 
Futra męzk. >, damskie garnitury nowe i 

mało używane kupują i wyprzedają w skle­
pie B. Korpaczewskiego. Nowy-Świat'42. 2579 
Meble salonowe, z sypialni i jadalni, oraz 

szeslong i bibljoteka, do sprzedania. Ulica 
Noweg. odzka 29, stróż wskaże. 18910 
E ut ’O algierka. obkłady skunksowe używa- 
r:i, garnitur żakietowy używany, zegarek 
kryty srebrny nowy, 
luterali", nowy, ruleta piękna.
Od godziny 11—2 z j 
mie. zka ni a 4.____________________________
fortepiany zagraniczne są do sprzedania; 
f ta nt e i k.awikord. Śliska 1, ni. 3. 19120 
Meble używane wyprzedają się, garnitury 

różnego fasonu, szafy, kredensy, biura, lan- 
szafty wszystko za bezcen. Marszałkowska 48, 
róg Świętokrzyzkięj. 18921

Wjielkie składy do odnajęcia tanio w do- 
mu Kaftala, ułiea Senatorska. 2926

4 pokoje, przedpokój, kuchnia, alkowa, od­
świeżone, z wszelkiemi wygodami, od 8 go 
Stycznia odstę]uje na 2 kwartały za 230 rs. 

Marszałkowska 18, mieszk. 25. 19038

Cklep wiktuałów do sprzedania za przysfo- 
flpną cenę. Ulica Mar eiisztaft Aż 17. 19:94 
Cklep wiktuałów do sprzedania zaraz. Róg 
jjWilczej i Mokotowskiej Aż 13. 19367

i ; d f.-go Stycznia 1885. Rs. 10,000 potrzeba 
V na 1-y A? hypoteki majątku ziemskiego, 
włók 16. po towarzystwie gubernji M arsz., 
długów innych żądnych. Wiadomość ] od Aż 59 
Nowy-^wiat sklep nożowniczy. 19368
Ad 1-go Stycznia 1885 r., na spłatę sumy 
Urs. 5,800, pomieszczonej na 1-m .Aż "po to­
warzystwie miejskiem na domu AL 12/1103a 
przy placu Grzybowskim, potrzebna jest ta­
każ. suma. Wiadomoić na miejscu u wł ści- 
ciela, bez pośrednictwa,____________ 19359
IJotrzebnem jest rs. 1,500 zaraz, gwaran- 
| cja jak najpewniejsza. Zgłosić się: Elekto- 
ralna .w 29, mieszk. 8._________ 19395

Zaraz do odstąpienia sklep dystrybncyjno- 
galanteryjno-piśmienny, w dobrym punkcie

i na dobrych warunkach. Elektoralna 15, przy 
bramie. 19391

IVagrody rs. 2. Dnia 18 Grudnia idąc ulicą 
ląChmielną, Bracką na Widok, zgubiono port­
monetkę białą skórzaną, zawierająca rs. 1C 
papierkami. Sumienny znalazca zwrócić ra­
czy, ua ulicę Hortensja Aż 3, in. Aft 1. 19381 
17gubiono blankiet od 2,000 do 3,200 rs.. 
Zna drugiej stronie było żyro Józef Jarecki 
niema żadnej wartości. Znalazca raczy ode­
słać na ulicę Dz '•’<> '*■ 1 'a, do Bera Jarec­
kiego.  19374

18§4 r.


